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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Pan Minister spraw wewnętrznych 

Przeniósł c. k. starostę Leopolda P ł a z i  ń- 
s k ie g o  z Wieliczki do Pilznu, zaś starostę 
Leona K u r y k o w s k i e g o z Kolbuszowy 
(E Wieliczki.

Na podstawie rozporządzenia m inister­
stwa handlu z 27 maja 1883 otwartą zostaje, 
koc-.ąwszy od I czerwca li. r., pocztowa kasa, 
°s*czędno,ś(‘i w Chodaczkowie wielkim.

Linia 29 maja 1883 roku wydany i ro­
zsiany został w o. k. nadwornej i rządowej 
[Lukami w Wiedniu zeszyt XXIV dziennika ustaw 
Państwa.

Zeszyt ten zawiera:
Lr. 68. Umowę o przedłużeniu konweneyi han­

dlowej z Frantyą.
Lr. 09, Rozporządzenie o oczyszczeniu wolnego 

od podatku oleju skalnego na cele prze- 
myślowe.

L, 70. Ustawę o kredycie dodatkowym dla 
ministerstwa obrony krajo ’ej 

Lr. 71. Ustawę o zakupniu realności dla tidei- 
komisu ks. Scliwarzcnberga.

Lr. 73 , Reskrypt ministerstwa skarbu o ry­
czałtowaniu podatku od cukru.

Lr. 74 Reskrypt ministerstwa skarbu o zwro­
cie kosztów kontroli pi zez fabryki cukru. 

Lr. 75. Reskrypt ministerstwa skarbu w spra­
wne obliczenia podatku w fabrykach cukru.

Dnia 30 map 1S83 roku wydany i roze- 
paijy został w k. nadwornej i rządowej dru 
^ m i w Wiedniu zeszyt XXV dziennika ustaw 
Państwa.

Zeszyt ten zawiera:
Lr. 76. Ustawę z 25 maja 1883 roku prostu­

jącą tekst procedury sądowej dla Dalmacyi 
i-Istryi.

CZĘŚĆ ILE UBZĘD OM A
Lwów, 31 maja.

Rumunia na seryo zamierza od 
downie odpowiedzieć na wezwanie w

sprawie uchwał konferencyi londyń­
skiej o kwestyi Dunaju. W mowie tro ­
nowej zapowiedziano to wyraźnie, więc 
właściwie nie powinnaby juz pod tym 
względem zachodzić żadna wątpliwość. 
Co bowiem mowa tronowa zapowiada 
jako powzięte stanowczo postanowie­
nie, to w każdem państwie przestrze­
gającym ustalonych form dyplomaty­
cznych i politycznych uchodzi za taki 
pewnik, że tylko pod naciskiem zbroj­
nej siły wolno się cofnąć bez ujmy 
dla honoru, lub przynajmniej dla am- 
bicyi politycznej. To też w każdem 
państwie każde słowo mowy tronowej 
dokładnie bywa rozważane i rozbierane 
a szczególnie wszystko, co się odnosi 
do stosunku z innemi państwami, pod­
dawane bywa kilkakrotnej starannej 
redakcyi, aby na wszelkie ew entual­
ności rząd mógł być przygotowany. 
Młode królestwo rumuńskie odznacza 
się jednak właśnie tern, że mowy tro ­
nowe’ stoją niejako na równi z m o­
wami rninisteryalnemi, które można pó­
źniej uzupełnić, poprawić lub nawet 
odwołać stosownie do potrzeby i wy­
wołanej tern sytuacyi.

Tak się rzecz miała z słynną 
mową tronową przed dwoma laty, 
kiedy to Rumunia formalnie prowoko­
wać się zdawała Austryę a mimo to 
nad odziewanie rychło nietylko zła­
godzili. ton wyzywający całego prze 
mówienia ówczesnego, lecz nawet 
dała dotkniętemu mocarstwu zupełną 
satysfakcję." I dziś czeka Rumunię 
podobny odw rót, a dodajmy zaraz, i 
podobne upokorzenie, bo nie ma wąt­
pliwości, że takie wycofywanie się ze 
stanowiska zajętego w mowie trono­
wej jest upokarzającem i powinnoby 
pociągać za sobą upadek gabinetu, 
który wprowadził króla i rząd w tak 
fałszywą sytuacyę. Jakżeż bowiem 
przypuścić m ożna, że Rumunia zdoła 
oprzeć się i wytrwać w oporze wobec 
u chw ał, za któremi stoją wszystkie

mocarstwa na traktacie berlińskim 
podpisane? Tego nie odważyłaby się 
uczynić nawet R ossya, której pewnie 
wiele a wiele na tern zależeć musi, 
żeby to lub owo postanowienie trak ­
tatu wspomnianego zostało zmodyfi­
kowane lub zniesione. Żeby uchylić 
uciążliwe stypulacye traktatu paryskie­
go, Rossya czekała cierpliwie 14 lat 
i wystąpiła stanowczo dopiero w chwili, 
gdy Francya złamana została pod 
Wórthem a inne mocarstwa na trak­
tacie podpisane patrzały z przeraże­
niem na nieobliozone w następstwach 
przekształcenie karty europejskiej. Tak 
postąpiła R ossya, mocarstwo, które 
przedtem z całą niemal Europą pod­
jęło walkę , a Rumunia , która tylko 
dzięki protekcji Europy podniosła się 
na stanowisko królestwa, miałaby po­
stępować śmielej i bezwzględniej ?

Rumunia może co najwięcej za­
chować się biernie i nie przykładać 
ręki do wykonania postanowień, które 
w jej opinii przedstawiają się jako nie­
sprawiedliwe i jednostronnie na ko­
rzyść jednego mocarstwa powzięte. 
Rumunia działa w tem  błędnem prze­
konaniu, że konfereneya londyńska 
tyiko Austryi przyniosła korzyści i 
tylko kosztem Rumunii uregulowała 
kwestyę Dunaju. Tymczasem faktem 
jest, że Austrya osiągnęła tylko mv ’- 
malną miarę tego, co przed konferen­
c ją  uważała za słuszne, co nawet 
świat dyplomatyczny w ogóle uważał 
za uzasadnione żądanie. Lwi udział 
przypadł Rossyi i jeżeli komu, to te­
mu ostatniemu m ocarstwu powinna 
Rumunia wyrzucać nietylko jedno­
stronne traktowanie sprawy Dunaju 
w Londynie na w łasną korzyść, lecz 
coś więcej jeszcze. M e ma bowiem 
wątpliwości, że cały opór Rumunii 
przeciw uchwałom konferencyi lon­
dyńskiej jest w znacznej części dzie­
łem rossyjskiej dyplomacji. Zachęcano 
Rumunię do oporu przed konferencyą,

a kiedy zebrała się konfereneya, nie 
zważano na rumuńskie skargi i pro­
testy. Rumuńscy mężowie stanu zadą- 
sani na Austryę ignorują rzeczywiste 
niebezpieczeństwo zkądinąd grożące, 
a gniew swój skierowali w stronę, 
zkąd zawsze otrzymywali poparcie, do­
kąd i w przyszłości jedynie zwrócić 
się mogą o pomoc z nadzieją skutku, 
jeżeli raz już stanowczo zerwą z do­
tychczasową dwuznacznością w postę­
powaniu.

Sprawy iirajowe.
(Fundacya dr. J . Malinowskiego).

(= )  Znaną jest geneza fundacyi dr. J. 
Malinowskiego, która stanowić ma wieczystą 
pamiątkę pobytu Najj. Pana w Galicyi w r. 
1880. Fundator poświęcił 100.000 złr. na 
cele humanitarne i dobroczynne, zastrzega­
jąc sobie pobieranie procentu do śmierci, 
ale zarazem i możność zrealizowania funda­
cyi już za życia swego przez zrzeczenie się 
tych dochodów. Po przeprowadzeniu roko­
wań z fundatorem i z instytucyami intere- 
sowanemi, Wydział krajowy ułożył statut, 
który dawno już otrzymał zatwierdzenie 
rządu.

Według tego statutu fundacya dr. J. 
Malinowskiego obejmuje sześć funduszów: 
Dla zubożałych adwokatów, dla artystów i 
literatów, dla towarzystwa muzycznego we 
Lwowie, dla ubogich sług, dla ubogich dzie­
wcząt służących i dla ubogich chłopców li­
czących się rzemiosła

W krótkiem streszczeniu głównych po­
stanowień statutu przedstawimy tu cele każ­
dego funduszu z osobna.

Do wsparcia z funduszu dla adwoka­
tów7 (20.000 złr.) będą mieli prawo adwokaci 
należący do lwowskiej Izby, którzy w sku­
tek nieuleczalnej słabości lub kalectwa stali 
się do pracy niezdolni i w skutek tego zu­
bożeli, nie mogąc pracować w zawodzie swo­
im. Również korzystać będą z tego fuDdu- 
szu wdow'y po adwokatach lwowskiej Izby 
nieposiadających żadnych środków utrzyma­
nia. W razie większej potrzeby będą miały 
pierwszeństwo wdowy; pomiędzy adwokata­
mi zaś dawać będzie pierwszeństwo wyka-

LIRYK RZYMSKI
SZ K IC  L IT JS E A O K I

VI.
(C iąg dalszy.)

W współczesnej filozofii żadnej podpo- 
znaieźć nie mogli, bo albo prawiła o zn- 

bąłnej obojętności względem świata, albo gło- 
ńła tak szczytne zasady, że tylko dla gar­
stki wybranych były przystępne. Niewielu 
było Brutusów, którzy się chcieli zaprzeć 
)wiata i byli w stanie to uczynić ula iniło- 
"ci doktryny stoickiej.

Religia stała się zbiorem czczych for­
muł i cerem oni j, niezdolnych zaspokoić wyż­
a c h  umysłów. Jeszcze lat kilkadziesiąt rriia- 
E  upłynąć, zanim owa no* perpetua, ciemność 
Meczna \ o której mówi cała starożytność,
0 której mówi także i C atullus, miała się 
Rzemienie w lux perpetua , w światłość wie­
czną !

Gdzież więc młody przybysz weroneń- 
śki — dusza gorąca i namiętna, epikurejczyk 
z Datury— miał znaleźć wskazówki na drodze 
jE dobrego i hamulec przeciw złym skłouno- 
?c|om , gdzież miał pozyskać poczucie godno-
1 ci własnej, któż go miał pouczyć o obowiąz­
kach życia i wlać w jego duszę szacunek 
La nich ?

Wokoło szerzyło się zepsucie i nie u- 
ebronili się przed niem ci, co stali naświe- 
Czn ik u , a styczność z niem o tyle gorzej

działać m usia ła , że złe przybierało formy 
eleganckie., że je ukrywały spryt i ogłada 
i wszystkie zewnętrzne pozory światowego 
blasku.

Otwartemi rękoma przyjęła Catulla mło­
dzież rzymska. Któż jej mógł więcej od nie­
go uprzyjemnić chwile swobodnej rozrywki, 
któż piękniej uświetnić blask i wystawność 
jakiej uroczystości?

Świat się uśmiechał do młodego przy­
bysza z prowincyi, wabił go do siebie i obie­
cywał nagrody rozkoszne - a nieświadomy 
młodzieniec usłuchał podszeptu i rzucił się 
w objęcia przyjaciół i kochanek, z dziecięcą 
niemal naiwnością, pewien, że znajdzie tam 
tyle szczerości i rzetelności, ile jej sam ofia­
rował. Niestety aż nadto wcześnie miał się 
przekonać, jak bardzo się łudził w swych 
oczekiwaniach , ale naukę okupił bolesnemi 
doświadczeniami. Zawiedli go nawet ci, w któ­
ry c h  największą ufność pokładał, zawiedli
najlepsi przyjaciele, zabierając mu, co miał
n a jd ro ż szeg o  na. świecie, wydzierając miłość 
ubóstwianej kobiety....

Otóż ja k  się ża li z te g o  pow odu  w j e ­
d nym  z późniejszych epigrammatów, w pie­
śni siedmdziesiątej piątej :

P rzes tań  się ludziom  darm o zasługiw ać,
L ub  się wdzięczności od kogo spodziewać.
W szystko niew dzięczne: n ik t u s łu g  nie liczy.
P ełno stąd  owszem sm utku  i goryczy.
Mnie ten najwięcej dziś dręczy, o b iada!
K tóry w yłącznie m ą przyjaźń posiada.

Niewdzięcznymi okazali się względem 
poety Gellius Poplicola i nieznany nam bli­
żej A lfenus; zdradą odpłacił mu przyja­
cielskie przywiązanie Marcus Oaelius Ru-

! fus. Zajmująca to osobistość ten Celiusz, a 
wiele stosunkowo mamy o nim wiadomości 
w pismach Cycerona. Celiusz uchodzić może 

i za typ eleganckiego młodzieńca rzymskiego 
z epoki rewolucyi. Takim jak Celiusz Rył 
Curio, był Dolabella, było wielu innych, wielu 
zwłaszcza z pomiędzy tych , którzy na leże li 
do stronnictwa przewrotu. Lecz Celiusz prze­
wyższał niejednego zdolnościami, bystrością 
umysłu i wymową. rzutkością i czelnością, 
zręcznością i energią w działaniu, elegancyą 
i ujmującą grzecznością w obejściu.

Pochodził on tylko z stanu rycerskie­
go. Urodził się w Puteoii, dzisiejszem Poz- 
zuoli, z ojca przedsiębiorcy, który na speku­
lacjach kupieckich w Afryce znaczną był so­
bie zebrał fortunę. Ojciec pragnął go widzieć 
sławnym mężem s ta n u , wysłał przeto 
wcześnie do R zym u, gdzie młody Marcus 
ćwiczył się przez trzy lata u Cycerona w 
wymowie i prawie. Nareszcie jednak wyrwał 
się z opieki mentora i rozpoczął żywot nie­
spokojny i burzliwy na własną rękę. Wszczy­
nał rozruchy w Rzymie i nawet na prowin­
cyi, w Neapolu, hałasował na forum , _ znie­
ważał , gdzie się nadarzyła sposobność, nie­
miłe sobie osoby nietylko w słowami, lecz i 
czynnie. W nocy, wracając z towarzyszami z 
wesołych biesiad i libaeyj, niepokoił spokoj­
nych mieszkańców stolicy, zaczepiał przecho­
dniów, mężczyzn i niewiasty. Pieniądze trwo­
nił bez opamiętania. W  wszystkich zabawach 
chciał i umiał być między pierwszymi. Ubie­
rał się wykwintnie, w tańcu nie dorównywało 
mu wielu , a przymioty te w połączeniu z 
pięknością twarzy i dorodną postawą, je ­
dnały mu sympatyę dam rzymskich i zdo­
były również serce ubóstwianej przez Catulla 

1 piękności. Mścił się za to poeta i w gwał-

I townych epigrammatach miotał się na da 
wnego przyjaciela.

Lecz nie o to nam tu w tej chwili 
chodzi. Przedstawiłem jednego z pierwszych 
kawalerów cyceroniańskiego Rzymu, bo z je ­
go postępowania osądzić możemy, jaki ton, 
jakie obyczaje panowały między młodzieżą, 
która Catulla przyjęła do swego grona. Jego 
też piosnki podają nam niejeden charaktery­
styczny szczegół, n. p. pieśń pięćdziesiąta 
p ią ta , napisana do niejakiego Cameriusza. 
Poeta szukał go przez dzień cały a nigdzie 
odszukać nie zdołał, bo Cameriusz chciał 
się ukryć. Opowiadając o swoich zabie­
gach , wylicza poeta wszystkie miejscowo­
ści, które zwiedził w tym celu , a tym spo­
sobem dowiadujemy się, jak młody Rzymia­
nin spędzał dzień cały i gdzie się pokazy­
wał. Pokazywał się na polu marsowem i w 
cyrku, odwiedzał sklepy kięgarskie, przecha­
dzał się w portyku wielkiego Pompeja lub się 
pojawiał na K apitolu, a wieczorem przebie­
gał ulice, aby zawiązać stosunek miłosny, i 
łączył się razem z towarzyszami na weso­
łych zebraniach. A były one aż nadto wesołe, 
wina sobie nie szczędzono; niechże sam Ca- 
tull poświadczy (p. 27):

Dając Falern, o chłopczyno,
Lej mi w puhar tęższe wino!
Tak Postumja sobie życzy,
Co na uczcie przewodniczy,
A zaś więcej jest zwilżona 
Niż sam środek winogrona.
Dziś precz z wodą! niech ucieka 
Do surowych cnót człowieka:
Woda zwykle winu szkodzi,
A tu czysty Bach przewodzi.



zane pokrewieństwo z fundatorem i narodo­
wość polska. Każde poszczególne wsparcie z 
niniejszego funduszu wynosić będzie pier- 
wiastkowo 360 złr. w. a. rocznie i ma być 
wypłacane w miesięcznych ratach z góry. 
Wsparć takich będzie na początek dwa, Z 
czasem będzie ich więcej, bo na pomnoże­
nie liczby wsparć przeznaczone są nadwyż­
ki dochodów i nadzwyczajne przyrosty w ka­
pitale.

Czysty dochód roczny funduszu dla ar­
tystów i literatów (20.000 złr.) ma być po 
odtrąceniu 5 prc. na powiększenie kapitału, 
podzielony na cztery pomiędzy sobą równe 
a przez dziesięć złr. podzielne części, z 
których każda stanowić będzie jedno wspar­
cie (stypendyum) dla artystów i literatów. 
Z funduszu tego korzystać mogą tylko oso­
by (bez różnicy płci) urodzone w Galicyi 
lub w Krakowskiem, wyznania rzymsko-ka­
tolickiego, narodowości polskiej, a mianowi­
cie otrzymywać będą dwa wsparcia literaci 
i artyści, jako to : muzycy, malarze, rzeźbia­
rze, aktorowie, którzy na polu ojczystej li­
teratury lub sztuki szczególniejsze zasługi 
położyli, a w skutek choroby, kalectwa lub 
podeszłego wieku w zawodzie swoim praco­
wać nie mogą i znajdują się bez środków 
utrzymania. Pierwszeństwo do tych dwóch 
wsparć służyć będzie literatom i artystom, 
którzy udowodnią pokrewieństwo lub powi­
nowactwo z fundatorem, a zarazem tak sa­
mo jak inni, wykażą rzeczywistą potrzebę 
wsparcia. Dwa drugie wsparcia otrzymywać 
będą tytułem stypendyów młodzi utalento­
wani artyści, którzy albo wykażą pokre­
wieństwo lub powinowactwo z fundatorem 
lub "w braku tychże ci, którzy dawszy do­
wody szczególniejszego uzdolnienia i znako­
mitych postępów w sztuce, chcieliby dla dal­
szego kształcenia się wyjechać za granicę. 
Rozdawnictwo wsparć i stypendyów z tego 
specyalnego funduszu odbywać się będzie na 
propozycyę wydziału kasyna miejskiego we 
Lwowie, w razie jego rozwiązania reprezen- 
taeyi miasta Lwowa.

Fundusz przeznaczony dla Towarzystwa 
muzycznego wynosi 20.000 zł. Dochody z 
tego kapitału pobierać będzie Towarzystwo 
po odtrąceniu 5 prc. na pomnożenie fun­
duszu pod następującemi w arunkam i: To­
warzystwo obowiązane będzie wyprawić co­
rocznie swoim kosztem na korzyść kasyna 
miejskiego dwie produkcye muzykalne, z 
których każda składać się ma najmniej z 
siedmiu utworów najnowszej muzyki salo- 
nowo-koncertowej, mianowicie jedna pro- 
dukcya odbyć się ma dnia 14 września ka­
żdego roku jako w rocznicę bytności Naj­
jaśniejszego Pana w kasynie miejskiem we 
Lwowie, druga zaś dnia 14 grudnia każdego 
roku, jako w rocznicę otwarcia i zamie­
szkania gmachu, który kasyno miejskie w-e 
Lwowie dla siebie wzniocło. Drugi warunek 
wkłada na Towarzystwo muzyczne obowią 
zek urządzenia corocznie 19 marca w ko­
ściele archikatedralnym lub w innym ko­
ściele śródmieścia we Lwowie, Requiem z 
całą orkiestrą i chórami na dowód postępu 
w muzyce kościelnej.

Osobny fundusz dla wspierania ubo­
gich sług prywatnych wynosi 20.000 zł. 
Pod wyrazem „sługi", rozumieć należy wo­
bec fundacyi osoby, które z powodu rodzaju 
służby przebywać muszą stale w domu słu- 
żbodawcy i których utrzymanie stanowi wy­
nagrodzenie za zwykłe codzienni usługi o­

Eleganci rzymscy nie potrafili, jak wi­
dzimy, zachować miary i nie pozbyli się cał­
kiem nawyknień prostackich. Na tych weso­
łych ucztach zdarzało się, że ginęły obrusy, 
Catullowi zniknął też jeden; zabrał go Mar- 
rucinus Asinius, brat Polliona. Oburzony do 
żywego poeta grozi nieszczęsnemu Marru- 
cinowi:

Więc albo czekaj sto jambów odemnie,
Lub oddaj obrus coś sprzątnął tajemnie.
Gdyż nie tak wartość obudzą me chęci,
Jak upominek przyjaciół pamięci.
Fabuł z Weranim z Iberów krainy,
Przysłali dla mnie Setabskie tkaniny.

Gorzej sobie jeszcze postąpili niejacy 
Vibenniuszowie, ojciec i syn, gdyż zabierali 
ubiory z łaźni. Catullus ostro karci takie 
niestosowności, które, tym, co je popełniali, 
wydawały się niewinnemi żarcikami — i pra­
wi często o dowcipie i dystynkcyi jako nie­
zbędnych warunkach osób dobrego towarzy­
stwa. Widocznie on sam i towarzystwo, w któ- 
rem się obracał, rościło pretensye do dobre­
go tonu i manier światowych. Prawdą zaś 
je s t ,  że aż do tej chwili, która nas zajmuje, 
nie całkiem się złagodziły surowe obyczaje 
dawnych Rzymian. Szyk i wykwintność upa­
trywano w rezrzutności, elegancya była osten­
tacyjną, swobodna konwersacya przekraczała 
granice przyzwoitości i drastycznemi się po­
sługiwała wyrażeniami. Kultura grecka wzbu­
dziła pragnienia i nadała zewnętrzne pozory 
poloru, ale nie wniknęła do głębi u lepszych 
nawet klas społeczeństwa i nie zniszczyła 
całkiem rubaszności, właściwej ongi Rzy­
mianom. Potrzeba było dłuższego czasu, przy-

sobiste (jak naprzykład lokaje, pokojowe, 
kucharze, kucharki, stróże domowi i inne 
sługi tego rodzaju) Z funduszu tego korzy­
stać mogą tylko sługi prywatne, urodzone 
w Galicyi lub w Krakowskiem, wyznania 
chrześciańskiego, jeżeli wykażą, że przynaj­
mniej od lat 20 we Lwowie w służbie po­
zostawały, a w skutek nieuleczalnej słabości, 
kalectwa lub podeszłego wieku do dalszej 
pracy są niezdolne i nie mają środków utrzy­
mania Pierwszeństwo będą mieli ci, którzy 
jak najdłużej u jednego służbodawcy służyli. 
Z funduszu powyższego wypłacane będą po­
czątkowo: jedna zapomoga o rocznych 250 
zł., dwie zapomogi po 200 z ł , dwie zapo­
mogi po 120 zł. rocznie i dwie po 100 zł. 
rocznie.

Fundusz posagowy dla ubogich dzie­
wcząt służących wynosi 10.000 zł. Stałe do­
chody tego funduszu, po odtrąceniu 5 prc. 
na powiększenie kapitału, mają być na dwie 
równe połowy dzielone i corocznie tytułem 
posagów rozlosowane. Losowanie posagów 
ma się odbywać corocznie dnia 11 września 
jako rocznicę przyjazdu Nąjj. Pana do Lwo­
wa. Do losowania przypuszczone będą tylko 
dziewczęta, które z powodu rodzaju służby 
przebywać muszą stale w domu służbodawcy 
i których utrzymaniem jest wynagrodzenie 
za zwykłe usługi osobiste, jako to: pokojowe 
garderobianki, kucharki, szwaczki i t. p

f  undusz dla ubogich chłopców uczą­
cych się rzemiosła wynosi 10.0C0 zł. Z do­
chodów tego funduszu wypłacane będą wspar­
cia ubogim chłopcom uczącym się rzemiosła 
(terminującym) u rzemieślników we Lwowie. 
Do korzystania z tego funduszu mają być 
przypuszczeni przedewszystkiem synowie sług, 
dla których przeznaczony jest osobny fundusz 
z tej fundacyi. Dopiero w braku takich kom - 
petentów korzystać będą z funduszu i inni 
chłopcy terminujący. Każde wsparcie z tego 
funduszu wynosić będzie 60 zł. w. a. rocz­
nie. Tylko chłopcy wyznania chrześciań­
skiego w wieku od 10 do 14 lat mogą się 
ubiegać o wsparcia. Warunkiem nadania ta ­
kiego wsparcia jest nadto dobre prowadze­
nie się kandydata i pilne przykładanie się 
do nauki rzemiosła; pierwszeństwo będą 
mieli ci, którzy czytać i pisać umieją. Ro­
zdawnictwo wsparć należy do Reprezentacji 
m. Lwowa, która też obmyśli najwłaściwszy 
sposób, w jaki kandydaci do wsparć mają 
być wyszukani. Raz nadane wsparcie za­
trzymuje obdarzony niem term inator aż do 
wyzwolenia lub osiągnięcia 18 roku życia; 
winien zaś będzie przez cały czas, w któ­
rym korzystać będzie z fundacji, uczęszczać 
do właściwych szkół wieczornych lub nie­
dzielnych, które we Lwowie dla rzemieślni­
ków istnieją, lub z czasem powstaną. Szkołę, 
do której terminator uczęszczać powinien, 
wskaże w każdym wypadku Reprezentacja 
miejska. Nadanie wsparć odbywać się winno 
11 września, jako w rocznicę przybycia Naj­
jaśniejszego Pana do Lwowra w r. 1880.

SPRAWY I0MRCSII
Działalność zamkniętej przed dwoma 

tygodniami Rady państwa ocenia Nordd. 
Mig. Zig. w sposób następujący: „Chociaż 
ostatnia sesya była jedną z najkrótszych,

dłuższej epoki spokoju, potrzeba było dworu 
i jego otoczenia, cerem oniału, etykiety, by 
stanowczą wywołać zmianę w obejściu i ży­
ciu towarzyskiom Rzymian. Dopiero za rzą­
dów Augusta przyswoili sobie możni Rzy­
mianie tę gładkość form towarzyskich, która 
nawet rzeczywiste błędy i wady jakoś zakry­
wa , łagodzi i naprawia.

Catullus się gorszył prostactwem nie­
których swych towarzyszy i rówieśników, ale 
sam się nie zdołał od niego uchronić. Kie­
dy gromy ciska przeciw niegodziwym rywa­
lom, rzuca na buk wszystkie względy przy­
zwoitości i „mówi językiem tych, których wy­
śm iew ał!“ Ale czyż mogło być inaczej? 
Wszakże ów Celiusz, łączący na pozór w swej 
osobie wszystkie przymioty dystyngowanego 
młodzieńca, nie wahał się używać publicznie 
najobelżywszych wyrazów o damie, któ­
ra go przez czas niejaki zaszczycała swemi 
łaskami i względam i! I Catullus także nie 
oszczędzał kochanki. Zapominał niekiedy o 
szacunku, który się przynależy każdej kobie­
cie, zwłaszcza tej, którą się miłowało; był je ­
dnak bezsprzecznie oględniejszym od Celiu- 
sza i Cycerona i gniew swój i nienawiść zwró­
cił przedewszystkiem przeciwko ty m , którzy 
nadużyli jego zaufania i odstręczyli od niego 
miłość ukochanej szczerze Lesbii. Epigram- 
matów takich , pełnych szyderstwa i złośli­
wości, mieści się spora ilość w naszym zbio­
rze. Więcej one niezawodnie u potomnych 
zaszkodziły samemu poecie, aniżeli owym 
„nędznikom", których miały podać w po­
wszechną pogardę.

przecież zaliczoną być powinna do najpro- 
duktywniejszych w przedlitawskiej erze par­
lamentarnej. Powszechnie też uważają za au­
tentyczną wiadomość, że Monarcha wyraził 
prezydentowi Izby deputowanych dr. Smolce 
Najwyższe zadowolenie z pomyślnego prze­
biegu prac parlamentarnych. Nie ma rzeczy­
wiście pola, na któremby w ubiegłej sesyi 
nie uwydatniła się znakomita twórczość ga­
binetu hr. Taaffego. Austryacki stan prze­
mysłowy otrzymał upragnioną odaawna re­
formę przemysłową. Przez ustawę o inspe­
ktorach przemysłowych stworzono instytu- 
eyę, którą przyjęła bez wahania nawet le­
wica. Każdego niemal kraju koronnego wa­
żne życzenia zostały uwzględnione na osta­
tniej sesyi. Pracowano niezmordowanie nad 
uzupełnieniem kolei żelaznych, począwszy od 
Bukowiny i Galicyi a skończywszy na Trye- 
ście. Bukowina otrzymała cenną kolej lokal­
ną, która przyczyni się niezawodnie znako­
micie do podniesienia tej prowincyi. Gali­
cyjską kolej transwersalną uzupełniono odno­
gami i połączono ją w sposób rokujący nie­
pospolite korzyści. Czechy i Morawa otrzy­
mały kolej transwersalną, o którą nadare­
mnie kołatano za rządów stronnictwa libe­
ralnego. Szląsk obdarowano koleją, za którą 
tamtejsze gminy przesłały prezesowi gabi­
netu i ministrowi handlu entuzyastyczne po­
dziękowania. Niemniejsze dobrodziejstwa 
spłynęły na kraje środkowe przez podjęcie 
dzieła uregulowania rzek Muru i Adygi, 
przez rozpoczę ie budowy kolei arletańskiej, 
przez akcyę pomocniczą dla Tyrolu i Karyn 
tyi, -wreszcie przez podjęte ubezpieczenie 
przeciw wylewom. Dla wszystkich krajów 
państwa przedłożono ustawę nadającą pewne 
prerogatywy i koncesye kolejom lokalnym 
Ustawa ta niezmiernie ważna i na jej to 
podstawie zbudowano dotychczas przeszło 
500 kilometrów drogi żelaznej. Wszystko to 
zapowiada znaczny zarobek dla wszystkich 
gałęzi pracy narodowej, mianowicie zaś dla 
fabryk. Na teru jednak jeszcze nie koniec. 
Parowce zbudowane w kraju uwolniono od 
podatku, kolejowym obligacjom pierwszeń­
stwa. przyznano znaczne ułatwienia podatko­
we, zreformowano księgi gruntowe, uchwalono 
szereg ustaw dla dobra gospodarzy i rolników, 
między imiemi ustawę koma.sacyjną. Ustawa
0 obronie krajowej jest potężnym krokiem 
na drodze ubezpieczenia siły zbrojnej i roz­
woju jej organizacyi, wreszcie nowela szkol­
na pomimo całego hałasu opozycyjnego ma 
przedewszystkiem tę wielką zasługę, że liczy 
się więcej, niźli to się działo dotychczas, z 
potrzebami życia praktycznego, a zarazem 
uwzględnia w najszerszem tego słowa zna­
czeniu zdobycze szkół nowoczesnych. A wła­
śnie opozycja wybrała sobie tę nowelę za 
cel najgwałtowniejszych pocisków. Wołała ze 
zgrozą, że gabinet chce zrujnować nowocze­
sne szkoły, że dąży do obniżenia ogólnego 
poziomu oświaty. Jeżeli w ubiegłej sesyi u- 
wydatniły się jak nigdy przedtem słabe stro ­
ny opozycji, to prawica znowu rna prawo 
do zasługi, że spełniła z godnością i po­
święceniem swoją misyę parlamentarną. Za­
równo na groźby, jak i obietnice, na sza­
motania się i podszepty lewicy była głuchą
1 niewzruszoną, czem dowiodła, że zrozu­
miała misyę. przekazaną jej przez rząd hr. 
Taaffego. Zresztą sama N. fr. Presse zmu­
szoną była przyznać, że „kwestya narodowo­
ściowa, która w ubiegłych trzech latach pod 
najrozmaitszemi formami występowała napo- 1

VII.
Ale mimo niejakich zboczeń, nie stra­

cił Catullus nigdy prawdziwego uczucia, mi­
mo przykrych doświadczeń nie stracił wiary 
w ludzi. Opuścili go niektórzy przyjaciele, 
nie opuścili wszyscy. Catullus kochał tych, 
co pozostali, podzielał ich radość i smutek
i w stosunkach szczerej przyjaźni znajdował 
źródło prawdziwego natchnienia. Tym sto­
sunkom przyjaźni zawdzięczamy parę pra­
wdziwych perełek poetycznych — mianowi­
cie najśliczniejszą bodaj ze wszystkich pio­
senkę p. t : „Septymiusz i Akme".

Septymiusz był przyjacielem poety, zre­
sztą nic zguła o nim nie wiemy. Nie wiado­
mo także, do jakiej sfery towarzyskiej nale­
żała Akme : czy to jej prawdziwe czy przy­
brane nazwisko.

Septymiusz i Akme kochali się szcze­
rze, Catullus, przeglądając się w czystem 
zwierciedle tej miłości porzucił więcej niż 
kiedykolwiek kierunek realistyczny i upo­
jony szczęściem przyjaciela myśli swe w czy­
stą, lubą przyoblekł szatę.

Otoż pieśń Catulla w przekładzie p, 
Franciszka Konarskiego, który z szczególną 
uprzejmością kilka przełożył pieśni miłosnych 
dla niniejszego szkicu — a z jakiem powodze­
niem, niechaj łaskawy czytelnik sam osądzi:

Septymiusz łubkę słodko pieści —
Gdy cię uie kocham — woła —
Ile się w piersi uczuć mieści,
A serce kochać zdoła,
— To w Libii skwarnej niech krainie,
U Indu niech wybrzeży,
Gdy ruszę w podróż sam jedynie,
Las drogę mi zabieży.

rządek dzienny i wysuwała się bezustanni® 
na pierwszy plan, w tym okresie stanęli 
nieco na uboczu". Ze wszechmiar godny® 
uwagi i iuteresującem znamieniem czasu jest 
fakt, że członek lewicy H aardt jako mówca 
ankiety kolejowej uczuł potrzebę wypowie* 
dzenia pod adresem ministra handlu barona 
Pmo pełnej zapału mowy dziękczynnej. Głó' 
wny organ opozycyi, nie mogąc zanegowa® 
powodzeń gabinetu hr. Taaffego, rozprawia
0 „ślepem szczęściu “ gabinetu. Szczęście 
każdym razie nie jest rzeczą do odrzucenia
1 pragnąćby należało, aby dobry geniusz Au- 
stryi utrzymywał je i pomnażał. To je d n a k , co 
dla zrozpaczonej opozycyi wydaje się być 
ślepem szczęściem, jest w rzeczywistości 
wyższą koncepcyą i siłą, podsycaną i pod­
trzymywaną przez ludność patryotyczną. A 
gdzie takie czynniki współdziałają, tam "mo­
żna liczyć z pewnością na powodzenie".

SPRAWY ZAGRAIICZKE
(Z parlam entu angielskiego.)
Na jednem z ostatnich posiedzeń Izby 

gmin zwrócił uwagę deputowany Bryce na 
niewykonane dotychczas przez Por tę refor- 
my w Armenii i Macedonii, zastrzeżone ar­
tykułami 61 i 23 traktatu berlińskiego, oraz 
na niebezpieczeństwa, które mogą z tego po­
wodu zagrozić pokojowi na Wschodzie. Z u- 
wagi na powyższe następstwa postawił depu­
towany stronnictwa liberalnego następujący 
wniosek: „Izba wyraża nadzieję, iż rząd
Jej Królewskiej Mości wspólnie z innemi 
mocarstwami, podpisanemi na traktacie ber­
lińskim, nie przestanie nalegać na Portę ce­
lem podjęcia natychmiastowych i skutecznych 
reform w Armenii i Turcyi europejskiej, sto­
sownie do stypulacyj określonych w artyku­
łach 61 i 2-3 traktatu berlińskiego". Dalej 
oświadczył wnioskodawca, co następuje: Nie- 
tylko uzyskaliśmy prawo do mięszania się w 
tę sprawę, ale zobowiązaliśmy się poniekąd 
do tego wobec Armenii i Turcyi europej­
skiej. Wiem o tern, że niektórzy członkowie 
tej Izby poczytują rozpostarcie panowania 
rossyjskiego nad Armenią turecką za jedyny 
środek skuteczny, jednakże Anglia była za­
niepokojoną posunięciem granic rossyjskieb 
ku Syryi. Przyszłość zachodniej Azyi okaza­
łaby się lepiej ubezpieczoną, gdyby zadanie 
podniesienia cywilizacyi powierzone zostało 
stanowczo żywiołom krajowym.

Podsekretarz stanu lord Fitzmauriee 
dał w odpowiedzi pogląd na to, co zdzia­
łała Anglia wspólnie z mocarstwami, ażeby 
zniewolić Tureyę do wypełnienia postano­
wień przytoczonych już artykułów traktatu- 
Na konferencji posłów obcych mocarstw w 
Konstantynopolu porozumiano się w d. 9 
lutego 1882 r. co do programu reform, wy­
pracowanego przez lorda Dufferina i posła 
rossyjskiego. Gdy projekt ten przedstawiono 
Porcie, odpowiedział rząd turecki solennenii 
przyrzeczeniami, których jednak nie dopeł­
nił Obecne stosunki w Armenii sa bardzo 
smutne. Rząd królewski zastanawiał" się po­
nownie nad kwestyą reform w Armenii, edyż 
Anglia nietylko jako podpisana na trakta- 
ktacie berlińskim, ale także z mocy konwen­
cji angielsko-tureckiej może robić przedsta­
wienia. Rząd zawiadamiał zawsze wszystkie

Usłyszał to Amorek,
— L kichnął z całej siły !
Znak, że im szczęście wróży,
Że mu ten ślub jest raiły.

Wtem Akme główkę skłoni swoją,
Usteczka jej różane
Słodyczy ssą z ócz chłopca zdroje,
Go szczęściem błyszczą pijane.
— Kochanku mój ty moje życie!
O, jam ci wierna, stała,
Na serca raźne klnę się bicie,
Na żar co w piersi p a ła !

Usłyszał to Amorek
— I kichnął z całej s iły !
Znak, że im szczęście wróży,
Że mu teu ślub jest miły.

Oni też w wróżbie zaufani 
Wciąż uczuć snują tkanki 
Za złoto Syryi i Brytanii,
On nie da swej kochanki!
I Akme też za skarby świata 
Nie odda chłopca swego —
On rozkosz w dni jej życia wplata,
Z nim słodko chwile biega.

1 nie ich uczuć nie ostudzi,
Zapału nic nie zgniecie !
Czyż widział kto szczęśliwszych ludzi, 
Szczęśliwszą wróżbę w świecie

(Ciąg dalszy nastąpi.)

Dr. Ludwik Ćwikliński



mocarstwa o każdym kroku w tej kwestyi 
zrobionym, mimo to jednak z najnowszemi 
przedstawieniami musiał rząd angielski wy­
stąpić na własną odpowiedzialność. Lordowi 
Dufferinowi polecono świeżo zwrócić uwagę 
Porty w formie najuroczystszej i najpoważ­
niejszej Da obowiązki, ciążące na niej wobec 
cierpiącej i uciśnionej ludności w Armenii. 
2 zadania tego wywiązał się Dufferin ze 
znaną nam wszystkim uprzejmością i sprę­
żystością zarazem W skutek tych przedsta­
wień przyrzekła Porta rozpocząć wykonanie 
reform o ile możności jak najprędzej, a do­
świadczenie i czas pouczą nas, czy przyrze­
czenia wspomnione, jakoteż relacye dzienni­
ków o zamierzonych projektach reformy na 
papierze więcej są warte, niż wszystkie do­
tychczasowe zapowiedzi. W kwestyi europej­
skich prowincyj Turcyi, w których położe­
nie nie jest znośniejsze, aniżeli przed wojną 
ostatnią, polecono naszemu reprezentantowi, 
ażeby nie pominął żadnej sposobności, przy 
którejby mógł podnieść, że Anglia przywią­
zuje jak największą wagę do wypełnienia 
przez Turcyę włożonych na nią w traktacie 
berlińskim zobowiązań i nie przypuszcza, że­
by Turcya z powodu wynikłych innych kwe - 
styj zapomniała o prowincyach europejskich. 
Odwołuję się, skończył podsekretarz, do po­
czucia obowiązków tureckich mężów stanu, 
ażeby się zastanowili, czy nie byłoby roz­
tropniej okazać zdolność przyswojenia sobie 
idei i cywilizacyi europejskiej, niż _ wyciskać 
z kieszeń uciśnionej ludności mniejsze lub 
większe dochody.

Ashmead Bartlett, konserwatysta, pro­
testuje przeciw stwarzaniu Porcie trudności 
i zawikłań wobee nieustających intryg ros- 
syjskich w Armenii a Francyi w Syryi. 
Mniema, że jeśli można robić Porcie zarzu­
ty z powodu zwłoki w reformach , to z ró­
wną słusznością należy zwrócić też same 
zarzuty i przeciw Rossyi, która zmierza 
do tego, ażeby podtrzymać niedołężną ad- 
ministracyę w Turcyi i szuka pretekstu do 
interwencji i zajęcia części terytoryum.

Kilku deputowanych przemawiało za 
wnioskiem Bryce’a , w końcu zabrał głos 
Gladstone przeciwko wywodom Bartletta i 
wyraził przekonanie że ci są największymi 
nieprzyjaciółmi T urcy i, którzy nie chcą jej 
nakłaniać jak najenergiczniej do podjęcia 
reform. Niedołężna i pełna nadużyć gospo­
darka wschodnia doprowadziła Turcyę do 
upadku. Rząd angielski dopuściłby się zbro­
dniczego zaniedbania obowiązków, gdyby nie 
przekonywał usilnie Turcyi, że tylko polity­
ka stanowczych reform może utrzymać po­
kój na Wschodzie. Najodpowiedniejszą re 
formą dla Armenii byłoby mianowanie gu­
bernatora z wszechstronnem pełnomocnie 
twem. Przeciwko wnioskowi Bryce’a nie ma 
rząd nic w zasadzie , ale jakkolwiek uzna- 
iśmy tu niejednokrotnie ważność koncertu 

europejskiego , nie byłoby pożądanem, żeby 
Izba pod tym względem dawała informacje 
rządowi. Rząd musi mieć wolne ręce, ażeby 
w najstosowniejszej chwili mógł się odwo 
łae do mocarstw. Rząd więc poprze ze swo 
jej strony wniosek tylko pod tym warunkiem, 
gdy wykreślony zostanie ustęp o wspólnem 
postępowaniu z innemi mocarstwami. Depu­
towany Bryce zgodził się na tę propozycyę 
co do zmodyfikowania wniosku, poczem 
przyjęła go Izba przez aklamację.

K R O I I K A
— C. k. Nam iestnictwo nadało pre- 

zentę na opróżnioną gr. kat. kapelanię regiae 
collationis w Grabówce ks. Michałowi 01exij, 
dotychczasowemu administratorowi tamże, zaś 
prezentę na gr. kat. probostwo regiae collatio­
nis w Mizuniu ks. Michałowi Kulmatyekiemu, 
dotychczasowemu parochowi w Powitnie.

( —) Ks. Arcybiskup warszawski 
Szczęsny Feliński, w przejeździe z Ja ro s ław ia  
rossyjskiego, gdzie 20 lat był internowany, do 
Rzymu, bawi od wczoraj wieczór w naszem 
mieście i mieszka w seminaryum. Jutro ks. 
Arcybiskup będzie na obiedzie u księstwa Sa­
piehów.

(—) Posiedzenie kółka nauczycieli 
szkół wyższych odbędzie się w sobotę dnia 2 
czerwca o godzinie szóstej w sali fizyki szkoły 
realnej. Dr. Samolewiez mówić będzie o refor­
mie węgierskich gimnazyów i szkół realnych; 
a prof. Librewski o egzaminach wstępnych do 
pierwszej klasy.

(—) Wystawa historyczna. Komitet 
krakowskiej wystawy zabytków z czasów Jana 
I ii  ogłasza następujący komunikat: W praco­
wni Welońskiego w Rzymie znajduje się por­
tret Sobieskiego współczesny, popiersie natural­
nych rozmiarów włoskiego pędzla. Obraz ten 
jest obecnie własnością pani Okraszewskiej, a 
pochodzi z słynnej galeryi hr. Filippanich. Jest 
to zdaniem samego p. Welońskiego jeden z naj­
wspanialszych portretów króla Jana, jaki mo­
żna napotkać, bo łączy w sobie nader ścisłą 
charakterystykę najdrobniejszych szczegółów twa­
rzy z wzniosłem i idealnem traktowaniem przed-

„(łazeta Lwowska “ z dnia 3

miotu ; to też posługuje się nim artysta do od­
tworzenia typu króla-bohatera na płaskorzeźbie, 
którą obecnie wykańcza, a która, mówiąc na­
wiasem, nawet w gipsie dziś się już bardzo 
świetnie przedstawia. P. Weloński obiecał wsta­
wić się u właścicielki, aby ten cenny nabytek 
zechciała wystawie krakowskiej udzielić, oraz 
przyrzekł pomoc swą najuprzejmiej komitetowi 
we wszystkich jego zabiegach w celu uzyska­
nia przedmiotów i pamiątek, odnoszących się 
do Sobieskiego w Rzymie. Pomoc ta, tern bar­
dziej pożądana, że na tym punkcie natrafia 
nasz komitet na konkurencyę komitetu wysta­
wy wiedeńskiej, który już w tym samym celu 
przedsięwziął rozmaite kroki. I tak, buńczuk, 
pochodzący z wyprawy wiedeńskiej, a znajdu­
jący się w kościele Santa Maria di Loreto, zo­
stanie prawdopodobnie uzyskany przez ambasa­
dę austryacką, która z zarządem kościoła roz­
poczęła w tym względzie układy. Natomiast 
bardzo cenne poparcie znalazł komitet krakow­
ski w osobie księcia Baltazara Odescalchi’ego, 
który, przyjmując najuprzejmiej zaproszenie na 
członka komitetu, obiecał zająć się gorliwie wy­
szukaniem i uzyskaniem kwalifikujących się do 
wystawy przedmiotów. Z własnych zbiorów na- 
deszle książę między innemi medal złoty, w y­
bity na pamiątkę sojuszu, zawartego przeciwko 
Turcyi pomiędzy papieżem Inocentym XI, kró­
lem Janem, cesarzem niemieckim i Rzecząpospo- 
litą wenecką, oraz kilka portretów współcze­
snych tegoż samego papieża, który, jak wiado­
mo, pochodził z rodziny Odescalchich, i wiele 
innych pamiątek, odnoszących się do odsieczy 
Wiednia. Oprócz tego polecił książę, iżby wy­
konano odlew gipsowy z płaskorzeźby, przed­
stawiającej zwycięstwo pod Wiedniem, na gro­
bie papieża luocentego w Kościele św. Piotra, 
tudzież taką samą reprodukcyę grobu Aleksan­
dra Sobieskiego, znajdującego się w kościele 
Kapucynów, na którym czyta się napis: Ale- 
xańdcr princeps regius, regis Poloniae filtus, 
obiii anno D. 1714. Dopilnowaniem przy wy­
konaniu roboty zająć się-obiecał p. Weloński. 
Dodać tu również wypada, że z nieocenioną 
gorliwością raczyła się zająć także sprawami 
wystawy krakowskiej zamieszkała w Rzymie 
księżna Wit.tgenstein, której łaskawemu pośre­
dnictwu komitet krakowski ma już niejedno do 
zawdzięczenia.

(—) Wycieczko tu rystyczn o -n au ­
kową. w okolicę Janowa urządza lwowski od­
dział towarzystwa tatrzańskiego w przyszły 
czwartek dnia 7 czerwca. Wyjazd nastąpi ze 
Lwowa koleją Karola Ludwika rano o godzinie 
pół do 6 pociągiem lokalnym do stacji Mszany, 
zkąd piechotą udadzą się turyści do pieczar w 
górze Stradei kiej i zwiedzą najciekawsze partye 
w oki lioy Janowa. Następnie w południe od­
będzie się w miasteczku Janowie obiad z odpo­
czynkiem. Powrót podwodami nastąpi o godzinie 
5 po południu przez lasy jaryńskie i dobro- 
stańskie do Kamienobrodu, zkąd koleją zdąży 
się wieczorem o godzinie 9 do Lwowa.

( —j Ogólne zgromadzenie członków 
towarzystwa weteranów odbędzie się dnia 3 
czerwca roku b. o godzinie 8 po południu w 
radnej sali ratuszowej w celu przeprowadzenia 
obrad nad sprawą ustanowienia trzech kolumn 
do przenoszenia rannych podczas wojny w myśl 
odezw krajowego stowarzyszenia patryotycznej 
pomocy Czerwonego Krzyża.

— Jubileusz odsieczy wiedeńskiej.
Jak donosi Fremdenblatt, zawiązał się w Wie 
dniu komitet polski w celu obchodu uroczy­
stości dwóchsetnęj rocznicy oswobodzenia Wie­
dnia od najazdu tureckiego. Komitet składa 
się z 60 członków i odbył w dniu 27 b. ra. 
pod przewodniotem kanonika Chołmeckiego, po­
sła do Rady państwa., pierwsze swe posiedzenie, 
na którem ks. Konstanty Czartoryski, wicepre­
zes Izby panów, przez aklamację wybrany zo­
stał preze em, starszy radca skarbowy Pius 
Twardowski i inspektor kolei karola Ludwika 
A. Miller, zastępcami; prezes „Ogniska" bar. 
Alfons Gostkowski sekretarzem; pp. Grzegorz 
Smolski (dziennikarz) i Karol Olebowicz, za 
stępcami sekretarza, adwokat dr Duniecki, se 
kretarz węgiersko galicyjskiej kolei Antoni Ko­
czorowski i Korytyński kasyerami. Komitet 
wejdzie w związek z centralnym komitetem 
lwowskim pod przewodnictwem członka Izby 
panów ks. Adama Sapiehy i rozwinie działal­
ność swą w porozumieniu z komitetem kra­
jowym.

t  Cypryan Kamil Norwid, utalento­
wany poeta, ci. 23 b. m. zakończył życie w 
zakładzie św. Kazimierza w Paryżu, licząc 
lat 59. O zmarłym wyraża się sprawozda­
wca Czasu: Norwid przed laty czterdzie­
stu "rzybył był z kraju do Paryża mło­
dzieńcom, wzbudzającym najświetniejsze na­
dzieje; poezye jego bowiem miały wysoki 
polot i pewną głębokość uczucia i myśli 
choć zaciemnioną mistycyzmem i ekscentrycz- 
nością. Władał z równą łatwością pedzlem 
i dłutem jak piórem, ale zwykł był rzucać 
tylko bujne pomysły, pełne fantazyi, którym 
atoli zawsze brakło wykończenia i jasności. 
Zbytnie powodzenie pierwszych występów mło­
dego poety-malarza i rzeźbiarza było może je­
dnym z głównych powodów, że ten talent nie 
rozwinął się normalnie. Podniosłość charakteru, 
szlachetne uczucia i zdrowe zasady, łączące 
wielką miłość ojczyzny z głęboką wiarą, je-

maja 3.888,

dnały zmarłemu przyjaźń najznakomitszych 
ezłonków emigraoyi; ale pogoń za oryginalno­
ścią i nadzwyczajnością stały się wnet powo­
dem złamania talentu. Na wystawie sztuk 
pięknych w Krakowie pojawiały się obrazki 
pędzla Norwida, w których także znać było ten 
sam nieszczęśliwy kierunek.

§ Ruch telegraficzny. Na liniach ga­
licyjskich w przeciągu miesiąca kwietnia b. r. 
oddano depesz 40.174, a mianowicie: rzą­
dowych bezpłatnych 31, w służbie telegrafi­
cznej 695, zapłaconych rządowych i prywa­
tnych 39.448. Nadeszło depesz 47.001, a mia­
nowicie : rządowych bezpłatnych 26, w służbie 
telegraficznej 1.383, z giełdy wiedeńskiej 3.696, 
zapłaconych rządowych i prywatnych 41.896. 
Przetelegrafowano depesz 112.993. Przeszło za­
tem przez linie galicyjskie depesz 200.168. 
Za depesze wpłynęło do kasy 24.375 zł.

*** Kradzież w cerkwi. W nocy na
21 b. m. skradzione zostały przez niewyśle- 
dzonego jeszcze złoczyńcę ze skarbony w cerkwi 
w Jazłowcu, w powiecie buczackim, pieniądze 
cerkiewne w banknotach, zdawkowej monecie 
srebrnej i miedzianej, oraz rublach i frankach, 
w niewiadomej kwocie, uzbierane w ciągu lat 
kilku. Złoczyńca, jak się zdaje, zakradł się pod­
czas nieszporów dnia 20 b. m. do cerkwi i 
ukrył się w niej na noc. W skarbonie pozo­
stawił tylko kilka cwaneygierów, srebrnych 
rubli i franków. Po dokonaniu kradzieży wy­
lazł na strych i zapomocą sznura, wziętego z
cerkwi, spuścił się na podwórze i umknął.
Energiczne śledztwo prowadzi się od pierwszej 
chwili.

*** Dramat wiejski. W gminie po­
wiatu rzeszowskiego Białej dnia 16 b. m. wy­
buchł pożar w domu włościanina Piotra Bu- 
kały i mimo spiesznego ratunku zuiszczył dom 
ten, który nie był ubezpieczony, zapasy zboża 
i sprzęty. Ogień podłożyła świekra poszkodo­
wanego, Anna Suszowa, z przyczyny niewiado­
mej. Podpa laczka na widok pożaru uciekła i 
skoczyła do studni sąsiada, zkąd ją wydobyto 
już nieżywą.

*** Pod koła kieratu upadł przez 
własną nieostrożność popędzacz koni w gorzelni 
dworskiej w Ozerwonogrodzie, w powiecie zale- 
szczyckim, Stefan -Jaremko, i na śmierć został 
zgruchotany. O wypadku tym zawiadomiony zo­
stał sąd.

*** Wskutek nadmiernego wypicia
wódki utracił życie włościanin Franciszek Sala- 
cliDa z Ujsoł, w powiecie żywieckim, którego 
zwłoki na drugi dzień po pijatyce znaleziono 
w polu. Wytoczono śledztwo karne przeciw 
szynkarzowi, u którego Salachna tak sobie do­
godził.

*** Piorun w gminie powiatu myśle­
nickiego Jaworniku dnia 17 b. m, uderzył w 
dom włościański i wzniecił pożar, który całą 
jedną zagrodę zniszczył do szczętu. Z ludzi nikt 
nie doznał uszkodzenia.

f  Zmarli w ostatnich dniach : w Erbach 
nad Renem królewna holenderska Maryanna 
Wilhelmina Fryderyka Ludwika Karolina, córka 
króla Wilhelma I  i królowej Wilhelminy, w 74 
roku życia. Zmarła w roku 1830 poślubiła 
księcia Albrechta pruskiego, z którego to mał­
żeństwa żyje dwoje jej dzieci. Po dziewiętna- 
stoletuiem pożyciu rozwiodła się z mężem, który 
umarł r. 1872. — W Leodyum zakończył życie 
słynny oryentalista Reinhardt Dozy, przeżywszy 
lat 63.

— Ofiara nauki. Donieśliśmy o udu­
szeniu się w błocie pewnego profesora włoskiego 
podczas wycieczki naukowej pod Spoleto. Taki 
sam wypadek zdarzył się w zeszłym tygodniu 
w Anglii. Dr. Mozon, profesor uniwersytetu w 
Cambridge, znaleziony został nieżywy w stawie 
pod Milton. Według wszelkich oznak utracił 
życie podczas zbierania roślin. Moson powsze­
chnie był poważany i lubiouy, a w kołach nau­
kowych miał wielką powagę.

Zamach. W Godolló przed kilku 
dniami rozegrał się na miejscu publicznem 
krwawy dramat. Dwaj młodzi oficjaliści dwor­
scy przechadzali się po plantach, gdy nagle 
stary jegomość, jeden z najbardziej poważanych 
izraelitów miejscowych, przypadł do nich i z 
okrzykiem: „Oto masz za moją córkę!" strzelił 
do jednego z nich dwa razy z rewolweru. Młody 
człowiek, ugodzony w brzuch i plecy, tyle miał 
jeszcze siły, że zdołał uciec przed szalejącym 
starcem, który jeszcze cztery razy strzelił za 
uciekającym, lecz szczęściem nikogo innego me 
skaleczył. Ranny, dla którego lekarze mało 
mają nadziei, podobno uwiódł córkę starego 
izraelity.

— Potrójne m orderstw o. WApathi, 
na Węgrzech zeszłego.tygodnia, pewien włościa­
nin, nazwiskiem Toszegi, pod nieobecność swojej 
żony w domu zabił nożem troje swych dzieci, 
poczem usiłował sobie odebrać życie, lecz za­
mach samobójczy się nie powiódł. W śledztwie 
morderca podał nędzę jako powód okropnego 
tego czynu.

— N iesłych an ie zuchw ałą kradzież  
popełnili niewyśledzeni dotąd złoczyńcy w Czer- 
niowcach. Nocą włamali się do sklepu kupca 
Bayera w rynku; żelazną, 50 centnarów wa­
żącą kasę najprzód strącili przez drzwiczki w 
podłodze do piwnicy na podłożone sienniki, 
ażeby łoskotem nie zbudzić mieszkańców, tam

dopiero rozbili ją na drobne kawałki i zrabo­
wali gotówkę i różne kosztowności. Jakby na 
urągowisko zapijali się przytem winem i konia­
kiem, które znaleźli w piwnicy, jak o tern 
świadczą rozrzucone na miejscu zbrodni czerepy 
butelek. Rozbita kasa z fabryki „Becher & Hil- 
desheim" opatrzona była w cztery zamki.

— Do kasy miejskiej w Aradzie wła­
mali się przed kilku dniami złodzieje, lecz nie 
mogli rozbić kasy, a tylko ze stolika, kasjera 
ukradli drobną kwotę.

— Nowy kanał suezki. Z Paryża do­
nosi depesza W. fr. Presse: Słychać tu, że p. 
Lesseps uwiadomi generalne zebranie akcyena- 
ryuszów kanału suezkiego, że pomiędzy towarzy­
stwem a Anglią zawarty już został układ wzglę­
dem budowy drugiego kanału przez przesmyk 
suezki. Budowę przeprowadziłoby towarzystwo, 
apelując o potrzebne na to fundusze do targu 
pieniężnego.

— Trzęsienie ziem i obserwowano dnia 
20 b. m. w niektórych okolicach guhernii eka- 
terynosławskiej w Rossyi. Poprzedził je głuchy 
łoskot podziemny.

— Wulkan Omotepek, na jednej z 
wysp wśród jeziora Nicaragua położony, który 
od czasu odkrycia go nie wybuchał nigdy i 
uważany był za wygasły, od lutego zdradza 
coraz silniejszą akcyę wulkaniczną tak, że w 
okolicy spodziewają się wielkiego wybuchu.

Rada miasta Lwowa.

(Posiedzenie z d. 30 maja.)

(L) Przed posiedzeniem udali się pp. 
Radni gremialnie do biura prezydyalnego, 
gdzie złożyli życzenia p. Wacławowi D ą ­
b r o w s k i e m u ,  którego wybór na prezy­
denta miasta, jak donieśliśmy, został za­
twierdzony przez Najjaśniejszego Pana. W 
sobotę z rana o godzinie 11 złożył p. Dą­
browski przysięgę w ręce J. E. pana Na­
miestnika.

Po zagajeniu posiedzenia przez p. D ą ­
b r o w s k i e g o  wniósł p. H e p p e  protest 
przeciw uchwale Rady, zapadłej na poprze- 
dniem posiedzeniu, aby wyasygnować kwotę 
500 złr. na premię dla jednego konia bio­
rącego udział w tegorocznych wyścigach 
lwowskich. Mówca zaznacza, że nie był na 
poprzedniem posiedzeniu, nie mógł więc za­
brać głosu, prosi tedy, ażeby protest jego 
był zapisany do protokołu.

P D ą b r o w s k i  odpowiada,, że stanie 
się zadość temu życzeniu, sama atoli sprawa 
uchyloną być nie może, bo kwota została już 
wyasygnowaną Towarzystwu chowu koni i 
wyścigów.

Dr. S e m i l s k i  imieniem sekcyi II 
wniósł, ażeby wobec wiadomego rezultatu 
subskrypcji na pożyczkę krajową, Rada mia­
sta Lwowa cofnęła swoją uchwałę, mocą 
której wzięła udział w subskrypcji z kwotą 
100.Ó00 złr. Wiadomo, że subskrypcja na 
pożyczkę wypadła świetnie i zachodzi po­
trzeba zredukowania kwoty subskrybowanej 
o przeszło 1 mil. złr. Zależy głównie na 
tem, ab / małe kapitały mogły być lokowane 
w tej pożyczce ; gdyby więc instytucye i 
zamożne osobistości prywatne nie chciały 
wycofać swoich wysokich deklaracyj, to mu­
siałaby nastąpić ogólna redukcja ze szkodą 
drobnych kapitałów.

P. K ę d z i e r s k i  zapytuje, czy sekeya 
II czyni ten wniosek z własnej inicjatywy, 
czy też na wezwanie Wydziału krajowego?

Dr. S c h a f f  prosi o wyjaśnienie, czy 
całkowite odstąpienie od subskrypcji jest 
możliwe, mniema bowiem, że tylko ogólna 
redukcja wszystkich subskrybowanych kwot 
jest możliwą.

Dr. S e m i l s k i  odpowiada, że ze strony 
Wydziału krajowego nie było oficjalnego 
wezwania; było tylko poufne zapytanie, czy 
Rada miejska nie byłaby skłonną cofnąć 
swojej uchwały. Gmina nic na tem nie straci, 
cała bowiem operacya miała być przeprowa­
dzoną kapitałami fundacyj zostających pod 
zarządem gm iny; trzebaby tedy było spie­
niężyć dawne efekta fundacyjne.

P. K ę d z i e r s k i  mniema, że należa­
łoby wycofać tylko połowę subskrybowanej 
kwoty, gdyż zdaniem mówcy, gmina, party­
cypując z kwotą 50.000 złr., miałaby inge­
rencję pewną na Bank krajowy.

Dr. S e m i l s k i  wyjaśnia preopinan- 
towi, że Bank krajowy nie jest bankiem ak­
cyjnym, że pożyczka została zaciągniętą przez 
kraj, a nie przez Bank krajowy i że ani 
gmina, ani nikt z subskrybujących nie na­
bywa przez subskrypcję wpływu na Bank 
krajowy.

Po tych wyjaśnieniach przyjęła Rada 
wniosek sekcyi II.

Jeszcze w r. 1880 wyjednała gmina 
tutejsza u władz skarbowych asygnatę na 
16.700 kilogramów soli tygodniowo. Połowa 
tego zapasu miała być sprowadzoną z Doli­
ny, druga połowa z Bolechowa. Jedna top- 
ka soli w warzelni miała kosztować 9 cen­
tów, czyli jeden metryczny centnar 9 zł. 
Ważną tą dla miasta sprawą, wpływającą



na obniżenie ceny soli dla konsumentów 
lwowskich, zajmowały się od r 1880 roz­
maite sekcye i komisye, równie jak magi­
strat, i ciągle powstawały rozmaite wątpli­
wości i przeszkody, ta k , że do tej chwili 
gmina z otrzymanej od władz skarbowych 
asygnaty korzystać nie mogła. Głównie za­
stanawiano się nad tem , że 16.700 kilogra­
mów soli tygodniowo nie wystarczy na po 
trzoby tutejszych mieszkańców; wniesiono 
więc prośbę do władz skarbowych o pod- , 
niesienie quanłum soli na 20.000 topek ty­
godniowo , ale D yrekcja skarbowa odpowie­
działa, że 16.700 topek powinno wystarczyć, 
bo czyni to na głowę 15 funtów soli tygo­
dniowo Dalej były rozmaite zapatrywania 
na kwestyę, czy miasto ma w własnym za- 
.rządzie prowadzić sprzedaż soli, czy też od­
dać ją w przedsiębiorstwo, a gdy obrano 
ten drugi sposób , powstały znowu rozmaite 
wątpliwości co do warunków, pod jakiemi 
możnaby przedsiębiorcy powierzyć rozsprze- 
daż drobiazgową. Ostatecznie postanowiono, 
że przedsiębiorca może topkę soli sprzeda­
wać konsumentom najwyżej po 101/2 centa; 
że musi dalej utrzymywać jeden główny 
sk ład , a w nim zawsze mieć w zapasie 
co najmniej 16 000 topek; że musi dalej 
utrzymywać w mieście 13 sklepików; że 
nie wolno mu subarendować tego przedsię­
biorstwa i że kontrakt ma być zawarty 
z miastem na sześć lat. Na tych w a­
runkach został rozpisany konkurs i zgłosiło 
się 4 oferentów, z których tylko pp. Abra­
hama Mandla i Mehla Krisa , przedsiębior­
cy z Przemyśla, wnieśli ofertę zbliżoną do 
ogłoszonych warunków. Przedsiębiorcy ci 
akceptują warunek, że cena jednej topki soli 
nie może być wyższą nad 10‘/S centa, przyj­
mują także warunek urządzenia głównego 
składu i trzymania w zapasie 16.000 topek 
soli, ale oświadczają, że urządzą w mieście 
tylko 5 sklepików, i że kontrakt zawrą tylko 
na trzy lata.

P. B e i s e r  imieniem sekcyi wnosi 
przyjęcie tej oferty.

P. H e p p e  wyraża obawę, aby oddając 
dostawę soli przedsiębiorcom , miasto nie 
znalazło się w tem niemiłem położeniu , iż 
zabraknie kiedyś tego artykułu . jak to czę­
sto dzieje się w miastach prowincjonalnych. 
Mówcy wiadomo, że inspektor kolei Arcy- 
księcia A lbrechta, p. Kolosvary, nawiązał 
z miastem rokowania o dowóz i rozsprzedaż 
soli, zapytuje w ięc, dlacego miasto nie za­
warło układu z koleją Arcyksięcia Albrechta, 
która daje przecież większą gwarancyę niż 
wymienieni przedsiębiorcy? Mówca wnosi, 
aby Rada odroczyła całą sprawę i poleciła 
magistratowi rozpoczęcie nowych rokowań 
z koleją Arcyksięcia Albrechta na podstawie 
warunków, przyjętych przt-z Mandla i Krisa.

Dr. Z g o r s k i przemawia za wnioskiem 
sekcyi; oddanie sprzedaży soli w przedsię­
biorstwo wywoła konkurencyę i wpłynie na 
obniżenie cen soli we Lwowie. Przedsię­
biorcy nie zrobią świetnego interesu; mó­
wca wykazuje to cyframi, zebranemi przez 
Towarzystwo spożywcze, które w stosownej 
chwili zamierzało także ubiegać się o obję­
cie tego przedsiębiorstwa.

P. P i e p e s  wyjaśnia, że kolej Arcyks. 
Albrechta sama zerwała dalsze rokowania, 
dowiedziawszy się, że Towarzystwo spoży­
wcze nie chce zająć się drobiazgową sprze­
dażą soli dowiezionej przez rzeczoną kolej.

Dr. C z y ż  e w i c z  przemawia za sta- 
nowczem załatwieniem tej sprawy po myśli 
wniosku sekcyi Kontrakt jest tak ułożony, 
że nie ma obawy zmonopolizowania sprze­
daży soli przez przedsiębiorców. Rychłe za­
łatwienie tej sprawy leży w7 interesie mie­
szkańców, którzy od dwóch lat czekają na 
obniżenie cen soli i doczekać się tego nie 
mogą.

Po tych przemówieniach przyjęła Rada 
wniosek sekcyi

W ciągu zeszłej kadencyi uczyniono 
w Radzie wniosek, ażeby bramy kamienic 
położonych w śródmieściu były zamykane 
dopiero o godzinie 1 1 w nocy. Wniosek ten 
regulaminowo traktowany przeszedł do sek­
cyi IV, która zgodnie z wywodem referenta 
magistratu wnosi, ażeby Rada stanowcze 
załatwienie tej sprawy odroczyła aż do chwili, 
w której miasto obejmie policyę miejscową 
w własny zarząd.

Wniosek ten przyjęto bez dyskusyi.
W sprawie urządzenia placu dojazdowe­

go przy ulicy Gródeckiej, przy wjeździe z tej 
ulicy na drogę prowadzącą do głównego 
dworca kolejowego, przyjęła Rada do wia­
domości, iż kolej Karola Ludwika odstępuje 
bezpłatnie spory kawał gruntu na cel po­
wyższy; uchwalono tedy podziękować kolei 
za tę ofiarę a zarazem wejść z nią w bliższe 
rokowania co do planu rozszerzenia placu, 
lirama kolejowa, która obecnie stoi równo­
legle do ulicy Gródeckiej, stanie prostopadle 
do szyn kolei konnej, przez co budka akcy­
zowa będzie mogła być przesuniętą w głąb 
drogi dojazdowej i tym sposobem utworzy 
się obszerny plac.

Na poufnem posiedzeniu mianowano 
oficyałami pp Mattauscheka i Bilińskiego.

& 0 S P 0D A R S T W 01  HANDEL
|  Wystawa rolniczo-przem ysłowa  

w W ieliczce. Idąc w ślady sąsiednich o- 
kręgowych Towarzystw rolniczych i chcąc 
przedstawić jasny obraz wszystkich gałęzi 
rolnictwa i przemysłu, rozwijającego się w 
powiecie, Towarzystwo rolnicze, okręgowe 

, wielickie postanowiło urządzić w dniach 
25, 26 i 27 sierpnia 1853 r. okręgową wy­
stawę rolniczo-przemysłową w Wieliczce. Ze­
stawienie dokładne rozmaitych wyników pra­
cy gospodarczej i przemysłowej jednego o- 
kręgu da możność ścisłego ocenienia zalet 
jej i niedostatków i ułatwi przez to wybra­
nie kierunku, w którym celem dalszego ro­
zwoju postępować należy. Z tych więc po­
wodów komitet wystawy uprasza wszystkich 
rolników i miłośników jakiejkolwiek gałęzi 
gospodarstwa wiejskiego, oraz przemysłow- 
ców i fabrykantów powiatu, aby zechcieli o- 
besłaó wystawę jak najliczniej wszystkiemu 
produktami i wyrobami swemi. Jak prze­
sadna skromność, tak i obawa, że przed­
mioty pożądane na wystawę mogą się oka­
zać nie dość dobre, byłaby nie tylko zby- 
teozną ale nawet szkodliwą, ze względu na 
cel, jaki przez wystawę ma być osiągnięty, 
i dlatego komitet nie wątpi, że wszyscy 
właściciele większych posiadłości wezmą 
chętny udział w wystawie, poczuwając się 
do moralnego w tym względzie obowiązku. 
Pożądanem jest, aby włościańskie okazy by­
dła i koni własnego chowu, przedewszyst- 
kiem zaśjałownika, jak najliczniej i ze wszyst­
kich części powiatu znajdywały się na wy­
stawie Umożliwi to bowiem dokładne po­
znanie stanu hodowli bydła i ułatwi dobór 
buhaji dla stacyi, jakie na rok przyszły u- 
rządzić się zamierza. Wreszcie znaczna ilość 
premii pieniężnych, tak z funduszów przez 
komitet centralny Towarzystwa rolniczego 
krakowskiego, jako też z subwencyi przez 
wydział rady powiatowej wielickiej na ten 
cel przeznaczonych, które tylko za dobre o- 
kazy bydła i koni włościańskich rozdane 
będą — powinna zachęcić hodowców wło­
ścian do jak najliczniejszego obesłania wy­
stawy. Pożądane jest również liczne obesła­
nie wystawy wszelkimi okazami produkcyi 
rolnej, a więc okazami zboża wszelkich ga­
tunków w kłosie lub ziarnie, roślin strącz­
kowych, handlowych i pastewnych Dział 
przemysłowy obejmować będzie nietylko 
przemysł fabryczny, lecz oraz i rękodzielni 
czy. Pożądane więc są jak najliczniejsze i 
najrozmaitsze okazy dla uwidocznienia, czego 
i gdzie w okręgu dostać można, a zarazem 
dla wskazania władzom wyższym potrzeby 
poparcia tych gałęzi przemysłu, które mają 
warunki normalnego rozwoju. Szczególną u- 
wagę zwraca komitet na przemysł domowy, 
którego należyty rozwój stanowi bezsprzecz­
nie podstawę dobrobytu ludności wiejskiej i 
prosi światłych i kraj miłujących obywateli, 
aby najdrobniejsze nawet okazy i próbki 
przemysłu, jakie w tamtejszym okręgu zna­
leźć się mogą, skrzętnie zbierać i wystawić 
zechcieli. To bowiem może dać podstawę do 
ocenienia, co i gdzie udać się może, co i jak 
produkować należy, aby tę ważną gałęź go­
spodarstwa wesprzeć i rozwinąć można. Nie 
wątpi również komitet, że dział ogrodnictwa, 
sadownictwa i pszczelnictwa licznych znajdzie 
wystawców, co ze względu na użyteczność i 
dość silny rozwój tej gałęzi gospodarstwa 
wiejskiego w okręgu byłoby bardzo pożąda­
nem. Ozdobą i urozmaiceniem wystawy bę­
dzie dział obejmujący pracę pań naszych 
tak pod względem robót ręcznych jak i go­
spodarstwa domowego. Wystawa odbędzie 
się w dniach 25, 26 i 27 sierpnia b. r. w ogro­
dzie miejskim w pobliżu dworca kolei żelaz­
nej w Wieliczce. Dnia 25 sierpnia r. b. o godzi­
nie 11 przed południem nastąpi otwarcie wy 
stawy przemysłowo-rolniczej; w dniach następ­
nych przyłączy się wystawa inwentarzaży wego. 
Zamknięcie wystawy nastąpi dnia 27 sier­
pnia b. r. o godzinie 3 popołudniu, z równo 
czesnem rozdaniem nagród i prernij, przy­
znanych przez sędziów wystawy. Komitet 
uprasza w7szystkich uczestników, aby okazy 
swoje we wszystkich działach, z wyjątkiem 
inwentarza żywego, nadesłali dnia 24 sier­
pnia b. r. a najdalej dnia 25 sierpnia do 
godziny 9 rano. Inwentarz żywy (bydło, ko­
nie, owce, trzoda i drób) celem zmniejsze­
nia kosztów utrzymania, doprowadzić należy 
dnia 25 sierpnia b. r. po godzinie 6 wieczo­
rem, lub dnia 26 sierpnia b. r. najdalej do go­
dziny 9 rano. Okazy wszystkich działów wy­
stawy zgłoszone być muszą do komitetu wy­
stawy w Wieliczce w biurze rady powiato­
wej najdalej do dnia 15 lipca b. r. W koń­
cu zwraca komitet uwagę, że oka«y bydła, 
owiec i nierogacizny, stosownie do obowią­
zującej ustawy, paszportami zaopatrzone być 
powinny. Równocześnie z zamknięciem wy­
stawy i rozdaniem nagród odbędzie się na 
miejscu wystawy ciągnienie bogato uposa­
żonej loteryi fantowej, za zezwoleniem c. k. 
Ministerstwa, skarbu urządzonej. Wygrane 
przedmioty będą wygrywającym natychmiast

wręczone, a winny być odebrane i usunięte
z miejsca wystawy najpóźniej dnia 28 sier­
pnia b, r. do godziny 7 wieczór.

I  Pocztowe k asy  oszczędności. Za
przykładem Przedlitawii postanowił rząd 
węgierski zaprowadzić u siebie kasy poczto­
we. Jak się dowiaduje Pressc, rząd węgier­
ski zamierza już oa najbliższej sesyi sejmo­
wej wnieść odpowiednie przedłożenia, które 
zresztą będzie kopią przedłożenia,’ uchwa­
lonego przez austryacką Radę państwa. Tak­
że w Bawaryi i Wirtembergii zostaną nie­
bawem zaprowadzone instytucye kas poczto 
wych na wzór austryacki. Wreszcie szwaj­
carski rząd związkowy odniósł się do cen­
tralnej dyrekcji kas pocztowych w Wiedniu 
z prośbą o udzielenie statutu organiza­
cyjnego

OSTATKU PCCSTA
Ostatni artykuł młodoczeskiego moni­

tora, za jaki uważane są powszechnie Nam- 
dni Listy, nie potwierdza doniesienia staro- 
czeskicb organów o zawarciu w obozie n a ­
rodowym rodzaju kompromisu między Staro-
i Młodoczechami, w następstwie którego Mło-
doczesi odstąpili od zamiaru stawiania wła­
snych kandydatów i zgodzili się na wspólnie 
ułożoną listę. W rzeczonym artykule pod­
niesiono potrzebę wysłania do sejmu ludzi, 
którzy by przypomnieli, że naród nie jest za­
dowolony z reformy wyborczej, która zmie­
nia tylko dotychczasowy system wyborów w 
większej posiadłości i żąda przyznania w 
miastach prawa wyboru tak zwanym pięcio- 
guldenowcom. Oprócz tego żądać należy ra­
dykalnej zmiany w podziale okręgów wybor­
czych miejskich i wiejskich. Organ młodo- 
czeski wzywa przeto wyborców czeskich, aby 
takich tylko wybierali ludzi, którzy oświad­
czą gotowość popierania podobnej radykal­
nej zmiany i dają rękojmię, że nie cofną się 
przed żadnemi trudnościami ani zadowolą 
się połowicznem ustępstwem.

W kołach berlińskich uważają za rzecz 
niezawodną że o s t a t n i a  n o t a  S t o l i c y  
św . jest przynajmniej na teraz ostatnim a- 
ktem w rokowaniach między rządem pru­
skim a Kuryą. Pomimo to nie należy ocze­
kiwać formalnego zerwania dyplomatycznych 
stosunków, ani dowierzać pogłoskom o bli­
skim wyjeździe z Rzymu p. Schlózera.

S e j m  p r u s k i  zostanie zamknięty w 
połowie, p a r l a m e n t  z końcem czerwca. 
Włoski traktat handlowy i konwencya lite­
racka z Francyą przyjdą pod obrady parla­
mentu w pierwszych dniach czerwca.

Dzienniki, utrzymujące stosunki ze sfe­
rami rządowemi, zaprzeczają pogłoskom o 
zjeździe m o n a r c h ó w  w G a s  t e i n

U r o c z y s t o ś c i  p o k o r  o n a c y j n e  
w Moskwie odbywają się według znanego 
programu. Telegramy donoszą wyłącznie o 
balach, zabawach, przyjęciach u dworu, u 
książąt i ambasadorów. Świetnie wypadł 
wtorkowy bal dworski w Kremlu, na który 
otrzymali zaproszenie wszyscy książęta do­
mów panujących, reprezentanci mocarstw 
zagranicznych, dygnitarze rossyjscy i człon­
kowie wszystkich deputacyj koronacyjnych. 
Dzisiaj daje wielki wieczór ambasador au­
stryacki.

Wiadomo już z depeszy, że d. 28 bm. 
prezydent Grevy przyjmował na uroczystem 
posłuchaniu nowo mianowanego a m b a s a ­
d o r a  a u s t r y a c k i e g o  hr .  Ho y o s a .  
Z przemowy ambasadora przy wręczeniu 
listu uwierzytelniającego podnieść należy 
ustęp poniższy: „Jego Ces. Król. Mość, mój 
Cesarz i Król są słowa ambasadora —- 
poruczając mi wysoką m isję reprezentowa­
nia Jego dostojnej Os*by przy naczelniku 
wielkiego państw a, które należy do pier­
wszych mocarstw Europy, polecił mi zara­
zem, abym starał się wszelkiemi siłami pra­
cować nad rozwojem i wzmocnieniem mię­
dzy Austryą i Francyą przyjaznych stosun­
ków , które odpowiadają tak doniosłym obo­
pólnym interesom , a zarazem są wypływem 
uczuć szacunku i sym patyi, jakiemi ożywio­
ne są ludy Monarchii wobec narodu fran­
cuskiego. Czułbym się szczęśliwym, gdybym 
mógł pozyskać sympatyę prezydenta i zau­
fanie rządu r z e c z y p o s p o l i t e j Na  to odpo­
wiedział prezydent: „Z zadowoleniem przyj­
muję lis t, którym Jego Mość Cesarz i Król 
uwierzytelnił pana przy rządzie rzeezypospo- 
spolitej francuskiej. W pracy około spełnie­
nia poruczonego panu zadania, zmierzające­
go do utrzymania i rozszerzenia przyjaznych 
stosunków między Francyą i Austryą, możesz 
pan liczyć na najlojalniejszą pomoc i na 
wszechstronne poparcie, i bądź pan pewien, 
że spotkasz się na każdym kroku z objawa­
mi najserdeczniejszego zaufania".

K r ó l o w a  h i s z p a ń s k a  zamierza 
w lipcu odwiedzić swoją matkę, Najd Arcy- 
księżnę Elżbietę, mieszkającą w Austryi, 
i zabawić u niej do końca sierpnia. Według 
Mem. Bipl. k r ó l  h i s z p a ń s k i  zamierza 
we wrześniu udać się na Paryż do Anglii, 
a następnie przybyć do Wiednia, spełniając 
tym sposobem przyrzeczenie, dane w chwili, 
gdy opuszczał akademię terezjańską. Wiado­
mość tę potwierdza także wiedeński Frem- 
denblatt.

Generał M o l t k e  bawi obecnie w Z u­
rychu, gdzie zwiedzał wystawę narodową.

Berliński korespondent Daily News do­
nosi, że hrabia W aldersee, adlatus f e l d ­
m a r s z a ł k a  Mo I t k  e g o  w sztabie gene­
ralnym, z powodu eierpień w nodze zmuszo­
ny został do przerwania podróży, którą od­
bywał po wschodnich prowincjach państwa 
niemieckiego Fos?. Ztitung donosi, że wy­
cieczka ta miała na celu studya specyalne 
nad kolejami strategicznemi na granicy ros- 
syjskiej.

Ks. L u d w i k  B o n a p a r t e ,  syn ks. 
Napoleona Hieronima , przybył w czwartek 
do Oheltenham, gdzie rozpoczął studya nau­
kowe w kolegium.

D z i e n n i k i  f r a n c u s k i e  półurzędo- 
we wyrażają nadzieję, że posiłki, wysłane 
z Kochinchiny do Tonkinu, już obecnie 
w Hanoi stanąć musiały. Liczba ich wynosi 
od 1000 — 1200 ludzi. Pozwolą one nowemu 
naczelnemu dowódcy korpusu okupacyjnego, 
generałowi B ouet, utrzymać się w mieście 
Hanoi i Nam-Diuh aż do przybycia wojsk, 
wysłanych z Francyi, które prawdopodobnie 
około 10 lipca staną na miejscu. M inister 
spraw zagranicznych nie otrzymał dotąd 
wiadomości o zerwaniu stosunków pomiędzy 
Chinami a Francyą P. Tricou , nowy am­
basador francuski w Chinach, nie objął 
jeszcze swego stanowiska, ambasador chiń­
ski przy republice francuskiej gości dotąd 
w Moskwie na koronacyi cara

D. 28 maja wykonany został w y r o k  
ś m i e r c i  na Michale F a g a n ,  trzecim ska­
zanym za morderstwo w Pboenix-Parku.

D. 27 b. m. wieczorem rozpoczął się 
w Madrycie p r o c e s  a n a r c h i s t ó w  na­
leżących do tajnego sprzysiężenia „Czarnej 
Ręki", Prokurator żąda kary śmierci;dla trzy­
dziestu dwóch obwinionych o współudział w 
siedmiu morderstwach i kary ciężkich robót 
dla sześćdziesięciu oskarżonych o zbrodnie 
agraryjne i zamachy na osoby i cudzą w ła­
sność.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Zagrzeb, BO maja. Przedłożony 

Najj. Panu do zatwierdzenia p r o j e k t  
o r g a n i z a c y j n y  dzieliK roacyęw łą­
cznie z dawnem Pograniczem na *8 
komitatów i 53 powiatów.

Berlin, 30 maja. C e s a r z  w to­
warzystwie cesarzowej, książąt i księ­
żnych odbył ś w i e t n y  w i o s e n n y  
p r z e g l ą d  w o j s k .

Moskwa, 30 maja. Rano s k ł a ­
d a n o  d a l e j  g r a t u l a c y e .  Po połu­
dniu car w otwartym powozie bez es­
korty złożył wizytę kondolencyjną ks. 
Albrechtowi, którego matka umarła. 
Z powodu tego wypadku śmierci czwar­
tkowy bal u ambasadora niemieckie­
go został odwołany.

B u k a re sz t, BO maja. R o s e t t i  
zatrzymuje p r e z y d y u m  na prośbę 
większości Izby. Przed rewizyą kon- 
stytucyi załatwione zostaną niektóre 
ważniejsze sprawy.

Rzym, BO maja. W Izbie Depre- 
tis oznajmił, że p r z e s i l e n i e  zostało 
z a ł a t w i o n e .  Rząd ściśle trzymać 
się będzie zasad objawionych przed 

i ogólnemi wyborami i ponownie w par­
lamencie.

Manzini p r z e d ł o ż y ł  t r a k t a t  
h a n d l o w y  z N i e m c a m i  jako przed­
miot naglący.

Proces o zaburzeniu na placu 
Sciarra skończył się s k a z a n i e m  
F e r r a r e g o ,  T o n d r e g o  i P a s s a -  
ny,  pierwszego za okrzyki buntowni-



eze, dwóch ostatnich za przestępstwo 
prasowe, na rok więzienia i 500 li­
rów kary.

P a ry ż , 30 maja. Pogłoski gieł­
dowe o ustąpieniu m inistra wojny i 
wycięciu w pień z a ł o g i  w H a n o i  
były fałszywe. Nieprawdziwą jest tak­
że wieść, że rada ministrów obrado­
w ała wczoraj nad nowym kredytem 
dla wyprawy do Tonkinu. Prywatna 
depesza donosi, że kolumna Desbordes 
na początku marca dotarła do Kity. 
Okręty transportowe odpływają do Al­
gieru, aby wywieźć wojsko do Tonkinu.

Temps donosi z M adrytu: do M a­
ro  kk  o wysłaną została e k s p e d y -  
cy a , aby utorować drogę kolonizacyj- 
nym wpływom Hiszpanii i zwalczać 
komereyalny wpływ Anglii wMarokko.

Kair, 30 maja. Bezimienny o- 
kólnik zapowiada utworzenie się l i g i  
p a t r y  o t y c z n e j  dla wyparcia obcej 
okupacyi. W rocznicę bombardowania 
Aleksandryi obawiają się demonstracyi. 
Między krajowcami panuje s i l n e  
w z b u r z e n i e .

Akcye kolei węg. północno-wschodniej 157*50, 
Wiedeńskie losy 123 25, Akcje kolei Bndoifo 
—■—, Akcye kolei Albrechta —.—, Węgierskie 
obligacje pJlatw. w złocie 99*25, Galicyjskie 
obligacje indemniza«yjne 98*75, Łecy regulacji 
Cisy 109 70, Losy tureckie 25*75 Węgier A* 
renta 88 35, Akcye !-.anł . związkowego 105*50, 
Akcye banku obrotowego — *—, Akcye kolei wę 
gierako-galicyjskiej -- — Akcye kolei państwo­
we — *—, Robel papierowy 1*18*65, Węgierskie , 
losy 114*—, Marka niemiecka — . —. l.Tsp-so i 
bienie mdłe. i

Berlin, 31 maja. (Tel. pry w.) Do 
berlińskiego Tagblattu piszą z Peters­
burga, że n i e p o k o j e ,  w y w o ł a n e  
p r z e z  p o s p ó l s t w o  w c z a s i e  u r o ­
c z y s t o ś c i  k o r o n a c y j n y c h ,  by­
ły  większych rozm iarów, jakby to 
się zdawało z urzędowych komunika­
tów. Wieczorem, nazajutrz po korona- 
cyi, zaburzenia przybrały tak znaczne 
rozmiary, że policya okazała się bez­
silną i musiano użyć interwencyi woj­
ska. W kołach rządowych panuje za­
niepokojenie. Odwołano też zabawy 
ludowe i zakazano muzykom grywać 
na placach publicznych. Wszystkie 
dekoracye usunięto.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 80 maja 1883 godziua 1 1 

min. 45. Losy kredytowe — *—, Węg. akcye 1 
kredyt. 2 9 2 — , Akcye anglo-austi. 112*50, Akcye 
banku Union 116*50, Akcye kolei Karola Lu­
dwika 295*75, Akcye kolei północnej 274*25, 
Akcye kolei południowej 147 80, Akcye kolei 
Alfóld 170 —, Akcye kolei Elżbiety — *—, 
Akcye kolei Lwowsko - Czeiniowieokiej 169*— ,

W iedeń, 30 maja 1883, godzina 5 
min 30 Akcye kredytowe —*— , Anglo-Austr. 
— .—, Akcye banku Union —* —, Kolej Karola \ 
Lud. — *— , Południowa *—, Renta papierowa .
— '— , Galicyjskie listy zastawne —*—, Gali­
cyjskie obligacje indemnizaoyjne Galicyj­
ski bank rustykalny 1 Ul *50, Losy z roku 1860 
—*—, Napoleondor —*—, Rubel pap. — , 
Usposobienie —.

Hotel Langa
Pp M. Slósarski z Doliny. A. Eckstein 

z Wiednia. N. Grinwald z Wiednia. J. Siuaj- 
berg z Berna. M. Lewi z Wiednia.

H tel W arszaw shi 
Pp. W. Kulczycki z Zadarowic. A. Nie- 

bieszczański z Tarnopola A. de Herites z Brze­
żno. W  Deblehssem z Brodów.

H o te l  J tfc rak o ^ sk i 
Pp J. Strutyński z Chodorowa. A. Szy- 

balski z Ujścia,. F. Planzer z Drohobycza. A. 
Eisenman z Radautz

Wiedeń. 31 maja 1883, godzina 10, 
min. 35. Akcye kredytowe 293*60, Anglo-Austr. 
112 75, Unionbank 116*75, Kolej Karola Ludw. 
295 60, Południowa 147*10, Renta papierowa 
—' —, Galicyjskie listy zastawne .—, Gali­
cyjskie obligaeye indemnizacyne —*—, Galicyj­
ski bank rustykainj — * —, Losy z roku 1850 ! 
—*—, Napoleondor 9 511/*- Bubel papierowy 
P 191/,. Usposobienie silniejsze.

Telegramy zbożowe z d. 30go maja. 
Wi ede ń:  Pszenica za 100 kilogram. 10* do 
11 — zł., żyto —.— do ——  zł,, jęczmień

do — ’— zł. kukurudza —•— d o ------
zł., owies --*— do —*— zł., okowito per 
10.000 liter procent 33 — do 33*25 zł. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica 100 kiiogr. (na jesień) 10.55 
do 10 60 zł., rzepak" (sierpień—wrzesień *—- 
do 14 25 zł. B e r l i n .  Pszenica żółta (maj— 
czerwiec) 199 50 ro , żyto —* u>., spiritus
55*60, oby rzepakowy 71*50 m. S z c z e c i n :  
Pszenica —*—, rzepik — *—. P a r y ż :  mąki 
159 kiiogr. 57*30 fr.; olej rzepakowy 102*50 fr., 
spiritus —'— fr. W r o c ł a w :  Pszenica —* - 
żyto — *—, ow ies , spiritus — * kuku­
rudza — ' Ko l o n i a :  Pszenica—*—.

Od oowiedziałnT redaktor W ł a d y s ł a w  Ł o z i ń s k i

PrzfjeeUiali <ln l,we»>)
dnia 31 maja 1883.
Hotel Georgea,

Pp. W. Kraiński z Wyszatyc. F. Jarun- 
towski z Załanowa. S. Matkowski z Jezierzan 
A. Witkowski ze Srók. A. Wiszniewski z Pli- 
howa. G. Humel z Saksonii. A. Retzar z Wie­
dnia.

Hotel Angielski.
Pp A, Jabłoński z Kańczugi. E. Fabiań- 

ski z Milatyna J. Gurniak z Pcrudna J. No- 
wotuy z Czech. F Borysikiewicz z Białobożnicy.

k o l e j o w e .
Prryebodzą do Lwowa.

tpodług zegaru lwowskiego).

Z C zern io w iec : o godz. 10 min. 0 wieczór
pociąg pospies* oy , o godz. 4 min. 5 
rano i o godz. 3 min. 52 po południa 
pociąg mięr-URT *

Ze Stanisławowa: ua Stryj, rano o godz. 8 
min. 20 pociąg omnibusowy; wieczór o 
godz. 8 min. *'0 pociąg mieszany.

Z Krakowa: o godz 5 r_.n. 40 rano po­
ciąg pospieszny ; o g >** 9 min. 27 wie­
czór pociąg osobowy; o godz. l i  min 
20 przed południe— mieszany

Z Podw ołoezysk: ua dworzec główny lwow­
ski, o godz. 10 min 32 wieczór pociąg 
pospieszny; o j oiz 3 min 50 rano i c 
godz. 4 min. 12 po południu ociąg mie­
szany .

Z Podw ołoezysk: na dworzec w Podzam­
czu o godz. 10 min. 20 wieczór pociąg 
pospieszny; o god;-. 3 min. 1H rano i o 
godz. 3 min 39 południu pociąg 
mieszany.

Odchodzą Lwowa,
(podług zegara lwowskiego).

Do Krakowa: o godz. 10 min. 50 przed 
północą pociąg pospieszny, o godz. 4 
min. 58 rano pociąg osobowy, o godz.
5 min. 9 po południu pociąg mieszany.

Do Stanisławowa: na Stryj, rano o godz.
7 min. c> pociąg mięszany; wieczór o 
g-dz. 5 min 45 pociąg omnibusowy.

Do Podw ołoezysk: a dworca w Pod 
zamczu, o godz. 6 min. .10 runo po­
ciąg pospieszny, o godz. 12 in.m 52 po 
południu i o godz. 11 min i wieczór 
pociąg mięszany.

Do Podwołoezysk: z głównego dworca:
o godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz.
12 min. 30 p południu i o godz 10 
min. 33 wieczór pociąg mięszany*

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 30 rani 
pociąg pospieszny, , godz, 12 min. 10 
po p Luduiu i (i godz. I I  
nocy oociąg mieszany.

W y / f c e * * *
wyciągniętych w c. k. Urzędzie loteryjnym 
lwowskim w dniu 30 maja 1883 pięciu 

liczb:
7 9  4 1  5  4 5  11

Następne ciągnienia przypadają w dniach 
13 i 27 czerwca 1883.

® c . k .  n rzę«In  lo t e r y j n e g o .

S p o s tr z e ż e n ia  m e te o ro lo g ic z n e .
(Z obserwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie.) 

i  dnia 31 maja, 1883 o godzinie 7 rano. 
Barometr 738.15mm. przy temp. 0"C. Psychro­

metr suchy-j-15 8 ’0 . Psychrometr wilgotny -j- 1 2  8 JC. 
Prężność pary 9.2mm. Wilgoć 6 8 °/0. Zachmurzenie 
0. W iatr NE1. Ozon 4.

Temperatura powietrza +  12.6"R 
Barometr opada.

Stan barometru nad poziom morza 762 95mm.

Spostrzeżenia m eteorologiczne.
(Z obserwatorymn o. k. Szkoły politechnicznej we 

Lwowie.)
ę  -  49°50’ X =  41°41’ w. =  340™ ,5 

Dla 1 czerwca
E.   2“  29,»6a. 0o =  4 h 38m 14,

Zachód słońca 31 maja 71i. 50m.,8., wschód o 15u. 
58m.,5

W  maju nastąpi nów księżyca 6 d l l h  34,m4 
pierwsza kwadra 13d 12h 30,m8; pełnia 21d 16h 47,m, 
ostatnia kwadra 29d 3h 58,m3.
Księżyc będzie w punkcie przyziemnym (Perigeum) 
5* 9,b 6 ; w punkcie odziemnym (Apogeum) 17<i 18,h s

W maju będą kompasy wyprzedzać zwykłe ze­
gary o ilość E .” w" prawdziwe południe.

Płanetę Merkurego spostrzegać można w gromaą 
dzie byka woinem okiem niemal do końca maja, gdyż 
zachodzi 1  maja około półtorej godziny, 15 maja 
więcej jak dwie godzin a ostatniego maja blizko pól 
godziny po zachodzie słońca, zbliżając się ciągle do 
ziemi.

Uli 11. 10

30 maja 1883. 2 k 9>> 19h
Stan barometru w milimetr. 735, 734, 7 3 4 , i B
Stan termometru suchego 
w st. Cels. +  1 9 ,7 + 1 6 ,7 +  16,8

Stan termometru wilgotnego 
w st. Cels. +13,7 + 1 3, 0 +12.4

Prężność pary w powietrzu 
w milimetr. 8 ,0 3,9 8,9

Wilgotność powietrza wzglę­
dna w 0/„. c * 47 63 59

Stan nieba. 7 3 1
Kierunek wiatru. sw. _ n.
Moc wiatru. ------ 1 0 1

Ilość opadu mierzona o 2 h O” 1”,,,

Najwyższa temperatura w eiągu dnia, odczytana

Najniższa tem peratura w eiągu dnia, odczytana
o f  9,„.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej
Lwów dnia 30 maja 1888.

1 . A te c y e  za sztuko.
Koi. g. Kar. Lud. po 200 zł. m.i 
Kol. lwow.-ez8 l.-jas. po2 0 0 zł. w. a. 
Banku bip. galic. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal, po 200 zł. w. »

3 .  L i » t .  z a s t ,  za 1 0 0  zł.
Tow. kredyt, galic. 5 p r  w. a 

ił „ 4 pr. w. a
„ „ „ 5 pr. okresowe

Tow. kred. gal. 4. pr. w. a. los 41’/, ! 
Banku Lip. galie. 6 pr. w. a.

„ „ „ 5 pr. w. a.
„ „ „ 5  pr. w. a. w>
losowane z i© pr. premią . 

Listy dłużne g. Z. ki wł. 6 pr. w
I, n 5 pr. w a 1

•1. L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal- 

J Buków. 6 . pr, los. w 15 lat-

4  ó b l i g i  za I 0 o zł.
Iudemniz. galic. .5 pre. m. k. 8  50 ( 4 50
Oblig. Kom ima!ae gal. Zakł. kre^ 

włościańskiego 6  proc, w. a. °5 98 —
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6  pr. w. a. * } 103 —

5 . *asta Kraków 18 .y_, f _
Stanisławów*- 2 2  - 24

i t o u a i y .
Dukat holenderski 5 56 5 6 6
Dukat cesarski " 58 5 6 8
Napoleondor 
Półimperyał . .

46 +
9 77 i  57

Rubel rossyjski srebrny 1 55 > 65
„ „ papierowy i r + * 1 l9 3/a

1 0 0  marek nie®‘-sęku h 58 25 __
Bzebro
K -.ri.’ . '-r7.,

płacą żądają
walut.? austr.

złr. et. złr. et

94 50 298 — 
108 — 171 —

(SOI — 306 —
250 wr;

0 8  60 
19 30 
98 60 
85 80 

101  80 
97 30

99 60 
90 50 
99 60 
87 50 

1 0 2  80 
98 30

[100 85 101 35
>1 >02 50
k> 55 _ .

K u rs  g ie łd y  w iedeńskie!
z dnia 26 maja 1883

1 l> łu g  p a u s lw a .  płac zadają
■ eduolity dług państwa w banknot., 

maj-listopad 
luty-sierpień .

Jednolity dług państwa srebrz' 
styczeń- lipiec 
kwieeień-paździeruik . .

losy „ roku 1854 po 350 zł. m.l..4pr 
„ 1860 po 500 zł.w.a. 5p i
r 1860 po 1 0 0  zł. pr.

„ „ 1864 po 190 zł
n „ 1864 po 50 zł.

Renty Oom. po 42 iir austr.
Listy zastaw, domen, państw. >20 

złr. 5 pre. . . . .
Austr Asyg. skarb, zwrotne 18:. „
Renta papierowa 5 °/0 z r. i Pól .
* o r t  renta zł. wolna od pod sl-kn 4 p

7-/0  
)8  55

79.10 
19.15 

11 50 
134.50
i 39 25 
169,25 
169 25 
87.—

'8 .65
78.70

79.*25 
79.30 

120. -  
115. - 
139.75 
PO —  
170.— 
3” -

‘płacą żądają
K Kar. L  . ,  > S-Co . 298 50 298 75
L -rw-Cs r - .  kolej po2 0  , j .  t ... ,?sr. 170. -  ‘ 1 — 
Tu *. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 330.70 3*11.20 
Połud. koi. państw, po 200 z*'r. w. a. 149 25 149 50 
’ * * węg, gai. a  200zł. w srebrze 162.25 162.75

4 .  L i s t y  z h s I a w n e  losou

148.50 li  

. -i 45

1.80

pr, *9.—
>3 6 ‘
7-9,20

Ogólny rolniczo-kredytawy /,aRła‘! dl a*
Gai) i i Bu sowi uy * 5 l 6  pr. —__ —._

Pcwsz »«sh. zak. kr. ziem. 5 pr. wsr. ,'5.25 '5.5o
» n h premiowe po 3" /0 97.75 98,25

n * 1 «• * ">«»■>• Krak. ioi ? j ,  <j pr 1 0 1 —
« > !. "nr. 102.50 103,50

w 3* 5Ł/jP “. —.—
* ’Ł o •.■-et, s.50 0.5

w JJ ‘ 50 ;9  -
v,

55. O b U |{ M jr «  indemn. fi pr (?.i 100 zł na. k.)
Czech . 
Bukowiny 
Galicyi . . 
Niższej Austryi 
Siedmiogrodu 
W ęrisr

106.-- 107—  
98.25 98.7.5 
98/ 5 39.— 

J 05.75 >96.75 
99—  93.50 
99,50

3, A te <> y  ©.
buiiK Anglo-ausfc. 2 0 0  zł. emit. zł. 1 2 0  113 25 113.50 
List, kred. dla handlu po 160 zł. . 303.4*1 101.70
Niższo-austr. tow eskomt. po 500 zł 858—
Gal. banku kip. po 2 0 0  zł. . . . .  —.—
Gal.bank. d.han. ip rz  a200zł. w pł.40 pr.—.—
Gal. akl- kred ziemski, a 200 złr. —.— ■
IłSMLb dla krajów koronnych a 2 0 0  zł

wpl. 50 pr. . . —
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. S3*J. —
Kol. Albrechta a 20) zł. n srebrze 85.50 
Aust. row .żeglugipar.dun. po500zł. m 6  0 .
Fol. Ui-śarzc>.vej Elżbiety po 2 0 0  zł. m 330.75 221 25 
Kol. Preszow-Tarn (\ «.) a 7.00 I 
* ' ’ !  '*■ 276.1 767 ■

863.-

541 —
81.50 

602 -

* +■* z,v.o 50 S9—
b“,.; Mp. po 1 0 2  - 102 50
•: tU ■•■>■ , 101.50 102 25

* .. k t 7 pr. 100.40 100.60
w < Iow. ziem. akt. -n ■»/. 

3ak ł. kr. ,iems : </,
— —

102.2-5 103.25

8 - 1H »Ugttvy« z pr„ - nierw iS tw "■1 0 0  sł,)

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w 94 80 95.30
Tow. koi. cl. Pressów - 1  —‘-w (w ez,)

b  • ’j0 zł. 5 pr< sri h m 94.— 94.50
Ko' ił. po 1 0 0  zł. m, k. 105.— 105,50

 ̂ „ po 1 00  zł. -  i. . 100.25 D e l -
Kol. gal, ■ r Lud. * t ;a  , 81

po 4 ż , pi 98.60 98.80
Koi. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a SOO

złr 5 proc w srebrz* z -. 1865 94.50 94.75
x r, 1867 99. - 99.50
% v 1868 95.75 *>6 .2 5

_  z ■■ ■ 94.90 95.20
^  K® u 20( 5 pr 94 — 94.50

Inst kr. Obi hau, i pr.
O-Lrflgo * 1 40 Tt

O. L o s y *
0 0  -ł, w. 170 25 170.75 

38.25 8- .75
.n k 108 — 109 _

Kegievi ba po 1.0 zł. a  k.
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubiany po 2 0  zł. 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a
Paliiego po 40 zł. m. k......................
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa 

po 1 0  zł. w. a.
Salina po 40 zł. m. k.
St. Genois po 40 zł. m. k. . . 
Pożycz, m. Stanisławowa (po 2 t zł. w ’ 
Poi. Tryes*-u po 100 zł. m.
„ „ p o  50. zł. w • . .

Waldsteina po 20 zł. m. i. 
Windisehgratza po 29 r>' n. Ł.

7 ,  W e t e s l e  (tu 8  m im
Augsburg na 100 zł. w. p 
Berlin za 100 mark w. p. n, 
Frankfurt za 1 0 0  mark w. p u.
Hamburg za 100 mark w. p n.
Londyn za 10 ft. szt.
Paryż za 100 fr. . . .

płacą ?ąuaj 
17,50 18.50
17.75
23—
41.50
87—

18.25 
24 — 
42 50 
37.50

19. -  19 50
52.50 63. -  
45—  45.50
22.50 23.50 

127.25 128.25
63.50 64 50
28.50 29—  
37 25 38.25

120*10 120.25 
- -50.— 47.55 -

z ło ta ,
Dukat cesarski men. 
t ,, pełnej wagi . 

Korona 
30-frankówka 
Rossyjski impery?. 
Talar związkowy 
Srebro . .

5.66.
5.66.-

9A1."
9.80.-

5.68 -  
5 .68 .-

9 '51.' 50 
9.82 —

Kuratele.

Z Iwowskte] Izby handlowej i przemysłowej

Telegrafowany kurs wiedeński 
z dnia o0  maja 1883

Jednolity dług państwa w banknotach 
„ „ „ w srebrze

Renta w zlocie . , ,
5° /0 austr. renta marcowa 
Akcye banku wiedeńskiego . .

„ „ kredytowego . . .
Londyn . . . . i .
Srebro . . . .  . . .
Napoleondor 
Dukat cesarski amn.tOO ’ •? i-.-1.-Lite

zł. et.
78 i 5 ~
78 70
98 90
93 2 0

840 —

295 50
1 2 0 -

9 511/,
b 67

58 50

L. 1142. (3673 2—3)
W skutek uchwały c. k sądu obwodo 

wego w Tarnopolu z 6 marca 1883 1. 2995 
Uznano Antoniego Rudnika z Hlibowa za 
marnotrawcę i temuż kuratorem -Łukasz Mie­
szane z Hlibowa ustanowiony.

O. k*. sąd powiatowy.
Grzymałów, 31 marca 1883.

T .  3534. (3624 2— 8)
Jan  Gorczyca z Białebrzeg uznany 

marnotrawcą; kuratorem ustanowiony F ran­
ciszek Nowak z Białobrzog.

C. k. sąd powiatowy.
Krosno, dnia 27 kwietnia 1883.

V A r

L. 1433. (3524 3—3)
C. k sąd powiatowy w Wiśniowczyku 

podaje do powszechnej wiadomości, że W a­
syl Rudyk, gospodarz z Rosochowaćca,

potwierdzeniem dotyczącej uchwały przez c. 
k. sąd obwi dowy w Tarnopolu pod dniem 
1 maia i 883 do 1. 5S 0 0  za marnotrawcę uz­
nany został i temuż na kuratora Józef Fiał- 
ka z Rosochowaćca nadauy jest. *

C. k. sąd powiatowy.
Wiśniowezyk, dnia 14 maja 1883.

I L. 4736. (3539 2 - 3 )
i Maksyma Hapuna z J a s trz ę b i uznaje 

za i się za umysłowo niedołężnego i ustanawia

się dlań kuratorem Matwija Tchórza z Ja ­
strzębie.

Sokal, dnia 28 kwietnia 1883.

L. 2608. (3375 2— 3)
Iwan Kleban, syn Hnata, z Chlewczan 

uznany marnotrawcą
Kuratorem ustanowiony Fed Trusz.

C. k. sąd powiatowy.
Uhnów, 9 maja 1883.
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Konkursa.
L. 31709. (3726 2—3)

W celu rozdania funduszów, przyzwo­
lonych ustawą finansową na rok bieżący na 
stypendya dla artystów ubogich, a rokują­
cych w przyszłości nadzieję, wzywa się ni- 
niejszem, w myśl reskryptu Pana Ministra 
wyznań i oświecenia z dnia 8 maja 1883 
1. 8733, tych pp artystów z królestw i kra­
jów w Radzie państwa reprezentowanych, 
którzy pracują w dziedzinie poezyi, muzyki, 
malarstwa i sztuk plastycznych, a pragną­
cych uzyskać jednorazowe stypendyum, a- 
żeby skoro mogą dopełnić potrzebnych ku 
temu warunków, wnieśli podania swoje do 
c. k. Namiestnictwa najdalej do 15 lipca 1S83.

W tych podaniach należy:
1) opisać przebieg dotychczasowego 

kształcenia się w zawodzie artystycznym, 
i wykazać stosunki majątkowe i familijne 
p e ten ta ;

2) wskazać, w jaki sposób zamierza 
proszący z usyskanego stypendyum korzy­
stać w celu dalszego kształcenia się

3) i dołączyć do podania okazy przed­
stawiające artystyczne prace proszącego, 
z których każdy z osobna ma być ozna­
czony imieniem autora.

Z c. k. Namiestnictwa
We Lwowie, dnia. 22 maja 1883.

8 3ł@©l. bom Sałjte 1863 refp. nad) §. 300 
©t @. begriinbe, uttb eg wirb nad) §. 493 
©t. D. ba§ ©erbot ber ©Setterberbreitmtg 
biefer Drudjdittft au£gefptod)en.

©3ien, am 8 ©łat 1883.

H- 31709. J lk  ipb/ui p03AaHA ^ S haS-
UJOITk fipH3K0/\fHkl^Ti tjsHNdNCOKOie OlfCTd-
boio KTv ndiJKSMtMTi poupk Hd CTlinEMAIH 
Arna E-kAH^P1 A HaA’bHHki)fra ttpTHCTds-k, 
B3HBd<i C A  no /WkJCdll pfCKptlll l S IldIM M.H- 
HHCTpd HCriOR-kAaHiH H npOCR'kTH C’k A.NA 
8 A\dA C. P- 4. 8733 TklJfT* dpTHCTOB’k 
CTi KOpOdtCTBTi H Kpd'kB'k B’k ĄS/U’k AfP'
?KdBHOH S d C T t S n d tH k l^ ,  KOTpH npdU,£K>T’k 
Nd nOrtH Il0£3i'n , iHSSHKH , /WddkdpCTBd H 
f lA A C T H H N h lJfk  LU T S lT k  H K fA d lO T h  IIOd^HH- 
T l l  0 A H 0 p d 3 0 Bb  CTHII£HA'l’a>» ipOKH, CKOpO 
/Mon;9T'k aw io b h h th  norptsNki)fk K’k c(,m8 
oycdouiH, noAa ' 'H cboii iipochEW ąo  n,- k
N d d td yC T H lIU T B d  H d H A d d k lU I A 0 ^  A h I IU A
1883 p

B'k TOTkiy k IIOAdHAyk Hd/ltXH TK :
1. onncdTH npOBrki"k ^.oTcriepiiUJHoro

0Kpd30BdHA dpTHCTHMHOI'0 H BklKd3dTII Md- 
BTKOBń H pOAHNHll CTOCSHKH npOCHTfdA;

2. BhJCKd3dTH, BT\ IdKIH CflOCOETy Hd- 
/wbpAe npocm fdk nod9M£H9 cTuncH A ^ 
oyriOTptBHTH A'tA Ad' 'k|1|t>rc’ esoro OEpd- 
30BdHA, II

3. npHdSmiTH a © u©AaHA 0Kd3ki npfA'
CTdBdAlOMll dp i HC’l’H4HS lipdU,K> npOCHTfdA 
d C'k KOTpkjyk KOKAWH C'k OKp£/Hd /Mdfi bS- 
TH 03HdH£HklH HdtfHf.U k dBTOpd- 

3"k 4. K iId/VVhcTNHIJ,TEd.
Abób'k a ha 22 M dA 1883.

Wyroki prasowe.
(3308)

Sm ©amen ©einer ©łajeftdt beS StaifcrS! 
3)ag f. f. £anbf§gerid)t Sfflien ató fjlrejjgeridjt 
I)at auf In tra g  ber f. I. ©taatjjjanmaltfdjaft 
erlannt, bań ber 3nt)att beS in ber periobifdjen 
©rucffdjrift „$eutfd)e 3citung“ 
©łorgenauSgube bom 5 ©łai 1883, un‘er ber 
©ubrif „Snlanb. ©Sten, 4 © łai“ entljaltenen 
SluffaijeS mit ber Huffdjrift „UJietts SDanf 
an bie SSereinigte £tnfe“ iu ber ©telle bon 

jod etnerfeitS bie tiefe 50efummermfj“ 
bis „ber nationaLfeubalen §errfd;aft gebrau* 
d)en“ bag Sierge^en nad) Slrt III  beg ©efelyel 
bom 17 ISecember 1862, ©r. 8 91®©1. bom 
3at)re 1863 refp. nad) §. 300 ©t. ®. begritn* 
be, uttb eg wirb nad) §. 493 ©t. © D. bag 
©erbot ber ©łeiteroerbreitung btefer ŚrucEfdjrift 
auSgefprodjen.

28ien, am 8 ©łai 1883.

3m ©amen ^etner ©łajeftat beg Uatferg! 
®ag f. t. £anbeggerid)t SSien a!g i{5reffgerid)t 
^atauf SIntrag ber f.E. @taatganroaltfd)aft erfannt 
ba^ ber 3nt)alt beg tn ber pcriobifdien Drudfdjrift 
„grembenb!aattu 9łr. 122, iPZorgenbtatt bom 
5 2łłai 1883, entbaltenen Artt!e!§ mtt ber 
Auffc^rift „Sine Sunbgebung fiir bie beretnt- 
gte £infe“ in ber stede bon „'Der jroeitc 
biefer S?unbgebttng“ big „ade ©taatgbiirger 
ber!e|t“ bag SSergetjert nad) Art. III beg ®e» 
fejjeg bom 17 ®ecember 1862, 9tr. 8 91®©!. 
bom 3aĘ)re 1863 refp. nad) §. 300 ©t. @. 
begriinbe, uitb eg toirb nac^ §. 493 S t.
O. bag ©erbot ber SBeiteroerbreitung biefer 
iDrudfebrift auggefprodjen.

SBien, am 8 SJlai 1893.

3nt Dlamen ©eitter idiafeftat beg Jlaiferg ! 
3)ag !. f. £anbeggerid)t SSJtcn a!g ©refjgeridjt 
!)at auf SIntrag ber f. f. ©taatgantoa!tfd)aft 
ertannt, bafi ber 3nf)alt beg in ber pertobifd)en 
®rudfdjrift „3 tc te pabagogifd)e ©!attcr“ tn 
9łr. 18 ddo. o 9Jłai 1883 ent£)altenen ArtifelS 
mit ber Sluffd^rift „S ie ©(dulgefe^9łooede“ 
in ber ©telle oon „5C3ir fonnten in ber !edten“ 
big „fcpon uberfteden11 bag ©ergeden nad) ?lrt. 
III beg ©efe^eg bom 17 2)ecember 1862, 9łr.

3 m  9 ła m e u  © e in e r  9Jlajeftdt beg ffifiiferg!
®ag f. f. £anbeggerid)t 2Bien a!g lpred= 

gericdt dal auf ńntrag  ber f !• ©taatgan* 
tualtfcdrft erfannt, bad ber 3nfja!t beg ttt ber 
pertobtfdden in ©ubapeft erfdjeinenben ®rud* 
fdjrift „ i£e!epdo:r 91 r. 18, >!Bocdenb!att fiir 
bng gefammte ©olf, nom 6 9Jlut 18s3 ent£ia!= 
tenen 'dritfetś mit ber Żlnffedrtft „®cr ©taatg* 
begriff-1 in fetnem ganjcn Umfange nnb beg 
Artifeig mit ber Stuffdjrift „9Ber defet bag 
©olf auf“ tn ber ©telle bon „ 3 o  meit nnb 
fo oft m an“ big „©Jer de|t bag ffio!f auf?“ 
bag ©ergedett nad) § 302 @t. ®. begriinbe, 
nnb eg tuirb itacE) §. 493 @t. ©. O bag ©et= 
bot ber ©Jelternerbreitung btefer 3)rudfcdrift 
auggefprocEjert.

SBieu, am 9 3»ai 1883.

znacza się celem uskutecznienia w tutejszym 
sądzie na rzecz Zakładu kredytowego wło­
ściańskiego we Lwowie publicznej sprzedaży 
realności wedle wykazu hipotecznego gminy 
Krzeczowa 1. 110 dłużnika Filipa Diudorfa 
własnej, nowy termin na dzień 18 czerwca 
1833 o godzinie 9 rano.

Bochnia, dnia 19 lutego 1883.

L. 894. (3261 1—3)
Krakowski sąd delegowany miejski o- 

głasza, iż celem zaspokojenia uależytości Hil- 
lelu Beer Bossa w kwocie ;45 zł. z przyna­
leży tościaini odbędzie się w gmachu sądowym 
w dniach 12 lipca i 16 sierpnia J883 o go­
dzinie 10 rauo egzekucyjna licytacja real­
ności 1. 16 w Bibicach w okręgu tut. sądu 
miejsko-delegowanego położonej Marcina i 
Anny Nowarów własnej,

Cena wywołania 627 zł. 48 e t , wadyum 
62 zł. 75 et..'

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa­
runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli 
i strony na termin 16 sierpnia 1883 o go­
dzinie 3 7a po południu.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych nie­
znanych jest adwokat Dr. Józef Rettinger 
z substytucyą adwokata Dr. Juliusza Troj- 
nalskiego w Krakowie.

Kraków, 25 stycznia 1883

L. 22789. (3693 1— 3)
W celu zabezpieczenia robót rekon 

strukcyjnych wykonać się mających w latach 
J8S3 i 1884 z funduszów państwowych na 
drodze powiatowej zmigrodzko-grabskRj w 
jasielskim powiecie, odbędzie się w dniu 21 
czerwca 1883 w c. k. Starostwie w Jaśle, 
licytacja za pomocą ofert. Sumy fiskalne 
tych robót wynoszą :

1. budowa nowej 1717 mtr. długiej prze­
strzeni drogi w Kątach wraz z mostem 
na Wisłoce . 21269 zł. 121/* ct.

2. budowa mostu na Wisłoce w Krempny 
łącznie z obustronnemi
dojazdami . 12158 zł. 37 ct.

razem . . 33427 zł. 49 '/,ct. 
Oferty winny być wniesione, na obie 

te budowy razem i być ułożone według prze­
pisów, jakie w tej mierze istnieją dla za­
bezpieczenia budowli na gościńcach pań­
stwowych

Odnoszące się do tego przedsiębierstwa 
warunki mogą być przejrzane w wymienio- 
nem c. k. btamstwie, gdzie także oferty za­
opatrzone marką stemplową na 50 ct. i w 
wadyum wynoszące 5pr. od sumy fiskalnej 
z wyrażeniem żądanego wynogrodzenia, nie- 
t.ylko cyframi, ale także i literami w wy­
znaczonym powyż terminie najpóźniej do go­
dziny 12 w południe wniesione być mają 

Oferty nie ułożone według przepisów, 
lub nie podane w terminie nie będą uwzglę­
dnione

Z c. k Namiestnictwa 
We Lwowie, dnia 19 maja 1883

L. 5407. (3670 1—3)
W c. k sądzie powiat, w Zurawnie 

odbędzie się w dniu 14 czerwca, 17 lipca i 
16 sierpnia 1883, każdym razem o godzinie 
1] rano licytacją na realność pod Ik. 29 w 
w Zurawnie. według D. T. I. pag 06 n. 5 
haer Józefa Horuig własnej celem ściągnie 
c a  przez Szpital powszechny fundacji 
Rudolfa w Wiedniu wywalczonej kwoty 106 
zł. 64 ct. w. a. z kosztami egzekucji 27 zł. 
39 ct w. a Cenę wywoławczą stanowi kwo­
ta szacunkowa 900 zł. Wadyum wynosi !0pr. 
ceny szacunkowej.

Na wypadek jeśliby realność przy te r­
minach wyznaczonych za lub wyżej ceny 
szacunkowej rre mogła być sprzedaną usta­
nawia się do ułożenia warunków ułatwiają­
cych term in nadzień 5 września 1883 godz. 
9tej rano.

Dla wierzycieli niewiadomych i tych 
którymby uchwały licytacjuej nie można do­
ręczyć, ustanawia się kuratorem p. Mansue 
ta Janiszewskie^ > z Żurawns. Resztę wa 
runków licytacyjnych można w sądzie przej­
rzeć

Żurawno, 20 marca 1883.

L. 2579. (32621—3)
C. k. sąd powiatowy w Głogowie za 

wiitdamia, iż celem zaspokojenia resztująeej 
Uależytości Zarządu młyna parowego hr. 
Ludwika Wodzickiego i spółki w Tyczynie 
w kwocie 313 zt. 86 ct. z większej sumy 
323 zł. 86 poeh tdzącej z pu. odbędzie się 
przymusowa publiczna sprzedaż połowy re­
alności pod 1 358 w Głogowie położonej; 
według Dom. VIII pag. 41 n. 2 haer. dłuż

~  3!. 6696/650.

nika Jakóba Sommerfelda a obecnie tegoż 
nieobjętej masy spadkowej własnej w dwóch 
terminach na dniu 6 czerwfcu i 6 lipca 1883 
każdym razem o godzinie 10 rano w sądzie.

Jako cenę wywołauia ustanawia się ce­
nę szacunkową w kwocie 250 zł.

Wadyum wynosi 25 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć 
można w registraturze sądowej.

O czem zawiadamia się prowadzącego 
egzekucją nieobjętą' masę spadkową Jakóba 
Sommerfelda do rąk kuratora Jakóba Thale- 
ra c. k. Prokuratoryę Skarbu we Lwowie, 
c. k. urząd podatkowy w Rrzeszowie, gminę 
izraelicką w Głogowie do rąk przełożonego 
Abrahama Goldrmuma, wreszcie wszystkich 
tych wierzycieli którzyby po dniu 28 czer­
wca 1882 jako dniu wydania wyciągu tabu­
larnego na sprzedać się mającej połowy re­
alności jakie prawo rzeczone nabyli, lub 
którymby niniejsza rezolucya licytacyę doz­
walająca lub którakolwiek późniejsza nie dość 
wcześnie lub wcale doręczoną być nie mo­
gła, do rąk kuratora którego się dla nich w 
osobie p. Mendlo Altmauoa z Głogowa usta­
nowią i przez edykta.

Głogów, 30 listopada 1882.

L. 3696. “  13075 1—3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu śeiągnienia 
sumy 1000 zł. w. a. z pn. na rzecz Mojże­
sza Plahnera odbędzie się dnia 15 czerwca 
1883 o godzinie 10 przed południem egze­
kucyjna sprzedaż połowy realnośei dłużnika 
Kalmanua Glaesnera względnie leżącej masy 
spadkowej tegoż własnej mianowicie połowy 
kra mi ku i połowy z połowy podziemnego 
składu beż numeru, jako też części realno­
ści pod Nr. 66/1175 w Tarnopolu składają­
cej się z sklepu i podziemnego składu jak 
Dom 5 pag. 77 n 20 haer. z cem, że real­
ność ta za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 1035 zł 95 ct. w. a.
Wadyum 52 zł. w. a. Bliższe warunki 

przejrzeć można w registraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po 21 paź­

dziernika 1882 prawa zastawu uzyskali, lub 
którymby uchwała względem dozwolenia 
licytacji z jakiegokolwiek powodu doręczona 
być nie mogła, ustauowiono kuratorem ad 
actum p. adw. Dr. Horowitzą a ząstępcą te ­
goż p. adw. Dr. Mantla.

C. k. sąd obwodowy
Tarnopol, duia 31 marca 1883.

(3632 1 - 31

2>a§ bol)f f. f giitanj iRutiftmum Ijat mit bert @r!dffert bom 29 2!pril 1883 $f. 13.345 
unb bout 12 ©tai 1883, $[ o.157 bie 9łefonftructiott eineg ©łaga,(tn§ unb bett ©au eineg 
tteuen ©bmttttfh-ation?=®ebćiube3 Dci ber f. f. StabaL^m&rif jugteid^ jCabafeitiLijangg^Amte iu 
Jagieloica betoilliget unb tuurbe bei erfterer ęerftellang etne ©aufumme bon 16.196 fi. bei 
Ltjterer ciur ©aufumme bon 18.738 ft. 53 fr. ju ©ruitbe gelegt.

SBegen ©icfierftellung biefer ©auien toirb tiiemit bie (£oncitreit^©erf)anb!ung auSgefd)rie*
bni unb tuerbeti llntentefjmungoluftigp eingelaben, i!)re mit einer 50 Ir. ©tempelmarfe oerfe^e*
tttn, mit ber SrlagSguittung einer f. f. Saffe itber ba§ mtt 5 °/0 ber betreffenben ©aufum*
men beredjnete ©abtum be!egteit Dfferte bis laugftenS 11 3uni 1883 bei ber f. I. STabaf*ga= 
brif tu Jagielnica toatjcenb ber getuo!)n!if)en AmtSftunben ju itbetretd^en

©ei bem 9łefonftruftionSbaue be§ ©łagajinSfteUen ftd) bie einjefnen Slrbeit3*J?at!)egorien 
in folgenber SBeife bar:

L. 3179. (3565 1—3)
Sąd obwodowy oznajmia, że celem 

ściągnięcia kwoty 40 zł. z pn. Jozefowi i 
Helenie Karkowskim się należącej przedsię­
wzięła zostanie w trzech na dzień 18 czer­
wca 16 lipca i 13 sierpnia 1883, każdym 
razem na godź. 10 z rana w B. IV wyzna­
czonych terminach egzekucyjna sprzedaż re ­
alności pod lk. 623 w Kołomyi położonej 
ciała tabularnego niestanowiącej dłużniczki 
Maryanny Sanojca własnej.

Oeoę wywołania, stanowi kwota 120 zł. 
w. a. zaś wadyum lOpr. takowej.

Akt zastawniczego opisania i ocenienia 
tudzież bliższe warunki licytacyjne w tns. 
registraturze mogą być przejrzane.

Kołomyja, dnia 31 mar a 1883.

1.
2.
3.
4.
5. 
6
7.
8. 
9.

10.

®ie ©aumeifter»9lrbeiten mit . . . .  3?49 f!. 861/*
ID te ©teinme^=2lrbeiten  ................  277 fi. 44
®ie 3tmmermann§«Arbeiten  ............................  5031 fi 62
2>ie © peng!er=A rbei ten  
5Die S i f Ą t e r  ,, „ . .
S i e  ®Ioffer»©efd)!dg3=9[rbeiten m i t  
® ie  @ d)Io f fer=® eto i^ t?  „
S i e  © u f je i f e n t r a a re n  S te fe ru n g  „ 
® te  ® la fe r* A rb e i te n  
® ie  I n f t r e i d i e r  §Irbciten

g u f a m m e n  . . . .

282, fi. 02%
358 fl. —
J94 fl 80 
770 fl. —

3276 fl. 56'/,
75 fl. 61V, fr. 

141 f[. 07 fr.

fr.
fr.
fr.
fr.
fr.
fr.
fr.
fr.

. . . . . 16.196 fl. — fr.
©et bem ©aue beż 9lbmtntftrationA@ebdube3 brjiffern ftd) oic einjelneit Ar6pit8*S?atl)r= 

gorien tuie folgt:
1. HDie © a u m e i f te r  * S lrbeiten  m i t  . .
2. ®ie BimmeriuannS* „ „ .
3. ®ie ©teiumeb*
4. ®te ©pengler" *
5. S ie jtifctjter *
6. iDte ©d)loffcr=®eti)icf |tS«
7. 3)te ©d)loffer*©efĄlag3
8. (Die ©laffer*
9. S)ie ©nftrrić^er*

10. ®ie §afncr
gufammen mit

10.146 fl. 35 fr. 
3.072 fl 41 fr.

344 fl. — fr.
2.018 fl. 40% fr. 
1.709 fl 66 ’/, fr. 

365 fl. -  fr.
462 fl. 50 fr. 
190 fl. 47 fr. 
139 fl. 73 fr. 
290 fl. _  fr.

L. 4568. (3219 3 — 3)
W c. k. sąd ie powiatowym w Ulanu- 

wie odbędzie się w dniach 8 czerwca, 9 li­
pca i 13 sierpnia 1883 zawsze począwszy 
od godziny 10 z rana przymusowa sprzedaż 
4 kawałków gruntu z gospodarstwa pod Nk. 
3 w Kurzynie małej.

Cena wywołania stanowi suma 92 zł. 
poniżej której na pierwszych dwóch te rm i­
nach sprzedane nie zostaną.

Wadyum wynosi 9 zł. 20 ct., bliższe 
wiadomości można powziąć w registraturze. 

0. k. sąd powiatowy 
Ulanów, dnia 23 marca 1883.

L. 5284, (3003 1—3)
W miejsce terminu drugiego na dzień 

feryalny ustanowionego, a edyktem z dnia 
^ 7  grudni a 1881 1 210 ogłoszonego, wy-

............................  18 738 fl. 53 fr.
Anbote fonnen auf beibe ©auteu jufummen, auf jeben einjrlneu ©au ober aucf) auf 

etnjelne 5ltbeltS=$att)egonen biefer betben ©anten geridjtet werben.
5Die f. f. ®eneral SDirection ber JabaLfRegie beljdlt ftd) bie JluSroapl unter ben Dffc*

rentett unbrbingt nor.
®ic ©etrage tn ben Dffcrten finb mit Biffern uttb mit ©udjftabcn jufc^reiben,
Sene Dfferenteu, tneldEje fiir bie f. f. 2iabaf»9łfgie nod) feine ©anten bemerftftclligten, 

l)aben ilfre Offerte mit 3ład)tocifungen iiber ipre btśljerige iDtjdtigffit tm ©aufać^e, tuSbefou' 
bere itber bie allfddige Au§fiil)rung non offentlicljen ©aute ju belegen.

®te ifjldne, ©orau?ma^e, Sfuftenuberfdilage, bie ©aubefdjreibitngen, bann bie allgemeine
uttb fpecieden ©aitbebtngntffc be^iigltcp ber angefii^rten ©anten, fonnen bei ber f f. IDabaL
gabrif tn Jagielnica eingefefyen werben unb finb bon ben Dfferenteu jum ®ins
OerftanbniffeS ju  unterfertigeu.

$)ie feitter 3 t' ' t jubeftellenben ©awEauliouen betragen 10% ber bejiiglidjeu ©rfteljuugs^ 
futnmen unb fonnen, wie bei anbernt drarifdien Unternetjmungen, im ©aaren, xn nać) bem 
@efe|e annebnibaren (Sffecten ober and) l)ppot^efarif(^ geleiftet werben.

5Die Dfferte blcibcu fiir bie Einreidfer uont 3 chpunfte ber 2tiberreid)ung bis jiur ®nt 
fcfieibuug pieruber oerbiiublid) unb werben jene, weld)e acceptirt werben, bom geitpunfte ber 
?lnnal)mc and) fiir bas f. f. ?łerar berpfliĄtettb.

©Jien, am 17 2Rai 1883.
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Licytacye.
L. 1487?, (B094 3— 3)

C. k. sad krajowy we Lwowie ogłasza, 
że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo­
kojenia pretensyi Arnolda Wernera w kwo­
cie 900 zł. w. a. odbędzie się dnia 14 
czerwca 1*83 o godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacya do Feliksa Piątko­
wskiego i spadkobierców śp. Eozalii ze Si- 
dorowiezów Piątkowskiej wedle dom £85 p. 
418, 419 i 420* n B, 4, 5 haer. należącej 
realności pod 1. 1321/* lit. A. we Lwowie 
położonej, na którym to terminie realność 
ta nawet niżej ceny wywołania 7825 zł. 50 
et. za jakąkolwiekbądż cenę sprzedaną zo 
stanie, że jako wadyum kwota 366 zł. 28 
ct. złożoną być ma, akt oszacowania i wa­
runki licytacyjne w registraturze sądowej 
przejrzeć lub odpisać wolno.

O tej lieytacyi zawiadamia się wszyst­
kich tych, którzyby po wydaniu wyciągu 
tabularnego to jest po dniu 8 października 
1882 rzeczowe prawa na wspomnionej real­
ności nabyli, lub którymby uchwały sądowe 
niniejszej sprawy egzekucyjnej dotyczące 
z jakiegobądź powodu doręczone być nie 
mogły, do rąk kuratora adwokata dra. Mali­
nowskiego.

Lwów, dnia 21 kwietnia 1882.

L. 6233. (3612 3— 3)
C. k. sąd pow. w Źurawnie wiadomo 

czyni, że celem ściągnięcia galic. zakładowi 
kredytowemu włościańskiemu od Stefana 
Nimka na podstawie skryptu notaryalnego 
z 5 października 1876 1. rep 1265 należą­
cej się pożyczki w stanie biernym tychże 
realności pod lk. 72 w Manastercu wykazem 
hipotecznym Nr. 216 w połowie a 1 217 
w całości objętej, zabezpieczonej, dotąd w za­
ległości zostającej a to 15 rat po 9 zł. w. 
a, z przypadającemi od tychże procentami i 
resztującego kapitału dłużnego w kwocie 73 
zł. 6 ct. w. a., tudzież kosztów teraźniejsze­
go podania w kwocie 4 zł. 41 cc., odbędzie 
się egzekucyjna publiczna sprzedaż realności 
pod lk. 72 w Manasleri-u położonej, wedle 
wyk. hip. 1. 216 w połowie a 1. 217 w ca­
łości Stefana Nimka własnej, ze wszystkiemt 
do tej realności naleźąoemi gruntami i inne- 
mi należytościami w trzech terminach a to 
12 czerwca, 12 lipca i 14 sierpnia 1883 
każdym razem o 10 gadzinie przedpołudniem 
z tern, że na pierwszych dwóch teaninach 
realność ta tylko za cenę wywołania lub 
wyżej tejże, zaś na trzecim terminie i niżej 
ceny wywołania sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa 400 zł. w. a poręczne 40 zł. w. a.

O tej lieytacyi zawiadamiają się : dy- 
rekcya zakładu kredytowego włościańskiego, 
Stefana Nimka, c. k. urząd podatkowy w 
Żydaczowie, c. k. prokuratorya skarbu we 
Lwowie, zaś wszystkich inuych wierzycieli, 
którzyby po uzupełnieniu wyciągu tabular­
nego a to po 31 marca 1882 prawa wła­
sności sprzedać się mającej realności nabyli 
lub którymby z jakiejkolwiek przyczyny u- 
chwała sądowa licytacyę zezwalająca dorę­
czoną być nie mogła przez niniejszem z u- 
rzędu ustanowionego kuratora Wgo Edmunda 
Opolskiego, c k. notaryusza w Źurawnie i 
przez ogłoszenie w dzienniku urzędowym.

Resztę warunków w registraturze tu­
tejszego c. k sądu można przejrzeć.

C k sąd powiatowy.
Źurawno, 28 lutego 1888.

31. 3640. “  (3608 3—3)
SBom f. f. ftabt. betcg. 93ejirt§gerid)t in 

Kołomea mirb in ber ®£efution§fadje be§ Sa­
lamon Wieselberg gegen Aba Krauthamer pto 
200 fi. oft. 2B. fsJł®. bie ejefutioe $eilbietl)ung 
be§ beut Aba Krauthamer al§ @rbe nad) 
Hersch Chaim Krauthamer im ©runbe @ins 
antmottungS befretcS bom 30 Suti 1873 
6594 angefaUenen im Saftcnftar.be ber 3łeali= 
tdt CN. 66 unb N. top. 694J1176 ju  Koło- 
łomea rubr. on. Th. I pag. 30 pos. 1 JU 
©uuften beS @rblaffer§ Hersch Chaim Kraut­
hamer intabutirten SetrageS bon 300 fi Sottje. 
(BewiUigt unb ju r i8orna(jme biefer Sijitation 
jmei Xermine unb smar auf ben 5 Suni unb 
auf ben 27 Suitt 1883 jebeśmal urn 10 Uljr 
SSormittagS mit bem beftimmt, baji beim crften 
STermine biefe gorberung nur urn einen fjofye* 
ren ober mettigźjfenż urn einen bemjelben gletd)= 
tommenben Setrag, bingegen bei bem jtneiten 
and) um einen niebrigeren refpcctibe urn m U  
djett immer SSetrag mirb berfauft werben.

2)er @rftef)en ift berpfliĄtet ben SaufpreiS 
fofort baar ju erlegen, unb fammtliĄe weite* 
re Śoften felbft ju tragen, aud) wirb fur bie 
jfłidjtigfeit biefer feifgebottjenen beruug 
feine ©ewaljre geleiftet. »

Kołomea, am 20 ApriI 1883.

L. 5004. (3640 3— 8)
Na dniu 8 czerwca 1883,13 lipca 1883 

i 9 sierpnia 188-3 każdym razem o 10 go ­
dzinie rano odbędzie się w tutejszym c. k. 
sądzie przymusowa sprzedaż przez licytacyę 
realności 1. k. 67 i 310 na Słobudce w Zu- 
rawnie położonej, do spadkobierców po ś. p. 
Andrusiu Stefaniszynie i do Anny Stefani-

Gl&zftt* Lwowska Nr. 122 '<

szyn należących, celem wydobycia na rzecz 
Stefana Kopyki kwoty 75 złr. w. a. z pn.

Cenę wywołania stanowi kwota sza­
cunkowa 990 złr

Zakład 90 złr. 90 ct. w. a.
Resztę warunków można tu w sądzie 

przejrzeć a o zaległych podatkach w c. k. 
Urzędzie podatkowym w Żydaczowie się 
przekonać.

C. k. sąd powiatowy.
Źurawno, 30 styczaia 1883.

L. 1064. (3536 3—3)
C, k. sąd powiatowy w Brzeżanach w 

sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. galic. ak­
cyjnego Banku hipotecznego we Lwowie prze­
ciw masie leżącej Lewiego Kronberga pto 56 
złr. 70 ct. w. a. z pn. chęć kupienia m ają­
cym niniejszym edyktem wiadomo czyni, że 
równocześnie na podstawie uchwały c. k. są­
du krajowego we Lwowie z dnia 19 marca 
1881 I. 11112 ponownie publiczną przymu­
sową sprzedaż realności pod 1. k 305 w 
BrzeżaDaeh w mieście położonej, wedle dom. 
V. pag. 188 n. 4 haer. masy leżącej Lewie­
go Kronberga własnej, a wedle dom. VIII. 
pag, 379 n. 8 on. egzekwowanej pretensyi 
za hipotekę służącej rozpisał i w tym celu 
trzy w budynku sądowym odbyć się mające 
termina a mianowicie na dzień 14 czerwca, 
19 lipca i 29 sierpnia 1883 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem naznaczył, 
na których to terminach realność wzmianko­
wana tylko za lub wyżej ceny wywołania w 
kwocie 2200zł. najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny wywo­
łania t. j. sumę 220 złr. i złożone być może 
w gotówce, w galicyjskich obligaeyach inde- 
mnizacyjnych lub też w obligaeyach długu 
państwa, w listach zastawnych galic. Towa­
rzystwa kredytowego ziemskiego, c. k. uprz. 
gal. akcyj. Banku hipotecznego lub w obli- 
gacyach e. k. uprzyw. austr Banku.

Obligacye listy zastawne i listy hipo­
teczne obliczone będą według kor-u tychże 
ogłoszonego w ostatnim przed licytacya nu­
merze urzędowej „Gazety Lwowskiej11.

Ekstrakt tabularny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w tusąd. re- 
gistraturze.

Gdyby realność ta przy powyższych 
terminach za cenę wywołania sprzedaną być 
nie mogła, natenczas dla ułożenia warunków 
sprzedaż ułatwiających wyznacza się termin 
sądowy na dzień 30 sierpnia 18a3 godzinę 
10 rano z tem oznajmieniem, iż niestawają- 
cy na terminie wierzyciele hipoteczni jako 
do większości głosów stawających przystę­
pujący uważani będą.

O treści tej uchwały zawiadamia się c. 
k. uprzyw. galic. akcyjny Bank hipoteczny 
we Lwowie, ma ę leżącą Lewiego Kronbega 
na ręce uchwałą do 1. 8676/881 ustanowio­
nego kuratora dr. Henryka Finkelsteina, A- 
rona Leibę Redlieha, Władyskława Lewic­
kiego, Neumana Landau, c k. Prokuratoryę 
skarbu we Lwowie, c. k. Urząd podatkowy 
w Brzeżanach, urząd gminny w Brzeżanach, 
tudzież wszystkich tych wierzycieli hipotecz­
nych, którzy po dniu 5 lutego 1883 nasprzedać 
się mającej realności prawo hipoteki uzyskali, 
lub którymby uchwała licytacyjna lub póź­
niejsze z jakiegokolwiekbądź powodu dorę­
czone nie zostały na ręce równocześnie dla 
nich w osobie Ferdynanda Szydłowskiego 
c. k. notaryusza w Brzeżanach ustanowione­
go kuratora.

Brzeźany, 14 lutego 1883.

L. 830. (2661 3— 3)
Celem zaspokojenia pretensyi Karola 

Haempla w kwocie 200 złr. w. a. z pn. od­
będzie się w dniach 6 czerwca i l ig o  lipca 
1883 każdym razem o godzinie 10 rano w 
budynku sądowym licytacyjna sprzedaż real­
ności 1. w. h. 83 w Babicach Piotra i Lu­
dwiki Michalskich własnej, a to na obu ter­
minach tylko powyżej, lub za cenę szacun­
kową, a wrazie nieuzyskania takowej ułożo­
ne zostaną w dniu l ig o  lipca 1883 o 
godzinie 4 po południu lżejsze warunki na 
których wierzyciele niestawajacy za zgadza­
jących się ze stawającymi uważani będą, po­
czerń trzeci termin na którym powyższa re ­
alność i niżej ceny szacunkowej sprzedaną 
będzie z urzędu wyznaczonym zostanie.

Kuratorem niewiadomego z miejsca po­
bytu współegzekuta Piotra Michalskiego c. k. 
notaryusz p. Niemczewski w Oświęcimie.

W aruiki licytacyjne, protokół opisania, 
oszacowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w registraturze

C. k. sąd powiatowy.
Oświęcim, 23 kwietnia 1883.

L. 10580. -  (2668 3— 3)
C k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo­
kojenia pretensyi 600 zł. z przyn. odbędzie 
się dnia 14 czerwca 1883 19 lipca 1883 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacya do Mojżesza Leiby Pa- 
tzer wedle Dom. 99 pag. 48 n. 28 haer. 
należącej części realności pod 1. 465 2/4 we 
Lwowie położonej na których terminach 
realność ta tylko za lub wyżej ceny wy-

dnia >3^maja 1883 
3 4

wołania 950 zł. 80 ct. lub przynajmniej za 
tę cenę sprzedaną zostanie, że jako wadyum 
kwota 95 zł. w. a. złożoną być ma, akt 0- 
szacowania i warunki licytacyjne w registra- 
turze sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, 
nareszcie że dla nieobecnych wierzycieli 
Maryanny Dragniewicz, Israela Madera i 
Herseha Sperlinga, tudzież dla wszystkich 
tych, którzyby po wydaniu wyciągu tabular­
nego, to jest po dniu 18 stycznia 1883 rze­
czona prawa na wspomnianej realności na­
byli lub którymby uchwały sądowe niniej­
szej sprawy egzekucyjnej dotyczące z jakie­
go bądź powodu doręczone być nie mogły, 
adw. Dr. Berliner kuratorem, a jego zastępcą 
adw. Dr. Bodek mianowany został.

Lwów, dnia 31 marca 1883.

L. 169. (2665 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Ridymnie prze­

prowadzi w dniu 20 czerw-a 1883, o lOtej 
godź. rano egzekucyjną relicytacyę połowy 
sumy 2000 zł, Mk. z pn dla dłużnika Men­
dla Dominitza wedle Dora. II  pag. 174 n. 
3 on. na realności pod Nk. 36 w Radymnie 
ciążącej na rzecz prowadzącego egzekucyę 
Mojżesza Rebhuna w celu zaspokojenia su­
my 500 zł

Cena wywołania 1050 zł. w. a., wa­
dyum 105 zł.

Resztę warunków można przejrzeć 
w sądzie.

C. k. sąd powiatowy 
Radymno, dnia 31 marca 1883.

L. 887. (2614 3—3)
C k. sąd powiatowy w Wiśniowczyku 

wsprawie galic. Zakładu kredytowego ziem­
skiego w Krakowie przeciw Tymkowi Michal­
skiemu pto 1100 zł. w. a. z pn. przedsię- 
weźmie przymusową publiczną sprzedaż re­
alności włościańskiej pod NC. 95 rep. 86 w 
Hajworonce położonej liczbą wyk. hip. 104 
objętej w dniach 3 lipca, 2 sierpnia i 4 
września 1883, każdym razem o godzinie 10 
przed południem w zabudowaniu sądowem.

C na wywołania 2100 zł.
Wadyum 210 zł.
Wyciąg hipoteczny wystawionej na 

sprzedaż realności, tudzież resztę warunków 
przejrzeć można w tusądowej registraturze.

Wiśniowczyk, dnia 20 marca 1883.

L. 5181. (2863 3— 3)
Dnia 16 lipca, 20 sierpnia i 24 wrze­

śnia 1583 o godzinie 10 rano odbędzie się 
w tutejszym sądzie przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod lk. 223 w Wojuty- 
Czach Samborskiego okręgu położonej, ciała 
tabularnego niestanowiącej, w sprawie Maje­
ra Finsterbuscha przeciw Maryi Hryniak 
pto. 74 zł. z pn

Cena szacunkowa wj wołania wynos 
200 zł. wadyum 20 zł.

Przy pierwszych dwóch terminach re­
alność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
przy trzecim nawet poniżej takowej sprze­
daną będzie.

* Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszo sądowej registraturze przejrzeć 

O. k. sąd powiatowy m. d.
Sambor, d. 6 marca 1883

L. 3930. (8492 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Głogowie po­

daje do wiadomości, iz celem zaspokojenia 
wierzytelności Samuela Welka w kwocie 100 
z pn. odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż części realności pod 1. 333 w Głogo­
wie położonej, według księgi gruntowej Tom.
VII. p. 257 n. 5 haer. dłużnika Marcina 
Chmaja własnej, w dwóch termach na dniu 
15 czerwca i 18 lipca 1883każdym razem 
o godzinie 10 rano w sądzie, na których to 
terminach rzeczo a część realności tylko po­
wyżej ceny szacunkowej, lub przynajmniej 
za takową sprzedaną zostanie.

Za cenę wywołania powyższej części 
realności stanowi się cenę szacunkową tako­
wej w kwocie 50 złr.

Wadyum wynosi 5 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny przejrzeć można w registra­
turze sądowej.

O czem zawiadamia się prowadzącego 
egzekucyę egzekuta Marcina Chmaja, Mag­
dalenę Chmaj, Antoniego i Maryannę Stasz­
kiewiczów, Głogowską kasę sierocą, do rąk 
kuratora p Pawła Mazauka, e. k. Urząd po­
datkowy w Rzeszowie, wreszcie tych wierzy­
cieli, którzyby po dniu 13 stycznia 1882 do 
hipoteki sprzedać się mającej części raalno- 
ci weszli, lub którymby niniejsza rezolucya 
z jakiegokolwiek powodu wcale nie, lub uie- 
dość wcześnie doręczoną została, do rąk ku­
ratora p. Kazimierza Gródeckiego i przez 
edykta.

Głogów, 31 grudnia 1882.

L. 6240 "  (3614 3 — 3
C. k. sąd powiatowy w Źurawnie wia­

domo czyni, że w skutek odezwy c. k. sądu 
kraj. we Lwowie z 25 listopada 1882 do 1. 
50859 przeprowadzoną zostanie w tutejszym 
c. k. sądzie powiatowym celem zaspokojenia 
należących się e. k. uprzyw. akcyjnemu Ban­
kowi hipotecznemu z pierwotnej sumy po­

życzkowej 2000 złr. w. a. dłużnych ilości 
jako to: kwotę 113 złr. 40 ct, z odsetkami 
6 prc. od 10 grudnia 1880 bieżąceini i Vs 
prc prowizyą w ilości 561/* ct. w a., kwoty 
113 złr. 40 ct. z odsetkami 6 prc. od dnia 
10 czerwca 1881 bieżącemi i '/„ prc. pro- 
wizyi w ilości 567j ct. w. a., kwoty 108 
złr. 81 ct. w. a. z odsetkami 7 prc. od 10 
grudnia 1881 bieżącemi, tudzież kosztów są­
dowych 18 złr. 32 ct. i kosztów egzekucyi 
w kwocie 18 złr. 53 ct w. a. przymusowa 
licytacyjna sprzedaż realności w Źurawnie 
pod 1. k. 152 w księdze Dom. I. str. 120 
zapisanej i według tej księgi Dom. I. str. 
110 1. 5 haer. dłużnika Samuela Grossmana 
własnej, w dwóch terminach to jest dnia 14 
czerwca 1883 i 19 lipca 1883 każdym ra­
zem o 10 godzinie przed południem w któ­
rych ta realność tylko za lub wyżej ceny 
wywołania sprzedaną zostanie, a gdyby ta­
kowej nie ofiarowano, ustanowiono do ułoże­
nia ułatwiających warunków termin na dzień 
19 lipca 1882 o 4 godz. po południu.

Ceuę wywołania stanowi wartość tej 
realności w sumie 5488 złr. w. a. zaś za­
kład (wadyum) 10 prc. w okrągłej kwocie 
549 złr. w. a.

Resztę warunków wolno oglądnąć w 
tusądowej registraturze.

Dla niewiadomych i tych wierzycieli 
którzyby po dniu wydania wyciągu tabula­
rnego to jest po 6 września 1882 prawo za­
stawu na realności 152 w Źurawnie nabyli, 
lub którymby uchwały doręczone być nie 
mogły, ustanowiono dla obrony praw tychże 
kuratora w osobie p. Edmunda Opolskiego 
c. k. notaryusza w Źurawnie.

Źurawno, 25 lutego 1883.

L. 666. (3141 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Mikołajowie 

ogłasza, że w sądzie tut-jszym celem zaspo­
kojenia pretensyi Schulima Fenstera w kwo­
cie 50 zł. z pn. odbędzie się dnia 14 
czerwca, 12 lipca i 13 sierpnia 1883 o godz. 
10 rano przymusowa licytacya do Mikołaja 
Ławro należącej, ciała tabularnego niestano­
wiącej realności pod lk. 468 w Rozdole; na 
pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko za cenę wywołania 210 zł. lub wyżej, 
na trzecim zaś za jakąbądź cenę sprzedaną 
zostanie, że wadyum 21 zł. wynosi, akt 0- 
pisania i oszacowania tudzież warunki licy- 
tacyi w sądzie przejrzeć wolno, i że dla 
wszystkich tych, którzyby po 30 listopada 
1882 prawa rzeczowe na tej realności nabyli 
lub którymby uchwały tej sprawy dotyczące 
doręczone być nie mogły, Edward Fuller w 
Rozdole kuratorem ustanowiony został.

Mikołajów, 22 marca 1883.

L 8070 (3065 3—3)
Celem zaspokojenia pretensyi Józefiny 

Kalwar w kwocie 369 zł. w. a. z pn. od­
będzie się w dniach i 4 czerwca, 12 lipca i 
13 sierpnia 1883 każdym razem o godz. 10 
rano w tutejszym budynku sądowym licyta­
cyjna sprzedaż praw własności i posiadania 
Piotrowi Buckiemu do realności Nr. 301 st. 
219 now. w Oświęcimie położonej, ciała ta ­
bularnego niestanowiącej, przysługujących a 
to na dwóch pierwszych terminach tylko 
za lub powyżej ceny szacunkowej a na trze­
cim nawet poniżej takowej.

Cena szacunkowa i wywoławcza 373 
zł. 50 ct.

Wadyum 37 zł. 35 ct.
Protokół oszacowania i resztę warun­

ków przejrzeć można w tut. sąd. registra­
turze.

C. k. sąd powiatowy.
Oświęcim, 30 stycznia 1883.

339. (3223 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Radymnie 

przeprowadzi na rzecz zakładu kredytowego 
włościańskiego w celu zasp .kojenia kwoty 
130 zł. 11 ct. w. a przymusową sprzedaż 
gospodarstwa włościańskiego pod Nr. 137 
w Sośnicy położonego, niestanowiącego hipo­
teki, dawniej do Hrycia i Ewy Hołyszków 
należącego, w dniu 13 czerwca 1883 o 9 
godz. rano i niżej ceny szacunkowej 1850 
zł. w. a.

Wadyum 10“|o.
Resztę warunków wolno przejrzeć w 

sądzie.
C. k. sąd powiatowy.

Radymno, dnia 19 kwietnia 1883.

L 533. (2868 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Wiśniowczyku 

w sprawie galicyjskiego Zakładu kredytowe­
go ziemskiego w Krakowie przeciw Óleksie 
vel Aleksandrowi Czekieta pto 300 złr. w. a. 
z pn. przedsięweźmie prawną przymusową 
sprzedaż realności pod 1. 71 w Bohatkow- 
cach w dniach 2 lipca, 1 sierpnia i .3 wrześ­
nia 1883 każdym razem o 10 godzinie przed 
południem w zabudowaniu sądowem.

Cena wywołania 2500 złr.
Wadyum 250 złr
Reszta warunków przejrzeć można w 

tusądowej registraturze.
Wiśniowczyk, dnia 18 lutego 2883.
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L 2196. (3001 2 - 5 )

W dniach 9 lipea, 13 sierpnia i lOgo 
września 1883 o godzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publicz­
na sprzedaż realności pod 1. b. 66 sub. 26 
w Barańczycach powiecie Samborskim poło­
żonej, ciała tabularnego niestanowiącej w 
sprawie c. k. uprzyw. Zakładu kredytowego 
włościańskiego przeciw Iwanowi Kazieczko 
pto 66 złr. 83 ct. w. a. z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
400 złr.

Wadyum 40 złr.
Na pierwszych dwóch terminach real­

ność tylko za lub wyżej ceny wywołania na 
trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszo-sądowej registraturze przejrzeć 

C. k. sąd powiatowy m. d.
Sambor, dnia 26 marca 1883.

L. 32341. (3035 2—3)
Krakowski sąd delegowany miejski o- 

głasza, iż celem zaspokojenia należytości dy­
rekcji c. k. uprzyw. galic. Zakładu kredyto­
wego włościańskiego we Lwowie w kwocie 
900 złr. a względnie resztującej kwoty 709 
złr. 56 ct. z pn. odbędzie się w gmachu są­
dowym w dniach 24 września 1883 i 29go 
października 1883 o godzinie 10 rano egze­
kucyjna licytaeya realności 1. kons. 19 w 
Wyciążu, Jana Bentkowskiego własnej.

Cena wywołania 2500 złr.
Wadyum 250 złr.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa­

runków licytacyjnych wzywa się wierzycieli 
i strony na termin na dzień 30 października 
1883 o godzinie 3 po południu.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych nie­
wiadomych jest adwokat dr. Władyław Wil­
kosz z substytucyą adw. dr. Csesnaka w 
Krakowie.

Kraków, dnia 3 stycznia 1883.

L. 6544. (3029 2—3)
C. k. sąd krajowy w Krakowie ogłasza, 

iż celem zaspokojenia sumy dłużnej 3000 zł. 
z pn. przedsięwziętą będzie przymusowa sprze­
daż realności pod 1 47 dz. VII w Krakowie 
położonej, do masy spadkowej Maurycego 
Birnbauma należącej, na wyznaczonych w 
tym celu dwóch terminach licytacyjnych w 
dniu lOgo lipca i 14 sierpnia 1883 zawsze o 
godzinie 10 przed południem w gmachu 
c. k, sądu krajowego.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 20.400 złr.

Wadyum wynosi 2.040 złr. w gotówce 
w książeczce kasy Oszczędności, lub w pa­
pierach wartość pupilarną mających.

Resztę warunków licytacyjnych prze­
glądnąć można w tut. sąd. registraturze.

Kraków, 13 kwietnia 1883.

L. 7788. (3002 2—3)
C. k. sąd powiatowy ogłasza, iż w 

dniu 18 czerwca 1883 o godzinie 10 z rana 
przeprowadzi przymusową publiczną sprze- 
d r i  gospodarstwa w Bogucicach położonego, 
wykazem hipot. 1. 52 w księdze gruntowej 
objętego, Katarzyny Uhl, II. Palmi, oraz ma- 
łolet. Filipa, Pawła, Katarzyny i Małgorzaty 
Uhlów własnego, na jedym terminie także 
poniżej ceny szacunkowej pod warunkami 
ułatwiającemi, które w t. s. registraturze 
przejrzeć można, a to na zaspokojenie wie­
rzytelności Zakładowi kredytowemu włościań­
skiemu we Lwowie przyznanych.

Cena wywołana wynosi 2000 złr. a 
zakład 100 złr.

Bochnia, dnia 22 lutego 1883.

L. 525. (3066 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Rawie podaje 

do powszechnej wiadomości, że w celu ścią­
gnięcia pretensyi Banku hipotecznego w 
k w o c ie  113 zł. 40 ct , 113 zł. 40 ct. i 218 zł. 40 
ct. w. a. z pn. zezwolono na publiczną przymuso­
wą sprzedaż realności, powyższej pretensyi 
za hipotekę służącej w Rawie pod 1. d. 394 
położonej, wedle wyk. hip. 1. 1076 Abraha­
ma vel Abiszia Langer, względnie jego nie­
objętej masy własnej.

Do wykonania licytacyi wyznacza się trzy 
termina a to: na dzień 21 czerwca 1883, na 
dzień 3 lipca 1883 i nadzień 12 lipca 1883 
każdym razem o godz. 10 rano.

Licytaeya ta odbędzie się w tutejszym 
sądzie.

Cena realności wynosi 4.526 złr. w. a.
Wadyum 10 prc tej ceny.
W razie gdyby realność w przetargu 

zostająca nie mogła być sprzedaną wyżej, 
lub za cenę szacunkową , natenczas w celu 
ułożenia ułatwiających warunków wyznacza 
się termin na dzień 12 lipca 1883 o godz. 
10 z rana z tern oznajmieniem, iż niestawa- 
jący na terminie wierzyciele hipoteczni, ja­
ko do większości głosów stawa jacy eh przy­
stępujący uważani będą.

Resztę waruków przejrzeć można w t. 
s. registraturze.

O tern zawiadamia się proszący Bank,

dalej dłużną masę na ręce kuratora dr. Pa- 
jaka, Świetny c. k. urząd podatkowy w Ra­
wie, Świetną Prok. Skarbu imieniem Wyso­
kiego Skarbu we Lwowie i wszystkich tych 
wierzycieli, którzyby po dniu 5 stycznia 1883 
jako dniu wystawionego wyciągu hip. real­
ności dłużnej, nabyli na tejże jakie prawo 
rzeczowe przez kuratora p. Leona Bodenstei- 
na dla nich ustanowionego.

Z c. k. sądu powiatowego.
Rawa, dnia 3 lutego 1883.

L. 3559. (3099 2—3)
C. k. sąd obwodowy w Samborze czy­

ni wiadomo, iż celem zaspokojenia pretensyi 
Goldy Lam w kwocie 1350 zł. w. a zpn. 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
sprzedaż w drodze publicznej licytacyi sumy 
20000 zł. wa zpn. wedle dom. 277 pag.
199 n. 17 on. i pag. 202 n. 53 on. na do­
brach Huatkowice jako karcie głównej zaś 
wedle dom. 225 pag. 398 n. 73 on. na do­
brach Wysoka jako karcie ubocznej, tudzież 
sumy 4800 zł. zpn. wedle dom. 277 pag.
200 n. 50 on. na dobrach Hnatkowiee na 
rzeczMic hała recte Mecnla Lama zaintabu- 
lowanej pod nastęyująeenn warunkami:

1) Ceną wywołania obu sum ustanawia 
się kwota 24800 zł w. a

2) Wadyum stanowi 200 zł. w a. w 
gotówce.

3) Sprzedaż nastąpi w dwóch terminach 
a to: dnia 14 czerwca 1888 i dnia 19 lipca 
1883, zawsze o godzinie lOtej rano; przy 
pierwszym terminie sumy te za lub wyżej 
ceny wywołania, przy drugim terminie za 
jakąbądź cenę sprzedane zostaną.

4) Resztę warunków przejrzeć można 
w tutejszo-sądowej registraturze.

Ó tem uwiadamia się obie strony, p. 
Helenę z Piotrowskich Bieniaszewską, c. k. 
Skarb Państwa, deklarowanych spadkobier­
ców Miehała Lamina a to Joachima Lamma 
Pinkasa Lamma, masę leżącą zmarłej E tti 
z Lammów Sehonfeldowej, Szomelę Laram, 
masę leżącą zmarłej Lei Bartel lo  śl Lamm 
wreszcie wszystkich tych, którzyby po dniu 
13go października 1882 do tabuli weszli, 
lub którymby niniejsza uchwała albo wcale 
nie, albo w należytym szasie doręczoną być 
nie mogła, przez kuratora adw. Dr. Pawiiń- 
skiego z zastępstem adw. Dr. Budzynow- 
skiego i przez edykta.

Sambor, dnia 31 marca 1883.

L. 8688 . (3491 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Br/eźanaeh po­

daje do wiadomości, że w sprawie egzeku­
cyjnej Dawida Liblinga przeciw Mojżeszowi 
Drukerowi pto 400 złr. z pn. celem ściąg­
nięcia tej wierzytelności przymusowa publi­
czna sprzedaż J/4 części realności pod 1. k. 
184 w Brzeżanach mieście położonej wedle 
dom. VI. pag. 375 et. 413 n. 5 haer. Moj­
żesza Drukera własnej, w dwóch terminach 
dnia 13 czerwca 1883 i dnia 18 lipca 1883 
zawsze o godzinie 10 z rana w zabudowaniu 
tutejszego c. k. sądu przedsięwziętą zostauie, 
na których to terminach wzmiankowana część 
realności za lub wyżej ceny szacunkowej sprze­
daną zostanie.

Za cenę wywołania ustanawia się cenę 
szacunkową w kwocie 1071 złr. 5 ct., a wa­
dyum wynosi 10 prc t. j. 107 złx\ 15 ct. w a.

Resztę warunków ekstrakt tabularny i 
akt ocenienia w tut. sąd. registraturze przej­
rzeć można.

Gdyby wzmiankowana część realuości 
na wzmiankowanych dwóch terminach sprze­
daną nie została, natenczas mają strony in­
teresowane celem ułożenia ułatwiających wa­
runków licycytacyjnych na dniu 19 lipca 1883 
w tut. c. k. sądzie stanąć,

O tem zawiadamia się interesowanych 
tudzież tych którymby uchwała licytacyę do­
zwalająca wcześnie doręczoną być nie mogła 
lub którzyby po dnia 5 września r. b 1882 
do tabuli weszli a mianowicie ostatnich przez 
kuratora adw. dr. Karola Gottlieba w Brze­
żanach. Brzeżany, 15 grudnia 1882.

Upadłości.
L. 4748. (3702 2 —8)

O k. sąd obwodowy w Złoczowie otwiera 
niniejszem konkurs na wszelki gdziekolwiek 
się znajdujący ruchomy jakoteż i na nie­
ruchomy a w krajach, w których obowiązuje 
ustawa konkursowa z dnia 25go grudnia 
1868 Nr. 1 dz. p. p. połuźony majątek M ar­
kusa Ort, kramarza w Busku

Kierownictwo tego konkursu poru- 
cza się c. k. sędziemu powiatowemu w Bu­
sku jako komisarzowi konkursowemu, zaś 
tymczasowym zawiadowcą masy ustanawiamy 
p. Filemona Michałowskiego Dyrektora To- , 
warzystwa zaliczkowego w Busku wzywając ■ 
zarazem wierzycieli aby po przedłoźeuiu do­
kumentów służących do wykazania i h pre- 
tensyj, poczynili swe wnioski co do potwier­
dzenia t ’goż lub ustanowienia innego zawia­
dowcy i tegoż zastępcy, i aby przedsięwzięli 
wybór wydziału wierzycieli, wr którym to 
celu wyznacza się termin na dzień 4 czer­
wca 1883 o godzinie 10 przed południem w

c. k. sądzie powiatowym w Busku
Ktokolwiek chce wystąpić z pretensyą 

do wspólnej masy rozbiorowej jako wie­
rzyciel konkursowy powinien takową, cho­
ciażby o nią spór był wtoku, zgłosić w tym 
c. k. sądzie obwodowym wedle przepisu u- 
stawy konkursowej pod rygorem zagrożonych 
tamże szkodliwych skutków prawnych przed 
upływem 14 czerwca 1883, i podać ją na ter­
minie w dzień 19 czerwca 188-3 o godz. 10 
przed południem w c. k. sądzie powiatowym 
w Busku wyznaczonym do uznania płynności 
i oznaczenia prawa pierwszeństwa.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon­
ków v?ydziału wierzycieli, inne osoby po­
siadające ich zaufanie.

Na terminie rym ma być usiłowane 
przeprowadzenie do skutku ugody w myśl 
§. 68 ustawy konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w części urzę 
dowej „Gazety Lwowskiej“.

Złoczów, dnia 19 maja 1883.

L. 12124. “ (3728 1 - 3 )
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na zasadzie §. 64 ordynacji konk. 
zezwolił na otwarcie konkursu na majątek 
Maksa Weksberga, nieprotokołowanego kupca 
w Krakowie a mianowicie na majątek ru­
chomy, gdziekolwiekby się takowy znajdo­
wał a na majątek nieruchomy o tyle, o ile 
takowy położonym jest w tych krajach, w któ­
rych ord. konk z d. 25 grudnia 1868 obo­
wiązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana Mieczysława Szybalskiego, c. k. 
adjunkta sądowego, a tymczasowym zarządcą 
masy pana dra Michała Ichheisera z sub­
stytucyą pana dra Blatteisa.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 7 czerwca 1883 przed ko­
misarzem konkursowym oznaczonym za prze­
dłożeniem dokumentów, któreby ich preten- 
sye wykazały, oświadczyli się co do potwier­
dzenia tymczasowego zarządcy masy lub co 
do ustanowienia iuuego, tudzież aby wy­
brali wydział wierzycieli.

C. k. sąd krajowy wzywa tych wie­
rzycieli, którzy swych pretensyj przeciwko 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta­
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się 
proces w toku znajdował, do dnia 15 lipca 
J 888 w e. k. sądzie krajowym w Krakowie 
podług przepisu ordynacyi konk. unikając 
szkodliwych skutków prawa zgłosili, a na 
terminie na dzień 7 sierpnia 1883 o godz. 
10 z rana w biurze komisarza konkurso­
wego oznaczonym wywierzytelnili i swoje 
wnioski co do oznaczeuia pierwszeństwa 
swych pretensyj poczynili

Wierzycielom którzy pretensje swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra­
wiali, pow ołać ostatecznie osoDy w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele którzy w Krakowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują, winni są 
przy zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w 
Krakowie zamieszkałego w celu doręczenia 
uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt kurator ustanowionym zo­
stałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa­
nia konkursowego umieszczone będą w urzę­
dowej „Gazecie Lwowskiej*.

Termin do likwidacyi oznaczony, jest 
zarazem terminem co do układów z wie­
rzycielami

Kraków, duia 26 maja 1883.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 5213 (3031 2— 3)

C. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 
wiadamia Wojciecha Szałajkę z Brzozowa, 
z miejsca i pobytu nieznanego, że Szymon 
Lieber przeciw niemu o nakaz zapłaty sumy 
wekslowej 80 zł. prośbę wniósł, któremu żą­
daniu zadość się czyni.

Dla pozwanego ustanawia się kuratora 
w osobie adw. Łużeckiego z zastępstwem 
adw. Rosenbaeha i poleca pozwanemu, a.żeby 
co do swej obrony z kuratorem się porozu­
miał, lub innego pełnomocnika sądowi w 
czas przedstawił, inaczej skutki zaniedbania 
sam sobie przypisać będzie musiał.

Przemyśl, 18 kwietnia 1883.

L. 4056. (3703 2—3)
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie o- 

gła-za, że Markus Habermann zarządca bro­
waru w Brodach wniósł w tutejszym sądzie 
dnia. 27 kwietnia 1883 do 1. 4056 prośbę o 
wdrożenie postępowania celem uznania Leiby 
vel Leona Habermana, syna Marknsa i Serii 
Habermanów, urodzonego w Brodach 19 
grudnia 1851 stanu wolnego, który wedle 
świadectwa dyrekcji hambursko-amerykań-

' skiego towarzystwa żeglugi akcyjnej z daty 
) Hamburg 21 lutego 1883 w czasie rozbicia 
! i zatonięcia okrętu „Cimbria“ dnia 19 sty- 
; cznia 1883 pod Barkum na tymże okręcie 
, się znajdywał i nie został ocalonym -— za 
: zmarłego.
, Wzywa się więc wszystkich, którzyby 
t o nieobecnym Leibte czyli Leonie Haberma- 
nie, jakie posiadali wiadomości, by takowe 
tutejszemu sądowi lub ustanowionemu dlań 

| kuratowi adw. drowi. Heynemu w Złoczowie 
tem pewniej donieśli, ileźe po upływie 31et- 
niego z dniem 20 stycznia 1886 się koń­
czącego terminu tego edyktu sąd na pono­
wne żądanie do stanowczego załatwienia 
prośby o uznanie Leona Habermana za 
zmarłego przystąpi.

Złoczów, dnia 5 maja 1883.

L. 20224. (8674 2 - 3 )
G. k. sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia niniejszem niewiadomą z miejsca po­
bytu Amalię Tand, iż dla niej kurator w o- 
sobie adw. dra. Pająka z substytucyą adw. 
dra. Dulęby ustanowiony został i że kurato­
rowi temu została doręczoną uchwała z dnia 
5 maja 1883 1. 16051, przyjmująca do w ia­
domości akt licytacyi realności pod 1. 4264/4 
we Lwowie, którą Amalia Tand wedle tego 
aktu, jako najwięcej ofiarująca, nabyła.

Wzywa się zatem Amalię Tand, aby z 
wyżej ustanowionym kuratorem się porozu­
miała, lub innego zastępcę sądowi oznajmiła, 
słowem stosownych środków do obrony swych 
praw użyła, gdyż wynikające z zaniedbania 
skutki sama sobie przypisać będzie musiała. 

Lwów, dnia 19 maja 1883.

L. 1589. (3079 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

wzywa z powodu niewiadomą Maryę Pe- 
triwską, aby do spadku bez rozporządzenia 
takowym w Ułyczuie 20 listopada 1865 
zmarłego jej ojca Hrynia Petriwskiego naj­
dalej do roku w sądzie tutejszym oświad­
czenie wniosła, inaczej postępowanie spad­
kowe ze zgłaszającymi się spadkobiercami i 
ustanowionym dla niej kuratorem Jurkiem 
Czerepuszczakiem z Ułycznia przeprowadzo­
ne zostanie.

C. k. sąd powiatowy.
Drohobycz, 17 kwietnia 1883.

L. 6170. (3704 2— 3)
C. k. sąd delegowany w Krakowie za­

wiadamia p. Kamila Jantę, że przeciw temuż 
Karolina Kleinhiindler wniosła skargę 2-3 
lutego 1883 1 6170 o zapłacenie 115 zł., 
w zdławieniu której c. k. sąd z uwagi, że 
miejsce pobytu tegoż nie jest wiadomem u- 
stanowił w celu zastępowania pozwanego 
kuratorem tutejszego adwokata dra. Włyń- 
skiego. Zaleca się zatem pozwanemu, aby 
na terminie 22 czerwca 1883 do rozprawy 
wyznaczonym sam stanął albo potrzebne 
dokumenta kuratorowi udzielił, lub innego 
obrońcę wybrał i o tem c. k. sądowi doniósł, 
w ogóle aby wszelkich do obrony środków 
prawnych użył, w razie bowiem przeciwnym 
wynikłe z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisaćby musiał.

Kraków, dnia 27 lutego 1883.

L. 5214. (3030 2—3)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia Wojciecha Szałajkę z Brzozowa 
z miejsca i pobytu nieznanego, że Menasche 
Zwig przeciw niemu o nakaz zapłaty sumy 
wekslowej 20 zł. 50 ct prośbę wniósł, któ­
remu żądaniu zadość się czyni.

Dla pozwanego ustanawia się kuratora 
w osobie adw. Łużeckiego z zastępstwem 
adw. Rosenbaeha i poleca pozwanemu, ażeby 
co do swej obrony z kuratorem się porozu­
miał lub innego pełnomocnika sądowi wczas 
przedstawił, inaczej skutki zaniedbania sam 
sobie przypisać będzie musiał.

Przemyśl, 18 kwietnia 1883.

L. 4409. (3679 2— 3)
C. k. sąd obwodowy podaje do wiado­

mości, że celem doręezeuia uchwały z dnia 
28 sierpnia 1880 1. 11817 tyczącej się wy­
kreślenia odmownej adnotacji uchwały ze 
stanu biernego realności ik. 86|88 w Tarno­
polu, ustanowił dla niewiadomych z życia i 
miejsca pobytu Nathana Marjasza, Salamona 
Rappaporta i Sehendli Eappaport, kuratorem 
adw. dra. Glogie a a zastępcą adw. dra. 
Friihlinga.

Wzywa się przeto wymienioue osoby, 
aby się celem przestrzegania praw swych u 
kuratora lub w sądzie zgłosiły, gdyż skutki 
zaniedbania same sobie przypiszą.

G. k. sąd obwodowy."
Tarnopol, dnia 15 maja 1883.

L- 7341. (2954  2—3)
C. k. sąd krajowy wzywa możliwych 

posiadaczy zaginionego obligu udziałowego 
pożyczki premiowej miasta Krakowa na 20 
złr. opiewającego, Nr. 28291 oznaczonego, 
aby w roku, 6 tygodniach, 3 dniach, od 
dnia płatności tegoż, wykazali się z takowym 
przed tutejszem sądem, gdyż inaczej oblig 
ten wszelkiej mocy pozbawionym będzie. 

Kraków, 13 kwietnia 1883.
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L. 1534. (3689 1—3)

0. k. sąd powiatowy w Mielcu zawia­
damia, iż Biene Bolnerowa, Szymon Rado- 
myśler i nieletnia Idesa z Radomyślerów 
Horowitzowa przez matkę i opiekunkę Frei- 
dę Radomyśler zastępowana, wnieśli pod 
dniem 24 lutego 1883 1. 1534 do tegoż są­
du pozew pko. Chaimowi Bzymwaldowi, Haji 
z Szymwaldów zamężnej Sztar i Jecie Szym- 
wald o uznanie prawa zadania zapłaty sura 
162 złr., 117 złr. i 477 złr. 30 kr., w sta­
nie biernym realności pod 1. k. 195 w Miel­
cu zaintabulowanyeh za zgasłe, na który do 
rozprawy ustnej termin na dzień 19 czerw­
ca 1883 o godz. 9 przed południem wyzna­
czono.

A ponieważ pozwani z życia i miejsca 
pobytu nie są tutejszemu sądowi wiadomi, 
przeto ustanowiono dla nich kuratorem ad 
actum p Antoniego Fibicha c. k. notaryu- 
sza w Mielcu i temuż pozwy dla nich dorę­
czono, a zawiadamiając o tem pozwanych 
Chaima Szymwaldi, Haje z Szymwaldów 
Sztar i Jetę Szymwald, wzywa sie ich, aby 
na wyznaczonym terminie osobiście stanęli, 
lub ustanowionemu kuratorowi wszelkie 
środki obronne dostarczyli, lub też innego 
obrońcę sobie obrali i o tem sądowi donie­
śli, w przeciwnym bowiem razie z zaniedba­
nia wynikłe skutki, sami sobie przypisaćby 
musieli.

Mielec, dnia 26 kwietnia 1883.

wynosi najmniej 20 zł., pozostawiając do 
woli członka i większy udział płacić bądź 
to w całości, bądź to miesięcznie
10 'o

najmniej
sumy udziałowej;
4. Zarząd stowarzyszenia sprawuje dy- 

rekcya z czterech członków złożona, w któ 
rej skład wchodzą obenie:

a) Abraham Teodor 2 im. Schapira, 
jako zwierzchnik;

j b) Mendel Liebergall, jako kasyer;
c) Mojżesz Rappaport, jako kontrolor;
d) Mendel Pomeranz, jako sekretarz.
5. Wszelkie ogłoszenia stowarzyszenia 

wychodzić mają pod firmą stowarzyszenia od 
Dyrekcyi a zaproszenia na ogólne zgroma­
dzenia mogą wyjść także od Rady zawia- 
dowczej;

6. Do zobowiązania stowarzyszenia po­
trzebnym jest najmniej podpis dwóch człon­
ków Dyrekcyi.

C. k. sąd obwodowy.
Tarnopol, dnia 17 kwietnia 1883.

L.

L. 3294. (3069 1— 3)
Stanisławowski c. k. sąd obwodowy 

wzywa dzierżyciela rzekomo przy pożarze 
zatraconych dwóch asygnat kasowych z daty 
Stanisławów 17 lipca 1882 na 1500 zł i 
200 zł. przez tutejszy kantor wymiany K. 
Kieslera na imię Fany Schiillingowej wysta­
wionych, ażeby w przeciągu jednego roku 
powyższe asygnaty tutejszemu sądowi prze­
dłożył i prawa swe wykazał, inaczej bowiem 
po upływie tego czasu na ponowne żądanie 
rzekomego właściciela tych asygnat Abra­
hama Schillinga, takowe jako amortyzowane 
uznane zostaną.

Stanisławów 31 marca 1883.

12980. (3070)
O. k. sąd obwodowy jako handlowy w 

Stauisławowie podaje niniejszem do pu­
blicznej wiadomości wpisanie firmy „Joel 
Boral w Buczaczu przedsiębiorstwo handlowe 
dzierżawy dwóch młynów w Koropcu i han­
del wołami w Buczaezu“ do rejestru handlo­
wego dla firm pojedynczych.

Stanisławów, 20 września 1882.

pobytu i życia niewiadomych Delfiny Orło­
wskiej i Apolonii Boczkowskiej w celu prze­
słuchania tychże w tutejszym sądzie na ter­
minie 31 maja 1883 o godzinie 10 rano, w 
przedmiocie zażądanego przez Antoninę hr. 
Bąkowską ulokowania gotówek zrealizowa­
nych kuponów od obligacyi indemnizacyj- 
nych na dobra Szklary i Jawornik pocho­
dzących w kasie oszczędności rzeszowskiej, 
kurator w osobie p. adw. Bindera, zaś sub­
stytutem tego kuratora p. adw. Reines usta­
nowionym został.

Rzeszów, 12 kwietnia 1883.

L. 23 (3071)
0. k. sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza wykreślenie firmy 
Bernard Sternberg, tartak parowy w Pacy- 
kowie i Aagwożdziu z rejestru handlowego. 

Stanisławów, 17 stycznia 1883.

L.

5215.
C. k. sad obwod., Ary

(3032 1 - 8 )  
w Przemyślu u~

wiadamia Wojciecha Szałajkę z Brzozowa, 
miejsca i pobytu nieznanego, że Naftali 
Lieber przeciw niemu o nak..z zapłaty sumy 
wekslowej 25 zł. 49 ct. prośbę wniósł, któ­
remu żądaniu zadość się czyni.

Dla pozwanego ustanawia się kuratora 
w osobie adw. Łużeekiego z zastępstwem 
adw Rosenbacha. i poleca pozwanemu, ażeby 
co do swej obrony z kuratorem się porozu­
miał, lub innego pełnomocnika sądowi w czas 
przedstawił, inaczej skutk' zaniedbania sam 
sobie przypisać będzie inoshł.

Przemyśl, 18 kwietnia 1883.

L. 2911. —  (3051 1—3)
Bobrecki e. k. sąd powiatowy podaje 

do wiadomości, że na dniu 30 października 
1880 zmarł w Siedliskach bez ostatniej 
woli rozporządzenia Mikołaj Solecki.

Do tego spadku powołany jest także 
z życia i miejsca pobytu niewiadomy Leon 
Bachtałowski który do żand&rm*ryi zaasen 
terowany na Węgry się udał i dotychczas 
nie wrócił.

Wzywa się przeto Leona B ach ta L  wą­
skiego ażeby w przeciągu roku od dnia niżej 
wyrażonego licząc w tutejszym sądzie się 
zgłosił i oświadczenie do spadku wniósł 
gdyż inaczej postępowanie spadkowe z zgło­
szonymi spadkobiercami i jego kuratorem 
Pawłem Soleckim prze pro wad zonom zostanie 
i wydanie dekretu dziedzi twa nastąpi.

Bobrka, 22 kwietnia 1883.

135. '  (3074)
C. k sąd obwodowy jako handlowy 

w Tarnowie podaje do wiadomości, że dnia 
dzisiejszego wpisaną została do rejestru han­
dlowego dla firm pojedynczych firma: „Leo 
Kestl fabryka spodium" na Rzędzinie pod 
Tarnowem.

Tarnów, dnia 11 stycznia 1883.

L. 3471. (2855 3—3)
C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia­

damia niniejszym edyktem Aleksandra Br. 
Bally, Hersckla Wienera i jego masę kry- 
dalną Fryderyka Werkensteina a w razie 
ich śmierci spadkobierców tychże, że prze­
ciw nim Konstanty Bielski, Kazimierz Ja- 
dowski i Jan Jadowski o orzeczenie, że 
prawo żądania sumy 5000 talarów z mocy 
aktu notaryalnego z 30 października 
pierwotnie w stanie biernym dóbr Pogo 
rzyce w dniu 30 października 1841 dla Ale-

31. 9148. (§998 2—3)
2)a§ f. 1. SanbeJgeridjt in Krakau madjt 

fjinnit befannt bafj uber bie Klage ber bofp 
mifcfjen Escomptebank mittclft 3 a^ uit9^auf* 
trag§ bom 27 Aprit 1883, $1. 8998 ber be* 
langtett Firma „Magnus Peltz’scher 2Berfe 
ttt Zakopane" aufgetrogen tourbe bie SBedp 
fetjumme per. 517 2Rarf 85 S(5feit. 9L SB. 
famrnt 9łebengebut)ren birmen bret ilagen bei 
jonftiger (Sjefution ju bejaf)Ien.

SD a ber Stufent£)aIt§ort ber gtimaoertre* 
ter nidjt befamit ift, jo mirb be£)ufs Buftefiung 
btefe» B < #un9gaaftm9§ ber belangten Firma: 
Dr. Cesznak adw. tu Krakau mit ©ubftitu* 
tion be8 Dr. Sehon jum  Curator beftellt urtb 
(jteoott bie belangte Firm a bel)uf§ SBdjruug 

, itjrer 9tedjte oerftanbigt.
Krakau, 29 April 1883.

L. 5007. (3678 ..
C. k. sąd obwodowy podaje do wiado­

mości, że celem doręczenia uchwały z dnia 
21 Marca 1874 1. 2378 tyczącej się 

1841 j bulowania prawa zastawu dla sumy 
>ntrn- l z pn w stanie biernym -zęści reaności Ik. 

“64|758 w Tarnopolu

2 - 3 )

z
zainta- 
80 złr.

ksandra Br. B a%  T u d S i 1 " ‘ “ W "  “  » »  Sam uel.-  Beigla, ustanowił dla niewiadomego z życia 
prawo żądania sumy 2000 talarów względnie j miejsca pobytu Ludwika Kossowskiego,' 
12000 złp. i 8000 zł poi. na powyższej . kuratorem adw. dra. Kwiatkowskiego a za­
sranie 5000 talarów pierwotnie dla Herschla | stępcą adw. dra. Horowitza.
Wienera a następnie dla Fryderyka Werken- j Wzywa się przeto Ludwika Kossow-
steina ciążącej przez przedawnienie zgasło, że skiego, aby celem przestrzegania swoich
sumy te z tabeli płatniczej eliminowane być , praw u kuratora lub w sądzie się zgłosił,

...-------• ■ zaniedbania sam sobie

L. 2512. (3296)
C k. sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza, że pani Nechemie 
Halpern udzielono prokurę do skreślenia 
firmy A. Halpern, młyn turbinowy w Woł- 
czyńcu.

Stanisławów, 7 marca 1883.

L. 6795. (2955 2— 3)
O. k. sąd krajowy w Krakowie wzywa 

posiadacza losu Nr. 44614 pożyczki premio­
wej miasta Krakowa, na 20 vłt\ a. w. opie­
wającego, z daty Kraków 15 października 
1872, na. okaziciela wystawionego, dotychczas 
nie wyciągniętego, oraz wszystkich, którzy by 
sobie do pomienionego losu pretensye rości­
li, ażeby Km ten do tutejszego sądu złożył, 
lub pretensye swe wykazał, gdyż inaczej po 
upływie jednego roku, 6 tygodni i 3 dni od 
dnia płatności pomienionego losu na wnio­
sek Anieli Sroczyńskiej, na żądanie której 
postępowanie amortyzacyjne zostaje zarzą- 
dzouem, los t.e:< będzie uznany za nra 
ny i zgasły.

Kraków, 6 kwietnia 1883.

mają i że pozwani winni są koszta sporu wy- 
nagrodzić, wnieśli pozew w załatwieniu któ­
rego uchwałą z dnia dzisiejszego termin 90 
dni do wmiesienia obrony pisemnej wyzna­
czony został.

Gdy miejsce pobytu pozwanych nie 
jest wiadomem, przeto c. sąd w celu zastę­
powania pozwanych na koszt i niebezpie­
czeństwo tychże tutejszego adw. dra W ła­
dysława Wilkosza z substytucyą adw. Dra 
Dominika Markiewicza kuratorem nieobe­
cnych ustanowił, z którym spór wytoczony 
według ustawy postępowania sądowego w Ga- 
licyi obowiązującego przeprowadzonym będzie.

Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pozwanym, aby w zwyż oznaczonym czasie, 
albo sami stanęli, albo też potrzebne doku­
mentu ustanowionemu dl?, nich zastępcy u- 
dzielili, lub innego obrońcę sobie wybrali 
i o tem sądowi donieśli, w ogóle zaś, aby 
wszelkich możebnyeh do obrony środków 
prawnych użyli, w razie bowiem przeciwnym 
wynikłe z zaniedbania skutki sami sobie 
przypisaćby musieli.

Kraków, 16 lutego 1883.

: gdyż skutki 
pisze

O.
Tarnopol,

przy-

i. sąd obwodowy, 
dnia 15 maja i'883.

L. 51.
gruntowe.

L. 1978.
Niniejszem

(2990 3—3) 
zawiadamia się z miejsca 

pobytu i pomieszkania
ryannę z Zaganiaczów

niewiadomych 
Cyrową, Annę

Ma-
Za-

rzo-

L. 18:3
O.

L. 4765. (3019)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu jako 

sąd handlowy ogłasza, iż zapisano w rejestr 
spółek zarobkowych i gospodarczych zmianę 
członków Dyrekcyi powiatowego Towarzy­
stwa zaliczkowego w Skalacie „Praca" fj. 
że na wainem zgromadzeniu z 18 marca 
1883 zostali wybrani do Dyrekcyi ci sami 
co dawniej członkowie, a Henryk Miączyń- 
ski Dyrektorem, Edmund Veith kasy erem 
i Maurycy Eichenkatz kontrolerem na prze­
ciąg trzyletni.

0. k. sąd obwodowy 
Tarnopol, dnia 17 kwietnia 1883.

L. 4676. (3020)
C. k. sąd obwodowy j«ko sąd hadlowy 

ogłasza, iż polecił zapisać w rejestr stowa­
rzyszeń zarobkowych i gospodarczych firmę: 
„Bank związkowy, kredytowy dla handlu i 
przemysłu w Tarnopolu, Stowarzyszenie za 
rejestrowane z poręką ograniczoną" na pod­
stawie statutu dto. Tarnopol 1 kwietnia 1883 
z postanowieniami nastę.pującemi:

1. Przedmiotem przedsiębiorstwa jest 
dorstarczanie stowarzyszonym członkom na 
umiarkowany procent gotowych pieniędzy;

2. Czas trwania jest nieograniczony;
3. Za wszelkie zobowiązania stowa­

rzyszenia wobec osób trzecich odpowiadają 
członkowie; ograniczenie to jest do wysokości 
podwójnej wkładki, udział członka jednego

1 -3 )
k sąd obwodowy Rzeszowski ni- 

niejszem wiadomo czyni, że dla z miejsca

~L7“530(J. ' ' ' “
Z dniem Igo czerwca b. 

i Grybowem pocztę pakunkową,

*> X/ r -
ganiacz. Agatę z Zaganiaczów,Waleszczyńsk; 
i Rozalię Zaganiaez jako interesowane stro­
ny, iż Franciszka z Zaganiaczów Majchrowska 
z Biskupie w dniu 9 mar a 18L3 1. 1978 
wniosła prośbę do tutejszego sądu o inta- 
bnlaeyę prawa własności do realności pod 
Nr. 13 w Biskupicach położonej, po jej 
matce Ewie Zagamaezowej pozostałej, że za­
tem przysłużą im swe zarzuty w 60 dniach 
wprost do tutejszego sądu lub przez usta­
nowionego dla nich kuratora w osobie 
Władysława Trzecieskiego wnieść.

Z e. k. sądu powiatowego.
Dąbrowa, d. 20 marca 1883.

(3725)
Komisya hipoteczna c. k. sądu powia­

towego w Wiśniczu zawiadamia, iż docho­
dzenia miejscowe celem założenia księgi 
gruntowej dla gminy katastralnej „Połom" 
dnia 4 czerwca 1883 rozpoczyna.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych.

Wiśnicz, dnia 28 maja 1883.

L. 55. — —  (-3732)
C. k. komisya hipoteczna zawiadamia, 

że dochodzenia miejscowe celem założenia 
księgi grantowej dla gminy „Koźmice małe" 
w dniu 4 czerwca 1883 rozpoczyna.

Każdy, mający prawny interes w zba­
daniu stosunków własności i posiadania, 
może się zgłosić i wszystko przytoczyć, co
dla zabezpieczenia praw swoich za stosowne 
uzna.

C. k. komisya hipoteczna.
Wieliczka, 28 maja 1883.

Doniesienia prywatne.

p-

Z J a s ‘a 
w Bieczu 
z Biecza 
w Gorlicach 
z Gorlic 
w Grybowie

r. za rowadza się zamiast poczt 
, która obiegać będzie, jak nas tę

o godzinie 11 30 
II 5 
11.15 

II1.4 5 
111.55 
VI. 3-5

w nocy 
ra no

Łączy
z

do Orłowa

Z Grybowa 
w Gorlicach 
z Gorlic 
w Bieczu 
z Bierza 
w Je śle

y osobowej 
tępuje :

o (rodzinie

(3068 3 —3) 
między Jasłem

8.30 
11 .10  
11.20 
12.50 

I  0 
III. 35

wieczór

W’ nocy
ran>

Odchodzi po przybyciu pociągu Nr. 
z Orłowa.

się z pociągiem Nr. 
pociągiem Nr. 2 względnie Nr. 8' 

do Tarnowa.
Liczba podróżnych jest ograniczoną na j e d n ą  ■. sonę, jednakowoż 

może także drogi podrożmy, jeżeli konduktor zajmie miejsce na koźle.
Należytość przewozu od osoby za jeden m im m eter wynosi 65 centów, 

niniejszem podaje do publicznej wiadomości.
Z c. k. Dyrekcyi poczt 

________ We Lwowie, dnia 6 maja 1883.

6

przyjętym być 

— Go sie

i

BI. 5300. ~
Utntoanblung ber ijSerfonenpoft Jasło-Grybów in etite ^acłpoft. 

tUłit 1 Sunt 1. 3- mirb bie ^erfouenpoft jluifdtett Jasło uub Grybów iii cine 
umgetuarbrlt, lueldje uerfcljren ttntb, tuie fotgtj:

1.30Son Jasło 
iit Biecz 
oon Biecz 
iti Gorlice 
oon Gorlice 
in Grybów

um
11.05
II.15 

III. 45
III.55
VI. 35

grill).
j 93on Grybów 
in Gorl.ce 
bon Gorlice 
in Biecz 
oon Biecz 
in Jasło

urn 8.30 
11.10 
11.20 
1250 
I .— 

III 35

sBucfpoft

m § .

9tdjt§.
Srutj.

Ab noctj żlntuiift bes ł^uges iltr. 6 auź Orlo.Sujluiit junt Bu9e T’Rr - 5 nodj Orlo uub Bu'  
ge 9łr. 2 rcfpectioc ‘Dłr. 8 nad) Tarnów.

®ie ^ :r 5U ^ efer ^Po[tfat)tt aufjnnehmenben jłłeifenbcn ift auf etne ijSerfon ein*
gefd)ranłt. Sm S a((e ber ©itjabtretung burdy brn Koubucteur, founen jtoet ttłetfenben aitf* 
genommen werben.

2)ie jpaffagier§gebut)r betragt pro 5)3erfon uub SWiriametrr 65 Ir 
SffiaS £)iemit ju r allgemeinen ŚenntiB gebradjt wtrb.

Semberg, am 6 SRai 1883.
f. ipoft*5Direction

Djetaryas/
który od trzech lat pracuje przy sądzie, z ła- 
duern i szybkiem pismem, z dobremu świadec­
twami, w młodym wieku, poszukuje miejca w 
sądz.ie lub u pp. adwokatów. Adres: A. S. 
post. rest. Tarnopol. (3690 3 —3)

Ogłoszenie.
W niedzielę dnia 3 czerwca 

1883, odbędzie się o godzinie 11 przed 
południem w sali ratuszowej

zwyczajne (3712 2-3)

alne Zgromadzenie
T ow arzystw  a

ii . . _..T-...
Stowarzyszenia zarejestrowanego z 

ograniczoną poręką.
P orządek  d z ie n n y :

1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn­
ności za rok 1882.

2. W n io sek  o u d z ie len ie  Dyrek­
cyi absolutoryum z czynności za rok 
1882.

3. Rozdział zysku i oznaczenie 
dywidendy.

4- Wybór Rady zawiadowczej.
5. Zmiana statutu.
We Lwowie, 25 maja 1883.

Ruda zawiadowcza Towarzystwa galicyj­
skiej kasy zaliczkowej we Lwowie

Sta tu ta do przejrzenia są wyło­
żone w kancelaryi.
Teodor K ulczycki m. p.

Zastępca prezesa
Dr. Ksawery Gajewski m. p.

Sekretarz

nie-
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K A Z I M I E R Z  L E W I C K I
€ ł lÓ ę r a y  d la . Cw?ili^,yI

PORCELANY, SZKŁA I TOWAROW MIESZANYCH
w o I -< w o w i e u l ic a  rJT ** y l> o. t \  n. I k U m. 1.

m a lo kcm y  w  r o l m  1 * 4 8 .
O

p o l e c a  d o  u p i ę k s z a n i a  o g r o d ó w

J K L ^ t T J L J E  I’ R » S «  1 1  1  :|
szklarnie zwierciadlane 

w różnych wielkościach i kolorach.

PIERWSZA KRAJOWA FABRYKA

T u t e k  [ k m e t o w i c h
znana Szanownej Publiczności z Wystawy 

Lwowskiej z roku 1877, 
t y l k o  w y ł ą c z n i e  p c d  f i r m ą :

®

Rynek, 1. 25, I. piętro,
poleca

TUTKI CYGARETOWE,
wyrabiane w mojej fabryce z najlepszych 
francuskich papierków : panam a, person,

abadie i Le Houblon.
Cena tu tek z k a rto n a m i:

za 1 0 0 0  sztuk od 80 et., 90 et., zł. 1 , 1 .2 0  
do zł. 1 -80.

Tutki bez kartonów do cygarniczek od 60 ct. 
do 1 złr.

Pudełka na 100 sztuk cygaret 4 et. 
M A S ZYN K I w  ró żn ych numerach na składzie.
Przy zamówieniu (5 tysięcy, opłacam porto 

pocztowe i opakowanie aż na miejsce. 
Wszelkie zamówienia z prow incji uskutecz­

niają się jak najspieszniej. 
A D R E S :

W i n c e n t y  P t a s z y ń s k i ,
L w ó w ,  R y n e k ,  l .  2 5 .

( 3 7 1 5  1 — 2)

w K i i i e l c e
otwarty przez cały rok

przyjmuje chorych z zupełncm zaopatrzę 
niem i dochodzący eh do kuracji,do
która się odbywa od 6 8 godziny rano i
od 4—6 godziny popołudniu pod uod- 
zorem lekarza. (3113 10—?j

|

WINA Węgier; kle
C zy ste  w in a  n a tu ra ln e  z w łasn y ch  
w in n ic  w y sy łam  w  b a ry łk a c h  n a  
p ró b ę  po 4 l i t ry  w raz  z b a ry łk ą  
i  f ran co  do k ażd ej s ta c y i p o ­

cz to w ej.
A u s le sc , czerw o n e  n a tu r ,  s ło d k ie  
po  z łr .  4- C zerw one lu b  b ia łe  
w in a , A u s tic l i  p o  z łr .  2 .80 . C zer­
w o n e  lu b  b ia łe  w in a  d t s e r .  po 
z ł. 2 .20. W ilio s to ło w e  po z ł. 1.80. 

Ś liw o w icę  [w yS tałą] po r.ł. 3 20- 
E D . K 1T T IN G E R , w łaśc ic ie l 

w in n ic , W e r s c n e t a  
P o łu d n io w e  W ę g ry .

L 1328.

Konkurs
(3 7 1 9  ! — 3)

Na opróżnioną posadę adjunkta 
leśnictwa przy tutejszym Magistracie 
z poborem stałej płacy 300 zł. tu ­
dzież dodatku aktywalnego 93 zł. w. 
a. z prawem do dwóch pięciole./i po 
25 zł. rozpisuje się konkurs d o  k o ń ­
c a  l i j> c a  b . r .

Ubiegającym się o te posadę stawia 
się w a r u n k i :  wiek niżej lat 40, czer­
stwe zdrowie, świadectwa z praktycz­
nego i teoryteeznego uzdolnienia, do­
tychczasowego zatrudnienia i moral­
ności.

Osoby w służbie publicznej będące 
mają wnieść swe prośby przez swoje 
zwierzchności.

Magistrat miasta Nowego-Sącza 
dnia 26go maja 1883.

M agazyn nowości 
E. MACHAYSKIEG0 we Lwowie

p o s z u k n j e  (3733 1—3)
p o m o c n i k a  h a n d l o w e g o  oraz 
u c z n i a ,  zamiejscowego z szkół gim- 

nazyalnych lub realnych.

w Bym anow ie
otwartym zostanie 1 c z e r w c a  
r .  S>. Wodę i sól m ineralną roz­

syła się na żądanie.
(2723 7 io) Z a rzą d -

Odszczególnioue pięcioma medalami zasługi
f  l i s t e m  p o e h w a l n y  m u

«  <  K a n u m  m m  »  m
w przeciągu 20

BOHA.

dni niszczy zupełnie nagniotki b ez  b o lll. 
Pudełko 40 centów.

F la k o n ik01ejek tani nowy oozyszoza ń o rg , wzmacnia i pob ud/.a włosy do porostu.

R PonłB)d‘d, Płliliown wzmacnia cebulki wł sowe i zapobiega wypadaniu włosów.

W n / l . ,  u t o ó u l r n  do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się łupieżu, ożywia iutrw a- 
i l l f j  d l L l l o t l a i ,  | ;t barwę i połysk tychże. — Flakon Si ct.

N i e m k a ,  prosi o 
■J miejsce przy dzie­

ciach od lat 6 eiu. — Adres: M t a d e j o w s k i ,  n i .  
G r ó d e c k a  1. 3 4 . ______________ (3713 1 -  2)

Butynowana n a u c z y c ie lk a
z patentem, przyjmuje zaraz panienki chodzące 
do Zakładów naukowych, za miernem wynagro­
dzeniem. — Zapewnia takowym wygodne po­

mieszczenie, opiekę macierzyńską. Język francuski, 
niemiecki i muzykę na żądanie, oraz pomoc w naukach.

Z. Krzyżanowska
u l  A k a d e m i c k a  1. 1 6 ,  L w ó w .

(3231 7—8)

T a n i o  < l o  s p r z e d a n i a
jest PRASA LITOGRAFICZNA z kamie­
niami i wszelkiemi do tego przyrządami.

Bliższą wiadomość udzh li Wincenty 
Ptaszyński — Rynek I. 25. (s7k e_3)

S Z S C J O

n 
w
M
H
8 
n
M 
M 
N 
M 
N

os as as as as aeacaos: 
n

Dra. ANJELA
Zakład wodoleczniczy

w  K u c k m a n t e l
( n a  S z l ą s k u  a a s t r y a c k i m )  

w prześlicznej okolicy górzystej, bezpośrednio 
pod lasem położonej; najstaranniejsze pielęg­
nowanie i wyżywienie. Zastosowanie E l e k -  
t r o t l i e r a j . l i ,  M a s s a ż y  1 k ą p i e l i  
*  i g i e ł e k  m o n o o w y c h .  Stacya kolejowa 
Z i e g e n h a l s  o mile oddalona.

(1659 25-?)oe as as as ag affjc aoc: : a e a »

Dr. A. Majewskiego
J. IHNAT 0WICZ,

magister farmaoyi i chemik sądowy.
Fabruka we Lwowie, Filia w Krakowie Sukiennice Nr. 20.

; 266 19 —

H S O  B i

S T a f  w i ę k s z y  w  C r & I t e y f

i S ł c ł £7. c i  n u t
p o d  f i r m a  :

GUBEYN0W1CZ k  SGHMIDr
(pod zarządem I C a r o i a  w i l d a

w e L W O W I E ,
u lic a  A ka d em ick i l. .3 

obok Banku hipotecznego 
poleca 

z opery 
ko m ifcz iie j

M a r y  - 

otpourri

M arsz 60 ct. 
Gayotte 60 ct. 

ars/, na 4ry ręce 
75 cent, 

Walzer . . 90 et.
N. 1, N. 2 ii złr. 
1 .F 0 .

I*otpourri na 4 ręce . zł. 2.70. 
Partyeyc  fortepianową z tekstem zł. 6.30. 

I*arf.ycyę fortepianową bez tekstu zł. 2.70.

8 tran 
P r i i i  u

Tamże na składzie podobne wydania 
z najnowszej opery Suppe’go

„ A frik a re is e “
z operetki Millóckera 

9 9  1 1 “ * ss®, M ® m b  £  * *  (B e t ! el s tu  don i)
a r n a w a l  w  R * y m i e “ , Mullera „ H e r  l e i n e

atnicj witdk ej opery Gounod* „La Tfibut de
Z  t zet

,-s r*-airari.
rjtKfhji

K A N T O R  W Y M I A N '

. b. nprzy - graiU*., nkeyjnego

B A N K U  H I P O T E C Z N E G O
k i t p u | w  i

e f e k t n  I m o n e t y
pod warunkami najprzystępniejszej

5% LISTA

f*:h
** Oo

któr-

I V

' "iłl

A

i o . jwyfcsjwf ,o -i. 
n iak ’ *ii i łp w u 5 .,u 

I m c G o

HIPOTtiCZNE, i
EU

? I , : s t v  H i p o t e c z n e ,  j f

I
Vy h i

N ) W sa s y s f .k ie  a  p r o w i n c y i  w y  k o n a j  t%
J k u r ttie  d d e u n y m  b e*  d w l f w n l a  pro«FisRvl.

ui 1 ii >ca- 18f)8 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 93) 
a 17 pri d.ti).L. J871 r. i iogą być użyte do lokowa 

,ęi. ou )ih‘ i i  ucyj ' ' ' 'iiżeńsi ich wojskd^ ycb, 
— są w tymże kantorze do nabycia,

b e z z w ł o c z n i e  p o
.2620 14

Z d ru k arn i W ł. Ł ozińskiego u l. Czarneckiego 1. 12 dom W ernera . P a p ie r  z c. k. up rzyw

Agronom
z Królestwa polskiego, żonaty, w wil ­

ku lat 37, mogący złożyć 
d w a d z i e ś c i a  t y s i ę c y  r u b l i

kaucyi, poszukuje posady
Pełnomonego Administratora

1 w zoa znym majątku. Łaskawe oferty 
wraz z szczegółowymi warunkami pro- 
..oC adresować: X .  X .  Z ,  K r a ­
k ó w , poste restante. [ 3 4 4 4  4 .3 )

Hadlauera 
eseneya jodtow a

z  C z e r w o n e j  a p t e l r i  w  P o z n a n i u ,  n-ajpy-
sznirjsza i naj/drowiza perfuma pokojowa; polecona 
przez prof. dr. B e c l a m a  w  L ipsku , sławnego 
profesora dla publieznej i prywatnej hygieny, dra. 
K oszubkiegó w  P oznaniu , przez najwięk­
szy angielsk i farmaceutyczny dziennik i przez naj­
większe niem ieckie, holenderskie i duńskie dzien­
niki farmaceutyczno; używane w wielu szpitalach.— 
Esencję jodłową wydobywa się przez destylację z 
młodych szpilek sosnowych (pinns silvestris) i za­
wiera tychże najskuteczniejsze części składowe w 

I skoncentrowanej czystej formie. Rozpylony prze: roz­
pylacz, udziela powietrzu pokojowemu orzeźwiającego, 
przyjemnego i ożywiającego zapachu lasowego, albo­
wiem Lgoż eteryezno-olejne i balsamiczne pierwiast- 

| ki wywierają nadzwyczajną skuteczność leczniczą na 
cierpienia nerw ow e, serca i  p iersiow e, szczegól­
nie na astm ę, koklusz, suchoty i b ladaczkę. Za 
pomocą Kadlauora esencyi jod łow ej można'zatem 
w łatwy sposób zbawienną skuteczność lasu  szp il­
kow ego przenieść do pokoju, i temsamem utrzymać 
zawsze czyste, przyjemne i zdrowe powietrze poko­
jowe. Jako wcieranie lub okład, lub jako dodatek do 
kąpieli jest Radlmura eseneya jod łow a środkiem 
uśmierzającym cierpienia reum atyczne i gośeew e, 
cierpienia nerw ow e, jako to kól g łow y , m igre­

nę, ból zębów i t. p.
Praw dziw a tylko opatrzona m arką ochron­

ną, przedstawiająca jedno drzewo jod łow e. — 
F la s z k a ,  6 5  c .

Generalny sk ład  w e L w ow ie w aptece 
Henryka Blumeufelda pod . Złotym Słoniem", — 
skład w aptece Zygmunta Hackera.

-u - , ________   (3438 3 - 3 )

f i

*  S z e m a t y z m

K r ó l e s t w a  f ł a l i c y i  i L o i i o m e r y l  
ę W it t lb iw K  E s l e s t .  K r a k o w u k i e m  

i t a  r o k

? s f  1 8 8 3  ~ w m
\yć ;«oina po cenie 2  *1. 6 0  e t .

w Ekspedycji 
„G A ZE TY L WO W SK IM J“ 

Zamiejscowi zechcą przesłać !£ z l .
7 0  ct., z których przypada 10 ct. 
na opukc ,anie list frachtowy.

if®" Szematyzm przesyłamy 
H ? tylko za uiszczeniem nule/.}fo- 
5 9 ' i  * libry. Za pobranieug nale- 
? 9 M  ż}d«ści nic przesyłamy Kzema*
U , O  t,yy,m;2.

fa b r  -'miihl ,


